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Wobec korzystnych marunkóin

Arabowie przyjęli
decyzję Rady Bezpieczeństwa

K A IR  1.6. (API). Pomimo, iż nie ogłoszono jeszcze oficjalne- 
g0 komunikatu z j>osiedzenia Komitetu Politycznego, Ligi 
babskie j, wiadomo już, że Arabowie zgodzą się na 4-ro ty
godniowe zawieszenie broni nakazane przez Radę Bezpieczeń- 

na wniosek brytyjski.

o.Premier egipski Nokraszi Pasza 
, ''■’•'iądczy} wczoraj otwarcie, i i  sy 

acja wojskdwa zmieniła się w  cią 
Ą ostatniego tygodnia na korzyść 

*bów. „W  takiej sytuacji, gdy 
okadzimy zwycięską ofensywę, 
o ma powodów abyśmy Juie zgo 

jjj.'1’ się na przyjęcie rozkazu za 
fSVi?Stania ognia“ —  powiedział 
H kraSZ' Pasza- Dodał on, iż obec 
. r e z o lu c ja  przyjęta przez Radę 
r,  pieczeóśliwa jest znacznie ko 
, ystniejsza dla Arabów, niż ta ja  
R°tlî ma"*an a  była w  zeszłym ty -

naradzają się jeszcze nad 
•a\vą udz ie len ja  odpow iedzi na 

2an Wanie R ady Bezpieczeństwa do 
\ vp zestan ia  ognia. Przyjęcie tego 
byrhVania dla nich w  obec
bc o Warunkach niezbyt korzyst
na’]- PTzedstaw icie le żydowscy spot 
bv i ,  Slę w czora ł z rozjem cą naczel 
M ph- ONZ  h r - Bernadotte . Odpo- 
HpZ,? ic łl na wezwanie R ady znana 

zaDewne dopiero w ieczó-zapewne

(PAP). Korespon- 
bia TABS, om aw ia jąc ostat
ba" c*ys'k:tfśję w  spraw ie Palestyny

nt a ffe ic ji: TASS 
dysktf 
5osied;

lata®’- Przypom ina, że p rzedstaw ic ie l 
^z ó i • Zjednoczonych głosował za 
«-• Uc-ia b ry ty js k ą , . p rzew idu jącą

^ P o s ie d z e n iu  Rady Bezpieczeń- 
St;

* * U  \

b?.telÛ ą ° r y iy ]
Vv i ty g o d n io w e  zawieszenie b ron i. 
DonaJJ s.Posób delegat amerykański 
Slu'p„„ _ interesy Im perium  B rytyj-

LO N D Y N  1.6 (PAP), —  Jak dono
szą z T e i-A v iv u , p rem ie r Ben G u- 
r io n  ośw iadczył w  poniedzia łek ży 
dow skim  obywatel.om Jerozolim y, 
że w kró tce  poważne s iły  lądow e i 
pow ie trzne w yzw o lą  m iasto. W o rę 
dz iu  do Jerozo lim y Ben G u rio n  we 
zw a ł ludność żydowską do w y trw a 
n ia  chw ilow ego prze jścia  starego 
m iasta do A rabów .

Arab«wi< użyli gazów
T E L  -  A V IV , 1.6 (PAP). Rzecz 

n ik  rządu żydowskiego p rzytoczy ł

fak ty , świadczące, że A ng lia  w  da l 
szym c iągu udzie la  w yd a tne j po 
mocy w o jskom  arabskim , walczą 
cym  w  Palestynie.
' O skarżył on ; A ng lię  o dostarczę 

nie  A rabom  gazów bojowych, uży 
tych  os ta tn io  w  w a lkach  pod Jero 
zoiimą. S ta w ie rd z ił on, że k ra je  a- 
rabsk ie  na B lis k im  Wschodzie n ie  
posiadały dotychczas ta k ic h  gazów.

Rzecznik zakom un ikow a ł wresz 
cie o p rze jęc iu  przez Ż ydów  depe 
szy, w ysłane j z Leg ionu  A rabsk ie  
go do b ry ty js k ie j k w a te ry  g łów nej. 
Depesza ta  w zyw a ła  do przyspieszę 
n ia  w y s y łk i transportów  b ron i, 
przeznaczonej d la  Leg ionu  A ra b 
skiego,

O diua m ies’ące lucześniej...

W  hucie „Mostowagon“ w  Chorzowie i w  hucie „Zabrze" wykańcza
ne są ostatnie części unos tu średni cowego dla Warszawy. Roboty te 
zostały wykonane o 2 mieś. przed przewidywanym terminem. Na 

zdjęciu —  robotnicy przy pracy. (Fot. API).

Wyniki naborom ui Czechosłouiacji

.3°' głosów
za Frontem Narodowym

PR AG A, 1.6 (PAP). Agencja C T K  
podaje o fic ja ln e  tymczasowe w y n i 

I k i  n iedzie lnych w yb o ró w  do par

Spraira Kabacińskiego tu Zgromadzeniu Narodompm

d la :  F r a n c j i
jej

99

, eg0 na Bliskim Wschodzie;
Jc

t°  ¿pr ^ P °n d e n t zwraca uwagę na 
bięn . G rom yko domagał się uwzelęd 
* t J a. w  rezo lu c ji R ady Bezpieczeń 
ję ły Ia k tu > że państwa arabskie za- 
* ł 4 , n Łgatyw ne sta™ w isko  wobec 
23 m .Rady Bezpieczeństwa z dnia 
l i  • a;la - Za ty m  w nioskiem  głosowa 
RKi  dnak ty  ko  delegaci Zw iązku 
Starf‘eckieg0 1 U kra iny .‘ ‘ f"-6-" 1 uM a u ijr. N atom iast 
k °'vio ^ iednoczonp i  pozostali człon 
ktai] . ady  Bezpieczeństwa w slrzy - 
)fgat Sl<? głosowania, chociaż de- 
^czP iamei’ykańsk i jeszcze dwa dn i
i sn ie i oskar-żał nańcłTTTo

p re s ję .

jąc do p rzy ję te j przez Ra-^ R a w iązu1
t C ę i ---

Wie ezPieczeństwa rezo lu c ji w  spra 
t'a ]et;f mbafS a na w yw óz b ro n i do 

1 k ra jó w  arabskich, kores 
Ga ta” TA SS. zaznacza- że rezolu- 
kra; - taktycznie stanowi pomoc dla 
bagrr,‘V ar3bsldch, które zdoiaiy już 
h ria) rnac,.zić olbrzymie zapasy ma- 

10w wojennych.

P A R Y Ż ,'1.6. BS). Zgromadzenie Narodowe obradowało 
ostatnio nad sprawą interpelacji deputowanego Tourne, doty
czącej dwóch członków ruchu oporu —  obywatela francuskiego 
Moreau i obywatela polskiego Kabacińskiego, skazanych na 
śmierć przez sąd francuski. I

Poseł komunistyczny Tourne, któ
r y  w n iós ł in te rpe lac ję  w  k w e s tii 
tego w y ro ku , ośw iadczył w  swym  
przem ów ien iu :

„F a k ty  dowodzą, że Kabaciński 
nie popełnił zbrodni, którą mu się 
zarzuca. W  celu rozproszenia wszel 
k ich  w ą tp liw ośc i w  te j sp raw ie  poi 
skie m in is te rs tw o  spraw  zagranicz 
nych  nadesłało depeszę, w  k tó re j 
stw ierdza, że ** Duvernois, który 
wydał Niemcom 17 Polaków, człon 
ków ruchu loporu, został skazany 
na śmierć przez główny sztab ru  
chu oporu i komendant, który o- 
trzym ał polecenie wykonania tego 
wyroku, znajduje się w  Polsce. Oś 
wiadcza on, iż Kabaciński n ie brał 
udziału w  wykonaniu wyroku".

W  dalszym  c iągu Tourne podkre 
ś lił,  że „karanie tych, którzy wy 
zw olili Francję, jest zniewagą dla 
niej. Dlatego też proszę pana mini 
stra, aby uczynił wszystko, w  celu 
uzyskania ich ułaskawienia i rewi 
zji procesu“.

mflBŁŁJt1—1 ■

Exposé de Gasperi
przed parlamentem włoskim

ezPt? V!VT- T6 (PAP). W  dniu I  
ca po południu premier de 

VVy D* r}  Przedstawi program rządo 
tfchi a-hł ierw w  Izbie Posłów, a po 

pr senacie.
zebj.?SFam ten został om ów iony na 

•tytru u Rady M in is tró w . . 
ZaE > isah^Zku z expose rządowym. . _„___ ____ 0 _
tyc2 przew idu je  się, F ro n t Dem okra 

~ L u d o w y  w ys tąp i z n-astę 
j)  ,y m i zarzu tam i: 

st?jv Ze w yb ory  18 k w ie tn ia  n ie  zo 
2) . R ća ln ie  przeprowadzone,

,6 ił * e ń°tvy rząd postąpił wbrew  
iąc konstytucyjnym, mianu
*niej,T|bi3trów bez teki i wicepre

<lią* Ze instytucja C IR , stworzona 
5eS(. realizacji planu Marshalla nie 

Ra t?rze'v5dńana konstytucją.
Lam ent będzie m usia ł rozpa-

się do głosu szereg posłów.

trzyć kw estię  ra ty f ik a c ji uk ładu  
m iędzy Rzymem i W aszyngtonem 
do dnia 3 lipca, W przec iw nym  ra 
zie W łochy stracą praw o do porno 
cy m arsha llow skie j.

M in is te r sp raw ied liw ośc i A n 
dre M arie, w  odpow iedzi na in te r 
pe lację deputowanego Tourne, oś 
w iadczy ł, że na skutek starań orga 
nizacji ruchu oporu zarządził nowe 
śledztwo, które wykazało, że do za 
bójstwa agenta policji Duvernois 
przyznaje się inny obywatel pol-

■<

ski. Kabacińskiemu, zgodnie z os 
wiadczeniem ministra, zdjęto kaj 
danki, korzysta*-on już z praw, przy 
sługujących zwykłym  aresżtowa 
nym, a ' jednocześnie zarządzono re 
w izję procesu. ' 1

W swej rep lice  Tourne zw ró c ił 
się do - m in is tra , zaznaczając: 

„Oświadcza* pan, iż zarządzono 
zdjęcie skazanemu kajdanków. - To 
nie wystarcza, bowiem w  grę tu 
wchodzi problem polityczny, a nie  
proceduralny .Nie można zadowo 
lić się zdjęciem kajdanków z rąk  
ludzi, którzy walczyli o wyzwolę 
nie Francji. Należy ich uwolnić'

lam entu  czechosłowackiego.
W ca łym  k ra ju  oddano 7.199.846 

ważnych głosów, z tego 6.429.145, 
czy li 89,3 proc., na wspólną lis tę  
kandyda tów  F ro n tu  Narodowego. 
B ia łych  k a rte k  oddano 770.701, czy 
l i  10,7 proc.

Z 5.454,301 ważnych głosów, od 
danych w  163 okręgach wyborczych 
Czech i  M ora w  — 4.929.250 gło
sów, czy li 90 proc. padło na lis tę  
F ro n tu  Narodowego. B ia łych  k a r 
tek  złożono 525.051, c zy li 10 proc.

W 81 okręgach słowackich, na 
ogólną liczbę 1.745.545 ważnych 
głosów, F ro n t N arodow y o trzym ał 

, 1.499,895 .glosów, c z j ł i  . 86 proc... B ia  
"łych. k.artek: by ło  245.650,.. czy li 14 
proc. -

W Pradze na ogólną liczbę 666 630 
głosujących — na lis tę  F ro n tu  Na 
rodow ego 'pad ło  590.105 głosów. B ia  
łych  . ka rte k  oddano ,41.682. U n ie  
ważniono 34.833 głosy.-

Organizacje polskie we Francji
interweniują w sprawie Wdowiaka

PARYŻ, 1.6 (PAP). D n ia  28 m a ja  
odbyło się w  Radzie N arodow e j 
P o laków  we F ra n c ji zebranie przed 
s taw ie ie li o rgan izac ji po lsk ich  zwo 
łańe przez Z w iązek Polaków , by 
łych  uczestników  R uchu O poru w  
spraw ie K abacińskiego i  W dow ia
ka.

Po obszernej dyskusji wszyscy 
delegaci podpisali petycję do Pre 
zydenta Republiki Francuskiej z 
prośbą o ułaskawienie Kabaciń 
ski ego.

W spraw ie W dow iaka uchwalono 
następującą rezo luc ję : „P rzedsta
w ic ie le  o rgan izac ji wychodźctw a 
polskiego we F ra n c ji po w ysłucha 

n iu  in fo rm a c ji w  spraw ie  M ieczy 
sława W dow iaka — 1) w yraża ją  
swoje zdum ienie z powodu p rze trzy  
m an ia  W dow iaka w  w ięz ie n iu  w o j 
skow ym  w  Metzu, pom im o, że ja k

Przygotowanie raportu konferencji 6-ciu
NO W Y JO RK, 1.6 (PAP). — K o 

respondent londyńsk i „N e w  Y o rk  
H era ld  T rib u n e 5' tw ie rd z i, że przed 
s taw ic ie le  USA, W ie lk ie j B ry ta n ii 
i  F ranc ji, kończą obecnie opracowa 
nie  dokładnego rap o rtu  o w yn ikach  
kon fe renc ji londyńsk ie j, dotyczą
cych przyszłości po lityczne j i gos 
podarczej N iem iec Zachodnich. Ra 
p o rt ten m a być opub likow any 
m n ie j w ięce j w  dw a tygodn ie  po 
zakończeniu kon fe renc ji.

W edług korespondenta, redago
w anie rap o rtu  odbyw a się ja k  naj 
bardzie j s tarannie ze względu na 
„d e lika tną  sytuację po lityczną  we 
F ra n c ji“ , gdzie rżąd Schumana 
może stanąć, wobec poważnego k ry  
zysu w  ..następstw ie kon fe ren c ji 
londyńskie j. W różnych kwestiach 
po litycznych n ie  osiągnięto jeszcze 
porozum ienia m iędzy F ranc ją , W ie l 
ką B ry ta n ią  i  S tanam i Zjednoczo 
nym i.

stwierdza jednomyślnie opinia i 
prasa francuska, oskarżenie skiero 
wane przeciwko W dowiakowi nie 
jest oparte na żadnych poważnych 
zarzutach, 2) są przeświadczeni, że 
sąd francuski w  Metzu uznając 
krzywdę wyrządzoną naszemu ro
dakowi, zrehabilituje go i wyda 
w yrok uniewinniający.

Wyniki referendum
w strefie radzieckiej
B E R L IN , 1.6 (PAP). Agencja 

A D N  poda je,. że do dn ia  25 m a ja  
w  radz ieck ie j s tre fie  okupacyjne j 
wzię ło  udzia ł w  re ferendum  ludo 
w ym  w  spraw ie jedności N iem iec 
8.663.461 osób, t j .  72,35 proc. u p ra w  
n ionych do głosowania. U dz ia ł w  
głosowaniu w  poszczególnych p ro  
w in c ja ch  s tre fy  radz ieck ie j przed 
staw ia się następująco:

Saksonia —  A n h a lt: 81,2 proc. 
up raw nionych do . głosowania, T u  
ryn g ia  —  75,9 proc.-, Saksonia* —  
74,9 proc., B randenburg ia  —  66,9 
proc., M ek lem burg ia  —  64,8 proc.
. W y n ik i-  powyższe nie', są jeszcze 
ostateczne, gdyż re ferendum  trw a  
w  dalszym ciągu.

Skutki planu Marshalia

Likwidacja przemysłu lotniczego
we Francii

P A R Y Ż, 1.6 (PAP). — M in is te r f i  
nansów Rene M aye r ośw iadczył na 
posiedzeniu Zgrom adzenia N arodo
wego, że W na jb liższym  czasie na
stąp i un ie ruchom ien ie  francusk ich  
fa b ry k  budow y s iln ik ó w  lotn iczych. 
W  zw iązku z ty m  24 tysiące pracow  
n ik ó w  przem ysłu lotn iczego pozo
stanie bez pracy. W kołach zbliżo
nych do zw iązków  zawodowych pa 
nu je  przekonanie, że decyzja zam k
n ięc ia  francusk ich  fa b ry k  m otorów  
lo tn iczych jest sku tk iem  przystąp ie
n ia  F ra n c ji do p lanu M arshalla. 
Równocześnie jest to a tak na zna- 
c jona lizow any przem ysł lo tn iczy i  w  
•ostatecznym efekcie może pociągnąć 
za sobą lik w id a c ję  francuskiego 
przem ysłu lotniezego.

K ra jo w y  K o m ite t obrony przem y
słu lo tn iczego we F ra n c ji opub liko 

w a ł , rezolucję . zaw ierającą protest 
p rzeciw ko decyzji.

Wymiana dokumentów
patiu radziecko-fińskie^o

M O S K W A , 1.6 (PAP). Agencja TASS 
z Helsinek, podaje że w  dn. 31 ma
ja  poseł ZSRR w  F in la n d ii Sawo 
n ienkow  i  m in is te r spraw  zagrani 
cznych R e p u b lik i F iń s k ie j K a r l En 
ke l dokona li w ym ia n y  . dokum entów  
ra ty fik a c y jn y c h  pa k tu  przy jaźn i, 
współpracy i  pomocy wzajem nej 
podpisanego przez rządy radziecki 
i  f iń s k i w  M oskw ie  w  dn iu  6 k w ie t 
n ia  1948 r. P ak t . ten został ra ty f ik o  
w any przez prezydenta re p u b lik i 
f iń s k ie j w  dn iu  30 k w ie tn ia  1948 
r. i  przez P rezyd ium  Rady N a jw yż  
szej ZSRR w  d n iu  11 m aja  1948 r.
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Czy Japonia zagraża pokojowi?
Zagadnien ie japońskie j^ agresji i kom is ji. W szystkie one s tud iu ją  Ją- 

m irno, że m in ę ły  zaledw ie dwa i  ] ponię z p u n k tu  w idzen ia okazania 
p ó ł la ta  od c h w ili bezwarunkowe; j je j „pom ocy“  i podn iesien ia  pozio- 
k a p itu la c ji Japon ii i  ustanow ienia i m u japońskie j p ro d u kc ji przem ysło 
tam  re ż im u  okupacyjnego, staje się i w e j. M is je  S tricka, Kennana, D ra- 
znowu aktualne. Prasa chińska, au pera —  oto daleko jeszcze n iepe łny

Straszlima katastrofa pomodzi ui USA

M ia s to  V a n p o rt zniesione
2 powierzchni ziemi

s tra lijs k a  i angie lska coraz w ięcej 
za jm u je  się pytan iem , czy może 
Japonia zagrażać w  na jb liższe j p rzy  
szłości p o ko jo w i i  bezpieczeństwu 
św iata. W końcu k w ie tn ia  p re m ie r 
rządu austra lijsk iego C h ie ffey  i  m i
n is te r spraw  zagranicznych E vatt 
specja ln ie  naradza li się w  te j sp ra 
w ie  z przedstaw ic ie lam i rządu an
gielskiego.

D ek la ra c ja  poczdamska żąfcla prze 
de w szystkm  całkow itego rozb ro je 
n ia  m ilita rnego . Japon ii i  zniszcze-

spis am erykańskich  o fic ja ln y c h  de 
legacyj, k tó re  „z w ie d z iły “  Japonię 
lu b  jeszcze się w  n ie j zna jdują . 
Podczas gdy S trick  w  sw oim  spra
wozdaniu proponu je  przekształcić 
Japonię w  „w a rsz ta ty  Dalekiego 
W schodu“ , wychodząc z założenia, 
że stanow i ona „cz y n n ik  rów now a
gi na Wschodzie“ , to zastępca m i
n is tra  w o jn y  D rape r na k o n fe re n 
c ji prasowej w  T ok io  dn ia 26 m a i ' 
ca b. r. ośw iadczył po prostu, że 
jeżeli Japon ia p rzy  swoich m oż li-

n ia  je j wojenno-.przemysłowego P ° " , wościach osiągnie wyższy poziom 
tenc ja łu . Jeszcze nie zostało ca łko-1 p ro d u kc ji p rzem ysłow ej n iż  w  la- 
w ic ie  przeprowadzone rozb ro jen ie  ; tach 1929—34, to zezwoli się je j na 
japońskie j a rm ii i f lo ty , a już rząd dalsze zwiększenie p ro d u kc ji. Tu
japońsk i na podstaw ie san kc ji u- 
dzie lonej przez głównodowodzącego 
am erykańskich w o jsk  okupacy j
nych , generała M ac A rth u ra , ¡przy
s tąp ił do organizow ania now ej ja 
pońskie j a rm ii. 8 g rudn ia  1947 r.

D rape r ośw iadczył, rów nież, że w  
USA rozp a tryw a ny  jest program  
pomocy Japon ii w  celu je j szyb
szego rozw oju , w ed ług  którego Ja
pon ia  o trzym a 580 m ilio n ó w  dola
ró w  i  150 m ilio n ó w  do la rów  na za-

pa rla m e n t japoński uch w a lił usta- kup  bawe}nyi op rócz  tego am ery 
wę o stw orzen iu  „nowego^ systemu bańskie ba n k i o tw orzą Japon ii k re  
po licy jnego“ . Na mocy te j ustawy, | ¿ y t w  sumie 60 m ilio n ó w  dolarów, 
wprow adzone j w   ̂ życie z d n ie m ; Japońskie ko ła  przem yslowo-han- 
8 m arca br., ogólną ilość p o lic ji dlowe poważnie om aw ia ją  zagad- 
japońskie j usta lono na 125 tysięcy n ien ie , by  w  najb liższych la tach 
osób, co dw ukro tn ie  przewyższa li-  doprowadzić poziom  p ro d u k c ji prze 
czebność p o lic j i i żandarm erii ja - 1 m ysjow ej do stanu n ie  1929— 34 ro- 
pońskie j z okresu przed k a p itu ła - ( kUi a 1937 roku, k tó ry  b y ł prze- 
cją . Sztab M ac A rth u ra  zezw o lił j c ię tn ie  o 60 proc. wyższy i  obe j- 
rów n ież  rządow i japońskiem u na m ow ał p rodukc ję  4.670 tys ięcy tón

s ta li i  w ydobyc ie  45 m ilio n ó w  ton 
węgla. - -

P rzyp o m n jjm y  sobie, co oznaczał 
poziom p ro d u kc ji przem ysłow ej Ja
p o n ii w  la tach 1930-34. To b y ł po
ziom. z  k tó ry m  Japonia rozpoczęła 
M andżurską aw anturę. A  poziom 
ro k u  1937 —  to początek w o jn y  z 
Chinam i.

1 I .  P ŁY S ZE W S K I

Pnlaczenie- poïliî ïsliotnlezych
na Węgrzech

stworzenie specja lnej p o lic ji k o le 
jo w e j i  m o rsk ie j. P o lic ja  m orska 
w  liczb ie  10.000 lu d z i już teraz 
rozporządza 38 uzb ro jonym i s ta tka
m i. Ilość sta tków  na podstaw ie 
zezwolenia może być doprowadzo
na do 1Ś5 jednostek. O prócz tego 
rząd japońsk i przystępuje do tw o 
rzen ia  jeszcze jak ichś  Innych  spe
c ja ln y c h ’ fb rm acy j p o licy jn ych  z l i 
czebności^ po 10.000 osób każda,
k tó re , ja k  ośw iadczył dn!n 23 m a r
ca 1948 ro k it  ńa  K om is ji 
m entu szef sztabu p o lic ji japoń 
sk ie j, „po w in ny  być specjalnie w y 
szkolone i  u trzym yw ane w  stałe j 
gotowości bo jo w e j“ .

W edług na jskrom nie jszych o b li
czeń odradzające się w  ten sposób 
japońskie  s iły  zb ro jne liczą w  chw i 
l i  obecnej oko ło 200.000 ludz i. Je
że li wziąć pod uwagę, że w  skład 
ty c h  „p o lic y jn y c h “  fo rm acy j w cho
dzą przede w szystk im  o fice row ie  
b y łe j cesarskie j a rm ii, to stan ie 
się jasne, że w  Japon ii tw o rzy  
się kręgosłup przyszłe j w ie lo m ilio 
now ej a rm ii.

P o lity k a  i  p ra k tyka  am erykan 
sk ich  w ładz okupacyjnych odnośnie 
po tenc ja łu  przem ysłowego Japon ii 
jest z g ru n tu  sprzeczna z d y re k ty 
w am i państw  zw ycięskich, k tó re  zo 
s ta ły  w ypracow ane na podstaw ie 
d e k la rac ji poczdam skiej. L ik w id a 
cja koncernów  japońskich  n ie  zo
stała przeprowadzona, nie przepro
wadzono nawet ich decentra lizacji.
A m erykańsk ie  w ładze okupacyjne 
zajęte są czym in nym , m ianow ic ie  
tym , aby zapewnić ka p ita ło w i ame
rykańsk iem u ja k  na jw iększe p l ik i  
akcy j w  koncernach Jap on ii i  w  
rezu ltac ie  w ięce j troszczą się o 
zw iększenie japońskiego po tenc ja łu  
przemysłowego, n iż  o lik w id a c ję  lu b  
decentra lizację  m onopoli. Szef w y 
dzia łu  sztabu M ac A rth u ra  do 
spraw  trus tów  i k a r te li ośw iadczył 
jeszcze 4 październ ika  1947 r. na 
ko n fe re n c ji prasowej w  Tokio , że 
„n a p ły w  k a p ita łu  do now ych tow a
rzystw , u tw orzonych i  um ocnionych 
na podstawie rozsprzedaży akcyj. 
w p łyn ie  na stab ilizac ję  gospodar
czą“ .

Jeszcze dokładnie j scha rak te ry 
zow ał tę dziedzinę p o lity k i USA ^ __  ________ ______
m in is te r w o jn y  Royal. „T e  osoby | wiadu, w którym oświadczył m. in., że
—■ ośw iadczył on pub liczn ie  w  San * * .....* * '"" l  " ' *
Francisco w  d n iu  4 stycznia 1948 
ro k u  —  k tó re  w yka za ły  na jw iększą 
aktywność w  stw orzeniu japońskie j 
m ach iny w o jenne j i w  je j k ie ro w 
n ic tw ie  w o jennym  i przem ysłow ym , 
są częstokroć na jzdo ln ie jszym i i  
na jodpow iedn ie jszym i k ie ro w n ik a m i 
państwa i  ich usług i m og łyby w  
c h w ili obecnej znacznie przyczynie 
się do ekonom icznej odbudowy Ja 
p o n ii“ . Dlatego, m ó w ił Royal, na
leży odstąpić od „k rań cow e j decen 
tra liz a c ji japońskie j eko no m ik i“  1 
od usuwania od k ie ro w n ic tw a  w  
¡przemyśle „fachow ych  lu d z i • ,

W  ostatnich m iesiącach odw iedzi-

B U U D A P E S ZT  1.6 (PAP). Na 
wspólnej kon fe ren c ji delegatów p a r
t i i  kom unistycznej i  p a r t i i socja l
dem okratycznej okręgu budapesz
teńskiego nastąp iło  ju ż  połączenie o- 
bu p a r t i i w  nowe zjednoczone stron 
n ic tw o  pod nazwą W ęgierska P a rtia  
P racujących. W  ten sposób zbliża 
się ku  końcow i proces z lan ia  się o - 
bu p a r t i i robotniczych. Kongres zje 
dnoczeni ow y delegatów obu p a r t i i z 
całego k ra ju  zbierze się dn ia  12 
czerwca br.

W spólna kom is ja  po lityczna obu 
p a r t i i opub likow a ła  równocześnie 
w  cen tra lnym  c-rganie socjal-dem o- 
k ra tycznym  „Nepszava“  i cen tra l 
nym  organie kom unistycznym  „Sza 
bad Nep“  p lan o rgan izacji W ęgier 
sk ie j P a r t ii P racujących. W ęgier
ska P artia  P racujących zostanie zor
ganizowana w  m yśl zasady dem okra 
tycznego centra lizm u. W szystkie 
władze naczelne p a r t i i  będą w y b ie -

N O W Y JORK, 1,6 (PAP). Straszliwa katastrofa dotknęła 
zbudowane w  czasie wojny miasto Vanport w  stanie Oregon, 
gdzie wezbrane wody rzeki Kolumbii podmyły wał kolejowy 
i zalały ulice, przynosząc śmierć wielu mieszkańcom tego 
19-tysięeznego miasta. Katastrofa zaskoczyła mieszkańców 
Vanportu, którzy w  słoneczne niedzielne popołudnie wyszli 
«lomadnie na ulice. Prawdopodobnie najwięcej ofiar było 
wśród dzieci, których wiele bawiło się w  pobliżu wału kole
jowego.
A kc ja  ra tun kow a  by ła  w ie lce  u ->ne j zna jdu je  się pod wodą. N aw et 

trudn iona  z powodu w ysok ie j fa li. 1 w ie rzcho łk i dachów n ie  są w idocz- 
S etk i osób noc z n iedz ie li na po- ; ne.
n iedzia łek spędziło na dachach do- j W  c h w ili,  gdy woda zerw ała na
m ów  skąd ra tow ano je  łodziam i, syp ko le jow y, p o lic ja  dała w p ra w - 
Coraz gw ałtow nie jsze fa le  przew a- (dzie sygnały ostrzegawcze za po
la ły  się u lica m i m iasta , podm ywa- mocą syren, ale w ie lu  m ieszkańców 
jąc  fundam enty  domów, unosząc lu -  ’ n ie  słyszało ich  zupełnie. Ludzie  
dzi i  dobytek lu d zk i. Całe b lo k i 2- n ie  chc ie li zresztą w ie rzyć, że is to t-  
p ię trow ych  drew n ianych dom ów roz nie, doszło do ta k  s trasz liw e j kata- 
pada ły "się ja k  dom ki z k a rt. W e- ■ s tro fy  i  zaczynali uciekać dopiero 
d ług re la c ji naocznych ś w ia d kó w ,! gdy woda poczęła zalewać ich  m ie - 
znaczna część m iasta w  c h w ili obeć- I szkania.

Protesty przeciw ustawie Mundta w USA
W A S ZY N G TO N  . . .  «PAP,. B o * . - 1  £ „ g K S ?  

try w a n y  obecnie w ^ m i s ń  p ra w n i- ; zd)aw ienie pro testów  „m ilio n ó w  lu -  
o, , - dzk k tó rz y  z nadzie ją p rz y jm u ją

każdą nową propozycję pokojową 
Z w ią zku  Radzieckiego“ . Fors te r po
now n ie  s tw ie rd z ił, że p a rtia  kom u
nistyczna nie  uzna p ro je k tu  ustaw y 
M undta  lub  innego zarządzenia te 
go rodzaju, o ile  stan ie  się ono u- 
stawą.

Członek Izby  Reprezentantów M ar
eantonio w ysuną ł p rzeciw ko p ro 
je k to w i us taw y M un d ta  zastrzeże 
n ia  n a tu ry  p raw nej.

Sipny śpiewak murzyński 
przed komisja senatu USA
W A S ZY N G TO N  1.6 (PAP). S łyn 

n y  śpiewak m urzyń sk i P au l Robe- 
son, k tó ry  stanął w  poniedzia łek 
p rze d ’ kom is ją '1 Senatu, do'1 badania 
dz ia ła lnoc i. „a n tya m e ryka ń sk ie j“  od 
m ó w ił ośw iadczenia czy jest człon
k ie m  am erykańsk ie j p a r t i i ko 
m unistyczne j. „19 w y b itn y c h  
A m erykanów  idzie  do w ię 
z ien ia  za odm ów ien ie odpow iedzi 
na to py tan ie  i  je ś li ¡trzeba będzie 
przyłączę się doi n ic h '1 —  pow ie 
dz ia ł Robeson. P rzypom nia ł on, że 
za „obrazę K ongresu“  skazano ju ż  
szereg w y b itn y c h  a rtys tów  z H o lly 
wood.

Słowa Robesona p rzy ję to  na sa li 
burzą oklasków. T y lk o  n iek tó rzy  spo 
śród obecnych gw izda li.

Na użytek tys ięcy  uchodźców zM? 
b iljzow ano w sze lk ie  m ożliw e śro 
k i transportu . W  a k c ji ratunkowej 
bierze m. in. udz ia ł lo tn ic tw o . 
P ew ien lo tn ik , k tó ry  znajdował s« 
w  pow ie trzu  nad V anpo rt w łaśnie  ̂
c h w ili ka ta s tro fy  opowiada, że P°~ 
czątkow o' w  w a le  ko le jo w ym  P 
stała w y rw a  szerokości 2 m etro > 
bardzo jednak szybko o tw ó r  rozsze
rz y ł się do 20 m e trów  i  potem 0  ̂
200 m etrów . N a dom y runęła ścia
na. w ody  trzym etrow e j wysok®*1" '  
N iek tó re  b u dyn k i zostały zmiażdż

czej Senatu U SA p ro je k t ustaw y an
tykom un istyczne j M undta  w yw o ła ł 
fa lę  pro testów  w  ca łym  społeczeń
s tw ie  am erykańskim . Przewodniczą
cy k o m is ji ośw iadczył w  czasie ob
rad, że o trzym a ł ju ż  1.500 telegra-, 
mów, n ie  licząc k ilk a  tysięcy lis tó w , 
pro testu jących p rzec iw ko  p ro je k to 
w i lu b  też w ysuw ających żądanie, 
b y  kom is ją  nie ograniczała dyskus ji 
nad ustawą do 3 dn i.

Na posiedzeniu k o m is ji zabra li 
głos przewodniczący p a r t i i kom un i 
stycznej U SA Forster oraz redak to r 
dziennika „N ew  Y o rk  D a ily  W cr- 
k e r“  Gates.

F o rs te r po • s k ry tyko w a n iu  p c lity -

rane .przez cz łonków  i  m ają  obo 
w iązek składać sprawozdanie ze 
swej pracy. W w ypadku  różn ic zdań 
mniejszość będzie m usia ła  zastoso
wać się do uch w a ły  większości. N a j 
wyższym  .organem p a r t i i będzie ko n 
gres k ra jo w y , zb iera jący się raz na 
dw a la ta ., Kongres będzie w y b ie ra ł 
centra lne władze p a rty jn e  i  organa 
kon tro lne.

ne.
W  pon iedzia łek na jeziorze, -  

po k ry ło  m iasto ya n p o rt, k rąży ły
dzie ra tunkow e, wydobywające 
strzaskanych dom ów zw łok i za 
p ionych. Władze tw ie rdzą , że cona '  
m nie j k ilk a  dni,, a nawet ty g o d n > 
m usi m inąć, zan im  dokładn ie  z 
stanie usta lona liczba o fia r.

W iceprzewodniczący Oddziału ^  
m erykańskiego Czerwonego ^ rz y  * 
Wesselius ośw iadczył, że powodz 
Va.nport by ła  na jw iększą katastr 
fą, ja ką  k ie d y k o lw ie k  zanotowa 
w  dzie jach Zachodniego W ybuzez-

Prezydent T rum an  uznał północ 
zachodni obszar USA za „te ren 
ta s tro fy “  wobec strasz liw ej P°w . 
dzi, ja ka  naw iedziła  m iasto1 
po rt i  okolice. N a cele pomocy 1 
budow y na ty m  obszarze przezn 
czone będą nadw yżk i dem obilu a 
m ii am erykańskie j. W  samym m 
ście V anpo rt zg inę ły prawdopoo0 
n ie  se tk i osób.

Dotychczas n ie  da się s tw ie f ^  
ile  o fia r pochłonęła katastro fa  
y a n p o rt. Przypuszcza się, że na » 
nowoutworzonego jez iora  SP°CZ{. 
ją  z w ło k i cona jm nie j 300 mieszk 
ców  tego m iasta. Zachodzi Je“  -e 
obawa, że liczba o fia r  jest znacz 
w iększa.

Sytuacja na frontach
w Palestynie

LO N D Y N  1.6 (PAP). —  Jak 
nosi kom u n ika t Haganah, . wo;,o0. 
żydowskie za ję ły trz y  w io sk i w  £ je. 
b liżu  Nazaretu. Sam oloty żydów 
a takow a ły  osiedla arabskie Sai 
rye  na północ od Nazaretu. Os ,g 
arabskie Shaar Hagolan w

1 pod 
L o t'

Które

D niton wrócił do nada
îîaïsæe pogłoski o dymisji Bsvlnn

LO N D Y N  1.6 (PAP). —  H ugh D a l 
ton k tó ry  us tą p ił ze stanow iska m i 
n is tra  skarbu ub ieg łe j jesien i; po
w ró c ił do rządu jako kancle rz k s ię 
stwa Lancaster.. O b ją ł on to  nowe 
stanow isko po lo rdz ie  Pakenham ie, 
k tó ry  został m ianow any m in is tre m  
lo tn ic tw a  cyw ilnego.

W kilku ujierszach
— Do B ra tys ła w y  p rz y b y ł p ierw szy 

sekre ta rz ambasady R.P. w  Pradze, d r 
Roman P rżezw ański, k tó ry  z łoży ł w iz y 
tę pe łnom ocn ikow i rządu d la spraw  w e
w nę trznych  S łow ac ji, d r. O ka li, om aw ia
jąc z n im  szereg spraw  zw iązanych z 
t.zw . m a łym  ruchem  g ran icznym  m ię 
dzy Czechosłowacją a Polską.

*
— W ydana n iedaw no „K ró tk a  b iog ra 

f ia  S ta lina “  ukazała się dotychczas w 
7.680 tys ięcy  egzemplarzach. Książkę prze 
tłum aczono na 54 ję z y k i obce.

— L ito m ie rz y c k i b iskup rzym sko-ka 
to lic k i,  d r Trochta, u d z ie lił p rzedstaw i
c ie low i dz ienn ika  „M la da  F ro n ta “  w y -

ja ko  obyw a te l i  ka lpan popiera bez za
strzeżeń program  rządow y prem iera  
GOttwalda.

ł
— B ede ll Sm ith, ambasador USA w  

M oskw ie, p o w ró c ił do M oskw y i  ob ją ł 
urzędow anie.

+
— W ładze anglosaskie w  N iemczech 

zachodnich w ys ła ły  do Paryża liczną de
legację niem iecką, w  skład k tó re j w cho-

dobnie dn ia 5 czerwca w  pałacu k ró le w 
sk im  w  Atenach.

— Budapeszt czym  ostatnie p rzygo to 
w ania  do Ta rgów  M iędzynarodow ych, 
k tó ry c h  o tw a rc ie  ma nastąpić dn ia  11 
czerwca rb .

— Przeszło 200 osób zginę ło w  n ie 
szczęśliwych w ypadkach w  czasie 2-dnio- 
w ych  uroczystości k u  czci żo łn ie rzy  ame 
ryka ńsk ich , po leg łych podczas w o jn y . 
124 osoby zosta ły przejechane na śm ierć, 
20 u tonę ło , a 52 — zg inę ły  w  in n ych  ka 
tastro fach.

— Do R zym u p rzyb y ła  delegacja szwaj 
carska, celem przedyskutow an ia  spraw y 
przeb ic ia  tu n e lu  przez M o n t-B lanc  na 
g ra n icy  fra ncusko -w łosk ie j.

— Szef w ydz ia łu  am erykań sk ie j adm i
n is tra c ji w o jskow e j og łosił, iż  z dn iem  
1 czerwca 1948 r .  odwołano zakaz k o l
po rtow an ia  w  am erykańsk ie j s tre fie  pu 
b lik a c ji licenc jonow anych  przez władze 
s tre fy  radz ieck ie j.

■ 14 czerwca rozpocznie się w  B u-

Stanow isko kanclerza księstwa 
Lancaster jest synekurą m in is te 
ria lną .

A d m in is tra c ja  s tre fy  b ry ty js k ie j 
w  Niemczech i A u s tr ii będzie na le
żała do ogólnego zakresu dzia łania 
m in is tra  Bevina. Jako członek ga
b in e tu  bez własnego resortu , D a lton 
będzie b ra ł udz ia ł w  pracach ogól
nych, a ponadto będzie do dyspozy
c ji, gdy zajdzie potrzeba pow ierze
n ia  m u specja lnej m is ji.

W  prasie . b ry ty js k ie j kom entow a
ne są uporczywe pogłoski o prze
w id yw a n ym  ustąp ien iu  B evina ze 
stanow iska m in is tra  spraw zagra
nicznych. T ygod n ik  .„Cavalcade“  
w y m ie n ia ł ja ko  następcę Bevina 
b. m in . skarbu  Daltona. Jednakże 
poseł Crossman na łam ach pism a nie 
dzielnego „S unday P ic to r ia l11 po
g łoski te  dementował, tw ie rdząc, że 
ustąpienie B evina nie  jes t przew i 
dziane i  że tym ba rd z ie j n ie  jest prze 
w idz iana kandyda tu ra  Daltona. Zda
n iem  Grossmana ba rdz ie j p ra w d o 
podobnym i kandyda tam i na stano
w isko B evina są raczej M o rrison  i  
Bevan.

rz e k i Jordanu, okupowanej u /e --  d 
no przez A rabów , znalazło Się .V ( 
¡ogniem a r ty le r i i  ż yd o w sk ie j.. T,on 
n ic tw o  żydowskie bom bardowało ^ 
centracje n iep rzy jac ie lsk ie  w  £a- 
k a rn  w  odległości 25 khn . z» y 
chód od N ablus oraz arabskie 
c je  a rty le ry js k ie  w  mie]SCńnoC' 
ciach w  odległości 8 k im . na P 
n y  zachód od Jerozolim y. ,

Rzecznik rządu Izrae la  oświadcz 
że Ż ydz i p rze ję li rozkaz dowoa* 
Legionu Arabskiego w  sprawie ^ , 
wego na ta rc ia  na Jerozolim ę' 
kaz w zyw a  do zajęcia Przez ato- 
bów  przedm ieścia Jerozo lim y - 
mon, gdzie ostatn io toczyły się 
k ie  w a lk i.  O północy wo:)*  „ fiacb 
dowskie zak łada ły  m in y  na 
na północ od Jerozo lim y i  na .. ¿y- 
k u  L a tru n . P rzedstaw ic ie l a rip i 0„ 
dow skie j zapow iedzia ł, że czi w , 
w ie  o rgan izac ji Sterna wcie lan 
dą do szeregów a rm ii.

K o m u n ika t op ub liko w a ny w' ^  
dadzie tw ie rdz i, że arm ia  
zna jdu je  się w  odległości _ za 
6 k im . od T e l-A v iv u , Oddziały 
k ie  a takow a ły  konw o je  zy?°.oZo li' 
na drodze z T e l-A v iv u  do J®^ ¡cd- 
m y  w  oko licy  La tru n . ^ack i®  dic 
nos tk i zm otoryzowane za ję ły  B ^  
żydowskie K o łm , położone u  „¿ i- 
brzeżu w  odległości 10 k im . ^  raw'  

ie  1 noc od T e l-A v ivu . Czynne 
i . jn ie ż  w  różnych punktach 1°11

irack ie . _ -acłi
Z  K a iru  donoszą o 

lo tn ic tw a  egipskiego w  
po łu dn iow y wschód od 
W ojska egipskie odparły  
żydow ski na m iejscowość is °

do

dzą w y b itn i specja liści oraz p rzedstaw i- [ kareszcie w ie lk i proces ^w inowajców ma- 
ciele Rady Gospodarczej. W ezmą on i u - I sakry  ludności żydo w sk ie j, dokonanej w  
dzia ł w  pracach marshalloW Skiej o tga- czerw cu 1941 r .  w  Jassach. Na ław ie  o-
n iza c ji w spółp racy gospodarczej.

4*
— B y ły  k ró l R um u n ii, M icha ł, p rzy 

będzie w  dn iu  2 czerwca do A ten, w raz 
ze swą m atką i  księżniczką Anną de 
Bourbon oraz lic z n y m i cz łonkam i oby
dwóch rodzin  k ró le w sk ich . Będą oni 
gośćmi g reck ie j ro d z in y  k ró le w sk ie j. 
Ślub b. k ró la  M icha ła  z księżniczką A n -

jka rżo n ych  zasiądzie 57 osób z gen. Sta- 
vrescu i  k i lk u  puń -ow n ikam i na czele. 

<3*
— w  Neuoetting w  do lne j B a w a rii, 

w ie le  osób zm arło  na ty fu s . Baw arsk ie  
m in is te rs tw o  zdrow ia  podało do w iado
mości, że praw dopodobnie  oko ło  2 tys. 
osób zachorow ało na tę  chorobę, w  chw i 
i i  w ybuch u  ep idem ii zna jdow ało się w

ło  Janonię szereg am erykańskich 1 ną de Bourbon odbe,dzie się prawdopo- tej okolicy wielu turystów

Zndlnienie Chin wobec USA
M O S K W A , 31.5 (PAP). —  Jak do ¡K re d y ty  te  sięgają 800 m il i° noW 

nosi z Szanghaju agencja Tass, ty -  la rów .
godn ik C h ina W eekly R ev iev s tw ie r Należy tez dodać do sumy ^0\e' 
dza, że zadłużenie C h in  Czang K a i \ żenią koszty związane z ^  r y ic ^  
Szeka wobec S tanów  Zjednoczonych niem  przez in s tru k to ró w  a;T1* f  jCU1 
w ynosi ponad 2 m ilia rd y  800 m il io -  skich 47 d y w iz y j w o jsk  i f
nów  do la rów  am erykańskich. Tygod Szeka, oraz w y d a tk i zw iąza° doj.acr 
n ik  podkreśla, że do sum y te j na le - | trzym aniem  am erykańskich gt0‘
ży dodać k re d y ty  przyznane przez \ ców w o jskow ych w  C h inach-. ¡¿1- 
rząd Stanów Zjednoczonych na z a -,rych  liczba  sięga przynajm r» 
kup ie n ie  270 okrę tów  w ojennych, 'kuse t osób



Dojście i wyjście nu morze
handlowej, eo zresztą ju ż  się od- flo tach  handlowych. A la  w iemy, 
bywa. W  ro ku  1946 ogólny obró t j ja ka  je s t przew idziana m aksyjna ł- 
naszymi s ta tkam i w ynosił nieco na zdolność ładunkow a portów
więcej ponad 400 tys ięcy ton, w  
r. 1947 przekroczył 860 tys. ton.

Nasz Państw ow y P lan Odbudo
w y Gospodarczej przew idu je  oczy
wiście także rozbudowę f lo ty  han
dlowej. A le  nasz P lan Gospodar
czy opiera się na bardzo realnych, 
dokładnie obliczonych przesłan
kach. N ie  dąży do rzeczy n ie
m ożliw ych w  te j chw ili do osią
gnięcia, nie chcepiy ryw alizow ać 
z państw am i o bardzo w ie lk ich

po lskich w  najb liższych latach 
i  dążym y do tego, by udział p o l
sk ie j f lo ty  handlow ej w  obsłudze 
polskich po rtów  w ynosił w  roku 
1950 —  20 proc. P ragn iem y po
w iększyć w  ciągu dw u la t  naszą 
flo tę  o dalsze 160.000 BRT, a w ięc 
ją  podwoić.

To są wym agania postawione 
naszym stoczniom, a stocznie je  
p rzy ję ły .

Ż.

Państwo, ażeby było  m orskie 
Scis łym  tego słowa znaczeniu,

URi posiadać oprócz wybrzeża 
^P ow iedn ie j długości i  oprócz 
°godnych po rtów  —  także w ła - 

flo tę  handlową. Tych trzech 
^ a d n ik ó w  państw a m orskiego 
J? oceniamy ja ko  równorzędne.
"w  się ma i  wybrz.eże i  p o rty  —
^ ż n a  oczywiście mieć także i  f lo -  
? handlową. A le  trzeba sobie 

j e sprawę z tego, że wybrzeże 
Porty to  dopiero dojście do mo- 

r?a- W yjście na m orze uzyskuje 
przez w łasną flo tę  handlow ą.

. Po lska posiada i  wybrzeże 
h o rty , znajdujące się na g łów 

k i  l in i i  kom un ikacy jne j północ- 
hołudnie E u ropy  —  ale nasza f lo -  
a handlowa je s t dopiero w  po- 

ĉ tk o w y m  stadium  rozw oju. Po
d d a m y  wprawdzie w  te j chw ili 
j L  30.000 B R T (razem 16Ú.000 

RT) więcej niż prze w ojną, ale 
ia-Sza f lo ta  w  obrocie przewozo- 
'Vin do P o lsk i i z P o lsk i uczest- 
lezy zaledwie w  9 procentach, 

przed w o jną  uczestniczyła w

0 12 procentach.  ̂ |ca r b. baw iła  w Polsce Delegacja | towarowej na okres wrzesień —  gru ści polskiego-przemysłu.'
• le należy sobie wyobrażać, że ¡Rządu Ludow ej R e p u b lik i B u łg a r ii dzień 1948 r. oraz i Z okazji podpisania uk ładu  o przy j w  im ię  m ilion ów  ofiar riiem iee
- toeie ia t io á  nańatiirr. litr .™  />s>-1 z P rem ierem  G eorg ii D ym itro w e m ! układ o wym ianie towarowej na jaźni, W spółpracy i  W zajem nej Po- kiego faszyzmu w  obron ie naszych

ny  do b iskupów  n iem ieckich  n ie  
jest aktem  re lig ijn y m  — ęzytam y 
w  rezo luc ji. —  L is t  papieża jest 
w yraźnym  aktem  , po litycznym , jes t 
ciosem w ym ierzonym , w  poczucie 
spraw ied liw ośc i dz ie jow e j, w  ży
ciowe in teresy narodu polskiego i  
jego niezaprzeczalne h istoryczne 
prawa.

Granice na Odrze, Nysie i  B a ł
ty k u  — stw ierdza dale j rezo luc ja  
— wyznaczyła k re w  żołnierza po l
skiego, okup iła  śmierć 6 m ilio n ó w  
Polaków, "niew innych o fia r  n iem iec 
kiego faszyzmu. Za wolność na
rodu, za p iastow skie ziem ie g inę li 
nasi ojcow ie i bracia. W alka z na 
jędźcą przerw ała m łode życie ty 
siącom naszych kolegów  studentów.

W  niem ieckich  obozach koncen
tracy jnych , w  kom orach gazowych, 
w  w ięz ien iach i  pod ścianą egze
kucy jną  g inę ły  z rę k i n iem ieckich 
faszystów m ilio n y  F o la ków -ka to - 
likó w . N ie  słyszeliśm y z W atyka
nu słów  potępienia, k ie d y  N iem  
cy m ordow a li i  n iszczyli naród po i 
ski. N ie zasłużyliśm y na litość  pa
pieża w  latach gehenny narodu 
polskiego.

D zis ia j słyszymy z W atykanu Sło
Ogłoszony wczora j w ieczorem  siąca września 1948 r. będą zawarte: n ii Rząd Bułgarski, że gotów jest o- wa potępiające nasz naród za prze 

w spólny kom u n ika t o w izyc ie  d e le -| Trakta t handlowy polsko - bułgar kazać rozwijającemu się przemyslo | s iedlenie z ziem  polskich do N ie - 
gac ji bu łgarsk ie j głosi: jsk i, \yj bułgarskiemu wszechstronną po- i m ieć dwóch i  pó ł m ilion a  N iem -

W  dniach od 28 m aja do 1 czerw- j Dodatkowy protokół o wymianie moc techniczną w  zakresie możliwej ' ców. Łaska i  litość papieska śpa-
I d ły  na pokrzywdzonych Niem ców.

Studenci polscy protestują
przeciw kwestionowaniu zachodnich granic Polski

D nia  30 m aja  br. obradowało w  
W arszaw ie P rezyd ium  Rady Fede
ra c ji:  P o lskich O rgan izac ji Studen 
tów , k tó re  uch w a liło  na wniosek 
przedstaw icie la B ra tn ie j Pomocy 
S tudentów  U n iw e rsy te tu  Jag ie llon 
skiego w  K ra ko w ie  ob. Pocie ja u - 
chw a lilo  rezolucję, protestu jącą 
p rzec iw ko  lis to w i Piusa X I I  do 
b iskupów  niem ieckich.

W rezo lu c ji czytam y: „Federacja 
P o lsk ich  O rgan izac ji S tudenckich 
p ro testu je  w  im ie n iu  całej m łodzie 
ży akadem ick ie j wyższych uczeln i 
w  Polsce, m łodzieży w  większości 
swej k a to lic k ie j, p rzeciw ko an ty 
po lskiem u w ystąp ien iu  papieża P iu  
sa XXI.

L is t papieża Piusa X I I  sk ie r owa

-  R Z E C Z P O S P O L IT A  I  D Z IE N N IK  G O S P O D A R C Z Y  N r  149. S tr . ł

Wspólnu komunikat polsko-bułgarski

Całkowita zgodność poglądów
Poselstwa — ambasadami

lleJ’e jak ieś  państwo, k tó re  ea- j z P rem ierem  G eorg ii 
swój im p o rt i  eksport może na czele. i rok 1949, p rzy czym  obie strony dą- m ccy postanowiono podnieść wza-

. W  rozmowach, które toczyły się w  j zyc będą do maksymalnego zw łęk- jemne przedstawicielstwa dyplom» 
krzo/i yWaC “ a WlafanyCn StatKaCil‘ !czas!c PO»»?1» Delegacji Rządu B u ł- , szenia wzajemnych obrotów towa- tyczne w  obu stolicach, w  Warsza 

ect w ojną A n g lia  na własnych : garskiego w  atmosferze szczerej przy rowych.
> a c h
^ n k ó w

przewoziła 65 proc. ła - j Jaźni i  wzajemnego zrozumienia,
N iem cy 60 proc., Szwe-

555 proc., a U SA ty lk o  22 proc. 
e2elł w  żadnym z trzech pierw- 
- "  w ym ienionych państw  ob-

%
;§a w łasna nie dochodziła do

stwierdzono całkowitą zgodność po
glądów na charakter Układu o Przy 
jaźni, Współpracy i Wzajemnej Po 
mocy, jako narzędzia obrony bezpie 
czeństwa obu państw i instrumentu

wiosna me uocnouzua ao waIki. 0 pokój świata. Skonstatowa 
100 . . . , , no rowmez całkowitą zgodność po-

oe,> f °  jednak uzyskany pro- giąflów na wszystkie sprawy intere 
v - był olbrzym i, a trzeba wziąć , sujące oba kraje, w szczególności na 

Uwagę, że te państwa r ó w - ! zagadnienie niemieekie.
, Cześnie sw oim i s ta tkam i obsłu-

także inne państwa. Zysk
P°chod,
<31,
C h o d zący  z te j pracy f lo ty  han

W  w yniku rozmów podpisano dnia

Jednocześnie Rząd Polski zapew-
i wie i Sofii do rangi Ambasad.

Trzy traktory w darze dla Bułgarii
przekazane premierowi Dymitrowowi

przez PZfaż. w Ursusie
P rem ie r D ym itro w , w  tow arzy- , s trony Rządu Rzeczypospolitej P ol- 

s tw ie m in . Prze n. j  H and lu  H ila re  skie j i  pod bezpośrednim  tro s k liw y m  
,80 M inca  zw iedz ił wczoraj Państwo przewodem inżyn ie rów , techn ików  i  

29 m aja 1948 roku Układ o P rzyjaź j we _ Zak łady In ż y n ie r ii w  Ursusie, I m a js trów , zostaną osiągnięte w y n ik i.  I

p raw  narodówych i  po lsk ie j ra c ji 
stanu — pro testu jem y!

P ro testu jem y p rzeciw ko u p rz y w i 
le jow an iu  N iem iec kosztem naro
du polskiego i  innych, m iłu ją cych  
pokój i  wolność narodów.

Domagamy się od do s to jn ików  
Kościoła w  Polsce zajęcia zdecy
dowanego stanowiska wobec lis tu  
papieża, atakującego nasze praw a 
do prastarych ziem piastow skiea“ .

^°W ej w chodz ił w  sk ład t. zw. 
Po;P°r tu  A lew idM ñlnégo, k tó ry  

k ryw a ł d e fic y ty  b ilansu p ła tn i 
ze9o 
Mi

w,

ni, Współpracy i Wzajemnej Porno- gdzie odbyło się uroczyste wręcze- 
cy między Polską a Bułgarią. ¡n ie Dostojnem u Gościowi daru po l-

Obic strony postanowiły rozsze-1 skieh m etalow ców  dla B u łg a rii — 
rzyć współpracę w  dziedzinie gospo. jtrżech  traktorów,.,, w yprodukow anych- 
darćze.i i ku lturalnej, op iera jąc .się;, w  te j "fabryce. , „ 
na uprzedn io  zaw artych: U m ow ie  o j  Po p rzybyciu  do Ursusa p rem ier 
W spółpracy K u ltu ra ln e j i um owach i D y m itro w  przeszedł przed fron tem

cały swój terenow y personel adm i
n is tra cy jn y  i  wciągając . do n ie j 
jednocześnie coraz szersze masy 
uświadomionego społeczeństwa. 

Przedm iotem  szczególnej tro s k i 
jest dalsze

spodarczej i W ymianie Towarowej, gdzie trw a ła  praca. P rem ie r D ym h j E ^ c i s ? 5 k i f d w t e . J o d S y  p o S a m ^ O s S "  powołamy z<«tal

Dchrona lasów przed pożarami
M in is te rs tw o  Leśn ic tw a  ¡gpdjęło 

już od p ierwszych c h w il svygj dz ia- 
niezbędne dla zapewnienia w olnoś- 1 ła lności energiczną w a lkę  ż% pożara 
ci, niezależności i  dobrobytu narodu m i leśnym i, m ob ilizu jąc do a k c ji 
polskiego“ .

Premier Bułgarii 
w Muzeum Wieśka

Po w pisan iu  się do ks ięg i pa m ią t-- 'to s im y zdać sobie Z tego s p ra - hand low ych, zaw iera jąc dn ia  30 ma oddzia łu  „S łużby Polsce“ , po czym . w p isan iu  się ao Księgi p “  "  , . T pśnictwa
*  « .  w łasna  f t ó t t  ha nd low a  G o !,K o ro w a ! *  do h ,u  u Ł y o z Ł i ,  ' ^ 3 . , “ 2 “ ' S T S *  3 B 5 J * K 5 5

Spor,-SZa ° ? r w im |e zy sk i v }'zy  e k | P rzew idziana Um ową o W spółpra , tro w  zainteresował się szczególnie i szawy' 
t r  I<3’ ^ aJe duże za ro b k i p rz y  cy Gospodarczej i W ym ian ie Towa tab licą z nazw iskam i i  fo to g ra fia m i i na. zw 
. flzycie  i  zm n ie jsza  ko sz t a r ty -  ' row ej Polsko - Bugarska K om is ja  p rzodow n ików  pracy, k tó ra  w is i na sk leS°- 
Łu'ó\v im p o rto w a n y c h  P ro s ty  Mieszana zbierze się w  końcu czerw honorow ym  fr.u .jscu, a następnie ob
z tp
Í». -O ■3es^ tomiosek, że m usim y 

yc do rozbudowy naszej f lo ty

ca w celu omówienia spraw, w yn i- szedł ko le jno  wszystkie zabudowa-
kająeyeh z /te j umowy.

Uzgodniono ponadto, że do m ie

SíO hí,IKA PARLAMENTARNA

n ia  fabryczne zapoznając się szcze
gółowo z przebiegiem  p ro d u k c ji.1 Pre 
m ie r bu łgarsk i, w ita n y  serdecznie 
przez pracujących robo tn ików , wda

na zw iedzaniu M uzeum W ojska P o l- specja lny pełnomocnik, do spraw o-
i chrony lasów  przed pożaram i.

Prezes bułgarskiej Komisji Planowania
2 WŚ2V’i| w Ł W  .

W niedzielę, na zaproszenie preze
sa CUP d r Tadeusza D ie tricha , p rzy

Prezes CUP d r Taudeusz D ie tr ic h  
oraz wiceprezesi p rzy współudziale

w a ł się z n im i w  rozmowę, o trzym u , b y ł z w izy tą  do Centralnego Urzędu ; dy rek to rów  departam entów CUP, po 
iac  w v iaśn iertia  n rlnn in in  uM.-hnm,. ! P lanow ania prezes bu łgarsk ie j pań , in fo rm o w a li gości bu łgarsk ich o roz

stwow ej k o m is ji' planowania, m in . ‘ w o ju  gospodarczym .oraz o metodach

Sja lle  K om isja  O dbudowy. K om i 
SiPrl.Przy ję ła  dekre t o Zakładzie O-
V io“  Robotniczych. Pozatem omó- 
tHoj.110 zagadnienie czjmszów ko- 
J tj.^a n y c h  (na wniosek posłów 

u S tronn ic tw a Pracy) oraz za-

ją c  w y jaśn ien ia  odnośnie w y k o n y 
wanej przez n ich  pracy.

W  jedne j z ha l fab rycznych zeb ra 'gen . D o b ri Terpeszew w  to w a rz y - ';  zakresie p lanow ania P o lsk i Ludo- 
ła  się grupa rob o tn ików  ze sztanda- s tw ie  członka te jże k o m is ji pro f. M i w g ._ Go£cie ze swej strony u d z ie lili

w y jaśn ień  o sy tuac ji gospodarczej i  
o p lanow aniu  w  B u łg a rii.

ttwn czynszów na En nr sil OJhiidowy
<3niu 31 bm. obradowała w  gadnien ia popiaran ia b u d o w n ic tw a 1 ra n lf  delegacja', m ło d z ie ży ’ po- chała G ierasim owa i przedstaw ic ie -
 ̂ TJT- _ . . n  _ ___ T T .__: ' [ ____11_ i ___ ___1------------ UnrIJ/ n^ 7 0 0 7 / 3  < . . . . ~ -r-̂  • •ze środków  w łasnych, bądź zrzeszo  ̂b ie ra jące i wykształcen ie fachowe w  la M in . R o ln ic tw a naczelnika D im i 

nych w  spó łdz ie ln i, bądź też in w e - Zakładach. Na honorow ym  m ie jscu ! tra  Szczerbanowa. 
stowanych indyw idua ln ie . (W niosek 1 s; ały  w  te j h a li trz y

budowy o bliższe w yjaśnien ie .

o zin’anle km i grzywien
JTl°w a K om is ja  

- eulam inow
Pzdani

wa

. . nowe trak to
S tronn ic tw a  Dem okratycznego) i po ry i lśniące jeszcze od św ieżej fa rby, 
stanowiono zw rócić się do M in . Od- Przewodniczący Rady Zakładow ej

B ie la rczyk  przekazał tra k to ry  P re
m ie row i D y m itro w o w i jako  dar od 
pracow n ików  polskiego przem ysłu 
m etalowego dla  narodu bu łgarsk ie
go.

D z ięku jąc serdecznie za przekaza
ne na rodow i bu łgarskiem u tra k to ry  
p rem ier D y m itro w  pow iedział, 
staną się one w idom ym  znakiem  
sym patii, ja ką  Polska żyw i d la  B u ł
ga rii. ,

Zazna jom iwszy się z pracą w  U r-  
przed 1 w rześnia | susie p rem ier D y m itro w  w  przem ó- 
o zm ianie dekre tu  w ie n iu  do rob o tn ików  tych zakładów  

o - ! o od tw orzen iu  dyp lom ów  i św ia- pow iedzia ł:
„W zrastające z dn ia na dzień 

współzaw odnictw o pracy jest je d 
nym  z dowodów, że( rob o tn icy  i ro 
botnice, in żyn ie row ie  i  personel tech

Praw nicza i  i w ien, k a r  p ieniężnych, k a r porząd- 
w ysłucha ła  spra -j kow ych i nawiązek.

•a o zm ianie w ym ia ru  ka ry  | Poseł Jod łow sk i z łożył spraw o- 
^aszystowsko -  h itle ro w sk ich  1 zdanie o zm ianie kw o t pieniężnych 

w innych  zabójstw  i  w  przepisach kodeksu postępowa-
z4 c tn -arZy’l j'? h ia  się nad ludnością c y w iln ą  n ia  karnego, o zm ianie dekre tu  
<3u -pCarni oraz dla' zdra jców  N a ro - ' o re jes trac ji i um arzan iu  n iek tó - 
^ ^ O ls k ie g o , Pozatem poseł i Jarosz ! rych  dokum entów  na okaziciela, e- 

Sprawozdanie o zm ianie d e - ! m itow anych  
P mocy obow iązującej o rz e -j 1939 r. oraz

kr6g. sĄdowych, w ydaw anych w
tije le okupac ji n iem ieck ie j na te re -j dectw  z ukończenia nauk.
ZtÓia ? Zeczypospolite.i Po lskie j, o j K om is ja  dekre ty p rzy ję ła  i  w y- 
sk icptll"e Prawa o sądach o b y w a te l- j s tąp i na plenum  Sejmu _ z w n io - 

0 oraz o podwyższeniu grzy- skiem  o ich zatw ierdzenie.

0 hndowta I utnymaaiu dróu
Posiedzeniu Sejm owej K om i

Ko
^ â z dania Q r żądoWym pro jek 

stawy o zm ianie ustawy, o bu

m un ika cy jne j wysłuchano
dowie .i u trzym an iu  dróg pub licz  
nych w  Rzeczypospolitej Polskie j.

D yskusję odroczono do następne 
go posiedzenia.

Rosyjskie -  francuskie -  angielskie
^  S  I  ą  2 ;  I  — C Z A S O P I S M A  

POLECAJĄ KSIĘGARNIE
SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEI

» S E Y T E L I I S C «
w Warszawie: Mowy ¿win! 47, Marszałkowska G2, Daszyńskiego 14

P c ik ię k G w a n ie  dla Zw. Zawodowych
od wycieciM Polaków z USA i z Kanad?

Członkow ie w yc ieczk i Polaków  W każdej m iejscowości m ie liśm y  
ze Stanów Zjednoczonych i  K a n a - sposobność obserwować pożyteczną 
dy przesła li do K C Z Z  pismo z po- dla k ra ju  działalność ruchu zawo- 
dziękowaniem  za pomoc, k tó re j u - dowego. D ziękując za gościnę i  za 
d z ie li ł ruch  zawodowy wycieczce cenne upom inki, k tó re  o trzym a li- 

ze podczas zw iedzania P o lsk i. śmy od O K ZZ i  Rad Zakładowych
W  p iśm ie ty m  czytam y: „W  każ zw iedza nyc i przez nas zakładów, 

dej m iejscowości, w  k tó re j zatrzy- życzym y W am .jak  na jpom yśln ie j- 
m yw a liśm y  się, zw iązk i zawodowe szych w y n ik ó w  w  dalszej Wasze' 
pode jm ow ały nas nadzwyczaj gościn pracy“ , 
nie i  ze wzruszającą serdecznością.

Polacy z Tmysupi i Saksonii
o sśednacfcemu partii robalircsych

_______ ................... ............................ Sekretarz G eneralny Polsk ie j P ar j czonej P a r t ii K lasy  Robotniczej w
niczny zdają sobie sprawę ja k  w ie l t i i  Robotniczej G om ułka i S e k re ta rz ; Polsce.
k ie  znaczenie ma dla przyszłości na ¡G eneralny P o lsk ie j P a r t i i Socjali-J ,.M y, p ro le ta r ia t po lsk i za gran icą 
szej b ra tn ie j Polski rozw ój p rzem y- stycznej C yrankiew icz o trzym a li od j ~  g łosi depesza - w iem y z h is to - 
siu. T y lk o  pracą, owocnym  współza j P o lon ii Saksonii i  T u ry n g ii depeszę, j  rh  i  naszych doświadczeń,  ̂ze robot 
w odn ic tw em  oraz przodownictvzem  ! wyrażającą szczerą radość z o ka z ji n ik ó w  n ic n ie  dzie li, na tom iast łączą 
p rzy  um ie ję tnym  k ie ro w n ic tw ie  ze przystąp ien ia  do re a liza c ji Z jedno- j wspólne jednakow e cele“ .

Zjednoczona P a rtia  K lasy  Robot-

Umowa porlowo-lio^efowa
W  ostatnich dn iach zaw arte zo

stało porozum ienie m iędzy M in . 
I Żeglug i a M in is te rs tw em  K om u

n ik a c ji w  spraw ie uregu low an ia  
< całokszta łtu zagadnień ko le jow ych  

na te ren ie  zespołu portowego Gdy 
nia —  Gdańsk. Porozum ienie usta 
la zasady, na podstaw ie k tó rych

W  na jb liższym  czasie nastąpi roz 
dz ie len ie  te renów  i  ob iektów  m ię 
dzy ob ie s trony przez specjalną 
kom isję, składającą się z przedsta 
w ic ie li M in . Żeglugi, D y re k c ji O- 
kręgow ej P K P .  w  Gdańsku i 

I Gdańskiego Urzędu M orskiego. Poro 
zum ien ie to stw orzy n ie w ą tp liw ie

niczej oznacza scementowaną, świa 
domą s iłę  ludu  pracującego, zw y
cięstwo spraw iedliwego u s tro ju  lu 
dowego i  wzm ocnienie fro n tu  poko
ju  św iata“ .

opierać się będzie eksploatacja o- w łaściw e podstawy praw ne dla ra 
b iek tów  ko le jowych, na teren ie . c jona lne j gosnodarki ko le jow e j na 
po rtów  I terenie portów

Eursy szybowcowe
szkołą odiuagi 

i tężyzny fizycznej
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Rekin mętnych mód Sanacji i H itlerii

Król metali kolorowych Fangor
przed sądem woiskowym za wielsnillonewe malwersacje
Przed Sądem W ojskow ym  w  K a-1  N A  U SŁUG AC H H IT L E R Y Z M U  .

tow icach rozpoczął się w  d n iu  31 W 1939 r. Fangor u c ie k ł do B u ka - 
bm, proces a. sabotaż g ru py  szkodniJ resztu, skąd powraca w  lu ty m  1940 
k ó w  gospodarczych, na k tó re j cze le ' r. odw iedziw szy uprzednio Schw itz
sta ł K on rad  Fangor, przem ysłow iec, 
zw iązany od la t ze sferam i w ie lko ka  
p ita lis ty c z n y m i w  Niem czech i  zau
fa n y  rządu G ub e rn i! G eneralnej w  
okresie okuac ji.

Fangor i. jego w spó ln icy przez n ie

kego, za pośrednictwem  którego w y  
jedna ł u w ładz n iem ieck ich  pozwo
len ie  na dalsze prowadzenie f irm y  
„F o lth a p " i  zachowanie a k c ji w a l
cow n i w  Dziedzicach. R ozbudow u
jąc  nada l swoje k o n ta k ty  z w ładza- 

lega lny handel i  m ach inacje  m eta la  j m i n ie m ie ck im i, Fangor poznał się 
m i ko lo ro w y m i poza w ie lk im i, n ie  z szefem w yd z ia łu  gospodarowania 
da jącym i się u jąć  w  c y fry  s tra tam i m eta lam i p rzy  rządzie G.G. w  K ra -  
p ro d u k c ji przem ysłu hutniczego na (kow ie, Beerem, k tó ry  m ia n o w a ł go ’ 5 ton  d la  C e n tra li Surowców  H u t- 
ra z il i S karb  Państwa na s tra ty  bez; zau fanym  h u rto w n ik ie m  m e ta li na j n iczych od f irm y  „Torpedo“  po 90 
pośrednie, siągające ponad 46 m i-  teren G. G. i lik w id a to re m  z ra m ie ' zł. za kg. Resztę sprzedano na w o l-

k ie ro w n ik  f irm y  „Torpedo“  s tw ie r
dza, iż  na prze łom ie 1945 i  1946 r. 
przyszedł np. transp o rt 10 ton  b la
szek cynkow ych  aw izow anych jako 
złom. Jak się później okazało, by ły  
to n iezw yk le  cenne p ły tk i do maszyn 
typ u  „A d re m a “ .

W  m arcu 1946 r. M eissner nadał 
z W roc ław ia  jako  złom  około 9 ton 
poszukiwanej d la  h u tn ic tw a  m iedzi 
fosforow ej, krzem ow ej i  m angano
wej. Za m iedź tę płacono po 12 zł. 
za kg ; podczas gdy P iechocki na by ł

lio n ó w  zł.
M A Ł E  A LE DO BRANE  

TO W A R ZYSTW O
N a ła w ie  oskarżonych zasied li: 

Jnż. K on rad  Fangor, w łaśc ic ie l f i r 
m y  przem yłow o-hand low ej „P o lth a p “  
w  W arszawie oraz f irm y  przem ysło-

n ia  G. G. m eta low ych f irm  żydow 
sk ich  i  po lsk ich  w  okręgu w arszaw 
skim , p rze jm u jącym  m agazyny tych 
firm .

Przed wybuchem  P ow stania W ar 
szawskiego Fangor przenosi się do 
R abk i, u k ry w a ją c  równocześnie w

nym  ry n k u  po cenie sięgającej 105 
zł za kg. Dochody lokowano w  „ le 
w e j'1 kasie.

Ilość m e ta li ko lo row ych  o trzym y-

ko jow e j p o lity k i zagranicznej-
»Oteczestwen F r o n t * ^

Organ Rady N arodow e j F rafty  
Patrio tycznego w  B u łg a rii w , 
ku le , pośw ięconym  sfosunko»1 
sko - bu łgarsk im , daje ^ is to ry  i

\yo -hand low e j i  ra f in e r ii m e ta li „T o r  j K ra ko w ie  k ilk a  wagonów m e ta li ze 
pedo" w  K atow icach, Je rzy  P iechoc- składu f irm y  „P o lth a p “ , w  m agazy- 
k i.  adwokat, b. k ie ro w n ik  dz ia łu  me nie  gdzie zastępcą T reuhandera " z 
ta l i  C en tra li Surow ców  H u tn iczych  ram ien ia  w ładz n iem ieck ich  b y ł o

wanych z W roc ław ia  oskarżony oce nego zw iązku  na rodu  fińsk iego, 
nia na około 500 ton. k tó rz y  są na jbardz ie j zdecydowany-

0 układzie polsko-bułgarskim — Po kryzysie w Finlaa*1**
„ I z m e s ł i a “  I zasad’ k tó re  s tanow ią  rękojm ię

O m aw ia jąc ostatn ie w y p a d k i w  
F in la n d ii, s tw ie rdza ją  raz jeszcze, 
że kryzys rządow y w yw o ła ny  został 
przez c zyn n ik i rec.kcyjne, k tóre  
pragną zahamować dem okra tyczny  
rozw ó j k ra ju :  i

„W iadom o —  że dem okratyczna 
p o lity k a  zagraniczna jest ściśie zw ią 
ząna z dem okra tyzacją  w ew nętrzną 
C zyn n ik i reakcy jne  k tó re  do n ie 
dawna na leżały do obozu n a jb a r
dziej w rogiego dem okracji, spowo
dow a ły  dym is ję  m in is tra  Le ino, 
chociaż sejm owa kom is ja  kons ty 
tu cy jn a  s tw ie rdz iła , iż  d z ia ła ł on 
zgodnie z a rt. 13 porozum ien ia  
w  spraw ie roze jm u m iędzy ZSRR 
ii iF in lia nd ią . D ym is ja  m ćUistra
L e in o  m ia ła  posłużyć jako 
w.stęp do usunięcia z rzą
du p rze ds taw ic ie li (demokratycz-

N IE M IE C K I SŁUGUS I  S Z P IE G '
Oskarżony cha rak te ryzu je  następ

n ie  działa lność Fangora w  okresie 
okupac ji, s tw ierdzając, iż  b y ł on za

W K atow icach, Sergiusz Adam czyk, 
.ucha lte r i  k ie ro w n ik  f irm y  „T o rpe 
do“  w  K a tow icach  oraz w łaścic ie l

skarżony Jerzy P iechocki.
Z FO W R O TE M  N A  ŻERO W ISKO
W  czerwcu 1945 r. Fangor rea k ty

p o d h u rto w n i m e ta li ko lo row ych  w e w o w a ł swoją f irm ę  w  W arszawie, 
W roc ła w iu  i  w sn ó ln ik  Fangora A d o lf i zakładając ponadto w  3 m iesiące póź 
M eissner oraz Jerzy K roko w sk i, p ro  n ie j w raz  z P iechockim  podobną f i r
k u re n t f irm y  „T orpedo“

D R O G I ZAW RO TNEJ K A R IE R Y
A k t  oskarżenia stw ierdza, że Fan 

gor na leżał w  okresie przedw ojen- j n ik a  złom u na w o j. 
n y m  do na jb a rdz ie j w p ły w o w y c h 1 b row sk ie  i  do lnośląskie

mę nad nazwą „T orpedo " w  K a to 
w icach, gdzieprzy pomocy Piechoc? 
kiego o trzym a ł koncesję hu rto w -

śląsko-dą- 
oraz na

przem ysłow ców  w  dziedzinie meta- w o j. warszawskie, 
l i  ko lo row ych . W  roku  1923 w spó ł-1 Drogą osobistego ko n ta k tu  z pod
a ła  z inż. B lauthem  zakłada on f a - 1 h u rto w n ik ie m  C e n tra li Surowców 
b ry k ę  ob rab ia rek  „P rom a“  w y z y s k u ,H u tn iczych  we W roc ła w iu  Meissne- 
ją c  k o n tra k ty  z w ie lk im i k a p ita l i-  rem , Fangor uzyska ł sk łady na te 
stam i a u s tria ck im i, w łaśc ic ie lem  z a -¡re n ie  W rocław ia , p roponu jąc rów no 
k ła dó w  ;,M e ta lw erke“  w  O straw ie  ¡cześnie M eissnerow i po łowę zysków 
Reitzesem i  d y re k to re m 'ty c h  zak ła- . z eksp loatac ji m e ta li ko lo ro w ych  z
dó w  Gutenbergiem. Następnie u ru 
c h o m ił w a lcow nię  m e ta li w  Dziedzi 
cach, W ykupu jąc wspóln ie  z R e itze
sem po ‘50 proc. udzia łów .

PO D PRO TEKCJĄ BECKA  
I  S K ŁA D K O W SK IEG O  

Od 1937 ro ku  czerpał on o lb rzy 
m ie  zyski, za jm u jąc się rozbudową 
przem ysłu  zbro jen iow ego w  ścisłym  
kon takc ie  z M in is te rs tw e m  Spraw 
W ojskowych. W  1938 r. Fangor na
w ią za ł k o n ta k t z F ubre rem  niem iec
k iego od lew n ic tw a Schw itzke, k tó ry  
późn ie j w  okresie oku pa c ji u ła tw ił 
m u  prowadzenie f irm y  „P o lth a p '“ w  
W arszaw ie i  je j rozbudowę poprzez 
p rze jm ow an ie  rem anentów  tow a ro 
w ych . lik w id o w a n y c h  przez N ie m 
ców  f ir m  pożydowskich. Fangor p ro  
w a d z ił rów n ież do w ybuchu  w o jn y  
przedstaw ic ie ls tw o szeregu f ir m  me 
ta lo w ych  n iem ieckich , szwajcarskich, 
w łosk ich , angie lsk ich i  am erykań
sk ich  uzysku jąc w ysokie p ro w iz je  od 
tra n s a k c ji zaw ieranych z ty m i f i r 
m am i za jego pośrednictw em  przez 
sanacyjny rząd po lski. W tym  okre
sie  częstym i gośćmi na przy jęc iach 
u  Fangora b y l i  m in is te r spraw  za
gran icznych Beck, p re m ie r Skład- 
kow sk i i  in n i dosto jn icy  P o lsk i sa
nacy jne j.

terenu m iasta i pomoc przy ich  prze 
wożeniu do K a tow ic . M etale te po 
cho dz iły  w  o lb rz y m ie j w iększości z 
rem anetów  poniem ieckich, stanow ią 
cyhc własność państwa.

K ie ro w n ik  f irm y  „Torpedo“' Adam  
czyk sprzedawał je  z polecenia F an 
gora na w o lnym  ry n k u , n ie  u ja w n ia  
ją c  ich  pochodzenia w  C e n tra li Su 
row ców  H utn iczych , Z ysk i składano 
do wspólne j „ le w e j“  kasy, z k tó re j 
przede w szystk im  korzys ta ł Fangor.

W  ten, sposób cała p ią tka  sabota
ży stów  sprzedawała na w o ln ym  ry n

m i bo jo w n ika m i o now y ku rs  demo 
k ra tyczn y  w  po lityce  zagranicznej 

i i w ew nętrzne j F in la n d ii. R eakc ji 
zależało szczególnie na tym , by za- 

wsze zw o lenn ik iem  N iem iec. M ów io  ™ia ry te >ak na jszybcie j w p row a- 
no o n im  jeszcze przed w o jną , że dzic , w  zy.cle’ S.dyz w  na jb liższym  
pracuje dla w yw ia d u  gospodarcze- 1 <;zasie> m ianow ic ie  w  początkach 
go n iem ieckiego T ym  ‘też należy t łu  rn,a,,ą slĘ odbyc w y b o ry  do
maczyć jego udz ia ł w  naradzie do- I Sejm u finsk igo . .
s to jn ikó w  h itle ro w s k ic h  w  paiacu | Społeczeństwo fiń sk i, oceniając 
B lanca w  1941 r., gdzie om aw iano należycie zam ia ry  reakc ji, zdołało
spraw y eks te rm ina c ji Ż ydów  i  Po 
laków . Fangor- narazie zabiega, o z li 
kw idow an ie  f irm y  „F ra g e t“  w  W ar

zapobiec ich rea lizac ji. S tra jk i,  k tó  
re o b ję ły  z górą 100 tysięcy rob o tn i 
k ó w  oraz moso.we w iece p ro ts tacy j

ku le , pośw ięconym  stosunkom  ̂
sko - bu łgarsk im , daje h istory 'fr i 
przegląd stosunków po lityczny ^  
ku ltu ra ln ych , k tó re  łączy ły  
rody od czasów W ładysława  
neńczyka do c h w ili obecnej * T' ¡e 

„W sze lk ie  przeszkody, sztu ,oV1r- 
wznoszone przez rząd y . i aazi  .¡gsr 
skie na drodze do przyjaźni ^gLl. 
sko-polskie j, zosta ły obecnie ^  
nięte. Droga do szerszej i w  z ¡ch 
stronne j w spó łp racy we wszySdaIni 
dziedzinach m iędzy obu naIjE nari 
sto i otworem . „Jesteśm y prze« 
że narody bu łg a rsk i i  po lsk i w  
walce o dem okra tyczny i  t r w ; ¡eź 
kó j oraz socja lizm  zdoła ją r0 tv/o 
zrealizować współpracę i brate( ^jch
w  stosunkach wza jem nych w  j
rozm iarach, o ja k ich  w ie lcy  P® ^  
po lscy i bu łgarscy w  przeszłość 
g li ty lk o  m arzyć“ . *

» Wreme«

. ' polsK*B u łga ria  i  nowa *
pisze:

„N ow a  .Bulgaria i  nowa - , rC. 
ze rw a ły  ostatecznie z ustró j a®^p¡jy
a k c y jn y m i przeszłości g«'

szawie; że Fangor u trz y m y w a ł szcze nc pokrzyżow a ły   ̂ p lan y  reakc ji, 
go ln ie b lis k ie  stosunki z k ie ro w n i
k ie m  itzw. Zw . Re ichste lle fu r  M eta l 
le — Beerem, k tó ry  często korzysta ł 
z ra d  Fangora, ja k  należy postępo
wać wobec Żydów  i  Polaków, aby
wszystkie zapasy m e ta li udostępnić w yka za ły  zdecydowaną wolę spo- 
gosopdarce w o jenne j n iem ieck ie j. ' łeczeństwa fińsk iego u trw a le n ia  za- 

Rozprawa trw a . sad de m okra c ji w e w ną trz  k ra ju ,

na drogę zasadniczych re iorf l !ect  
spodarczych, po litycznych  i sP junK 
nych dla  rea liza c ji k tó rych  u be2 
cie niebezpieczeństwa w o jn y  1 -¡■o
pieczenie po ko ju  są konieczne- 
w łaśnie jest g łów nym  celem P ja 
bu łgarskiego uk ładu, zabezPieS cia 
cego oba narody przed m o ż im '_ t0) 
in h  wiplc inne£o -.o.

K ry z y s  rządow y zakończył się, p rzy
czym dem okra tyczny zw iązek naro- , . , . .___ nai>=’ -
du fińsk iego zachował swój dotych- jskiegoko w ie  i 8 inieiTii^' 
czasowy stan posiadania. • i nowe, agresji ze strony

W ypadk i w  F in la n d ii raz  jeszcze

Udział 50.000 młodych górników
w V etapie współzawodnictwa pracy

W V -y m  etapie M łodzieżowego 
W spółzawodnictwa P racy uczestni
czy juź'50.443 m łodych gó rn ików  
ze 157 kopa lń  W  IV -ym  etapie u - 
czestniczyło 36.000, w  
32.327 gó rn ików .

M łodzież górnicza w  IV - ty m  eta
pie osiągnęła bardzo poważne suk
cesy. M. in  ręoacz z kop a ln i „P re

k tó re  by się z N iem cam i połąc^ 10

»Noviny« , 1
zaznacza: . po•

„U k ła d  polsko -  bu łgarsk i y  
biega niebezpieczeństwu n° weL sr
g re s ji n iem ieck ie j i  wzmacnia Ie

ok° ',cze bardzie j dem okratyczny P "  jej) 
solidarność s łow iańską“ . Ukła® t 
pozostaje w  ca łkow ite j zgon cZ 

tw ie  P racy w  gó rn ic tw ie  b iorą rów  pos tanow ien iam i ja łta ń sk im i 1 
n ież udz ia ł m łode  dziewczęta. M . dam skim i. Jest on równeż 

in. Rozalia S trupkowska, pracująca z zasadami O rgan izac ji Nar 
p rzy  przeróbce kruszcu, b lendy i  Zjednoczonych. _  i

k u  w  okresie odbudowy po lskiego t zydent“  A lo iz y  S tanek osiągnął 483 
przem ysłu m etale na jb a rdz ie j poszu proc. no rm y p ro d u kcy jn e j; 20-le tn i 
k iw ane  przez przem ysł m eta low y i rębacz kop a ln i „M ieszko“  F ra n c i- 
Centralę Surow ców  H utn iczych , a u- j szek Barszmca —  435 proc. no rm y 
jem ny bilans, zb ió rk i złom u m e ta li p ro d u kcy jn e j; F ranciszek Z en te l- 
k-olorowyeh na teren ie  w o j. ś ląsko-, m an z ko p a ln i „M ys ło w ice “  —  312 
dąbrowskiego i  dolnośląskiego w  la proc. n o rm y  p ro du kcy jne j. W śród 
tach 1945 —  1946 w  dużej m ierze ‘ ładowaczy na pierwsze m iejsce w y  
został spowodowany szkod liw ą dzia sunęli się: Józef K ub ica , ładowacz 
ła lnością oskarżonych.

Po z lik w id o w a n iu  f irm y  „T o rp e 
do" i  u ję c iu  a ferzystów, zb ió rka  zło 
m u wzrosła trzyk ro tn ie .

Po odczytaniu ak tu  oskarżenia 
Sąd p rzys tąp ił do przesłuchania o- 
skarżonych.

Sergiusz Adam czyk, przedw ojenny 
w spó łp racow n ik  Fangora a ostatn io

i l l - i m  zaś ! m a ka ry tu  w  kop a ln i „S ta ry  O rze ł; U k ła d  podpisany w  Belwe ^  
B ia ły “  uzyskała 240 proc. no rm y, j ZOstał p o w ita n y  z radością p r ieZ 

W  V  etapie w spó łzaw odn ictw a b ra tn ie  narody. Dw a n a ro d y ^ ^ , 
pierwsze osiągnięcia wskazują, że w iańsk ie  w yc iąga ją  do s‘ebie ¡e#  
modzież górnicza przekroczy s u k - , by  p rzyczyn ić  się do wzmóc 
cesy IV-te@o e t a p u . _____________ ! p o k o ju na św iecie“

z kop a ln i „S ta ry  O rzeł B ia ły “ , k tó  
ry  uzyska ł 467 proc. no rm y p ro du k
cy jne j, B ro n is ła w  Skórka, łado
wacz z te j samej kop a ln i —  415 
proc., Jan K am ińsk i, ładowacz z ko 
pa ln i „K a to w ic e 1'  —  403 proc., Je 
rzy  T yn io r, ładowacz z kop a ln i „Ro 
k itn ic a "  354 proc.

W M łodz ieżow ym  W spółzawodnic

242 pasażerów z USA
przybyło m „Batorym“ do Polski . pC'

M /S  „B a to ry '1 wszedł w  d n iu  31; karach ,dr M a lino w sk i, czonE0gd3i'' 
bm. o godz. 9.45 do po rtu  gdyńskie partamen-tu d la  S praw  Gpsp ^  
go, przywożąc 242 pasażerów (w  ty m  ' czych ONZ. Nadto p rz y b y li i Bsof 
62 repa trian tów ), 1106 w o rkó w  p o cz ! proszenie rządu polskiego Pj- ą
ty  i  233 tony d robn icy  (używana o- \ U n iw e rsy te tu  w  Massachuset 0j¡
dzież, żywność, m leko skondenso- M a ria  S. G utowska i dziekan 
wane. rodzynk i, pen ic ilina). | U n iw e rsy te tu  p. Edna _ L- $ '

W śród p rzybyych  pasażerów z n a j' „B a to ry m “  w ró c ił rów nież d .jo
du je  się m  in. dr. Lou is Pezak, czło j ju  po tournee w  Am eryce, n* 
nek M edycznej M is j i U n ita rn e j, dr, m y śpiewak po lsk i, Ryszard ^
E rw in  Kohn, m ianow any dyrekto - czyński. 
rem  szpita la  im . Kościuszki w  P ie - I

« I Pro
(Od naszego horesoondenta we Włoszech)

zbudowanych podczas w o jn y  k ra -D o k i w  Palerm o należą do ro 
dz iny  P iaggio, jedne j z dw ustu  ro 
dzin, k tó re  rządzą gospodarką w ło 
ską i k tó re j w łasnością są także 
stocznie T yrreńsk ie  w  B enu i i  
w ie lk ie  dok i w  Ancónie. N ie  dość 
na ty m : w  je j szufladach zna jdu ją  
się znaczne pak ie ty  akcy j na jw aż
nie jszych zakładów  przem ysłu ele
ktrom echanicznego, ja k  „S a n -G io r 
g io “ , a ju ż  na w łasne kon to  fa b ry  
kuje ona m o to ry  do sam olotów 
ty p u  „Vespa“ . M on tu je  następnie 
łodz ie  podwodne, ale -nie gardzi 
I  m ydłem , a w  osta tn ich - la tach po 
w o jennych  do rob iła  się now ych m i 
B ardów  na cukrze.

O tóż rod z in ka  ta  uw z ię ła  się na 
d o k i w  Palerm o i  w  c iągu k i lk u  
m iesięcy w y rz u c iła  na b ru k  2 000 
ro b o tn ik ó w  z 4.000 tam  za trudn io  
nych.

P rzyczyną tego masowego od
p ra w ia n ia  ro b o tn ikó w  w y jaśn ia  u - 
itę p  p ro je k tu  p lanu  M arsha lla , k tó  
zy ‘ T rum an  p rzeds taw ił K ongreso
w i am erykańskiem u 20-go g rudn ia  
ub. r .: D la  korzyści S tanów  Z je d 
noczonych należy zezwolić na sprze 
daź lu b  czasową dzierżawę n ie k tó 
ry c h  naszych okrę tów  hand low ych

jo m  europejsk im . Z powodu m ałej 
rozporządzainości stałą sprzedaż 
lu b  oddanie . w  dzierżawę wspom 
n ianych okrę tów  w in n y  pociągnąć 
za sobą redukc ję  kon tygen tu  m a
te r ia łó w  okrę tow ych , wyznaczo
nych ju ż  d la  tych  k ra jó w  w  p la 
nie...“

W  prostych słowach oznacza to, 
że W łochy w in n y  zaopatrzyć się 
w  gotowe ju ż  okrę ty  i  zamknąć 
ca łkow ic ie  lu b  częściowo swe doki, 
w yrzuca jąc swych sław nych spec
ja lis tó w  od robó t okrę tow ych na 
b ru k . W  ten. sposób p lan M arsha l
la  znalazł się w  k o n flik c ie  z doka- 
rzam i s y c y lijs k im i w  Palerm o a 
rodzina Piaggio, zainteresowana w  
p lan ie  przez jak ieś  tam  konszach
ty  zakupczo-dzierżawne, chciała 
zw a lić  cały jego ciężar na plecy 
robo tn ików .

Na pytanie , dlaczego le w ia ta n y  
przem ysłow o-okrę tow e zaczęły w ła  
śnie od Palermo? Odpowiedź nie 
jest rów n ież trudna. W łoscy prze
m ysłow cy stale u trzym u ją  na Po
łu d n iu  stan zacofania ekonom iczno- 
przemysłowego i  ham ują jego dą
żenia rozw ojowe, n ic  w ięc  dziwne

go, że korzysta jąc z p ierwsze j o- 
ka z ji, radz iby  zdem obilizpwać is t
n ie jące ju ż  tam  urządzenia przem y 
słowe. N ie  należy p rzy  tym  zapo
m inać, że zorganizowana klasa ro 
botn icza jes t stosunkowo słaba na 
P o łu d n iu  W łoch, je j zw iązk i, za
wodowe nie  są tam  ta k ie  mocne 
ja k  na Północy, a ko rru p c ja  re a k 
c j i  i  k le ru  jes t o lbrzym ia .

A le  w łaśnie tu  nastąp iła  niespo
dzianka i  rzeczy ro zw in ę ły  się cał 
k ie m  inaczej, n iż  to sobie w yobra  
z iła  dyrekc ja  stoczni. Przed n ie 
da w n ym  czasem dyre kc ja  w ym ó
w iła  znowu pracę siedem dziesięciu 
robo tn ikom . Rada Zakładow a za
pro testow a ła  p rzec iw ko  tem u i w  
specja lnym  m em orandum  w ykaza
ła , że w ym ó w ie n ie  jest n ieuspra
w ied liw ion e . D yre kc ja  na to n ie  
reagowała K om is ja  Zakładowa po
s tanow iła  w tedy, że ci p racow n icy 
będą p racow ali da le j, a płaca ich 
od liczona będzie na razie od sta
w e k  w szystk ich  pracujących.

D yre kc ja  by ła  ju ż  b liska  k a p i
tu la c ji,  ale w  m iędzyczasie odby
ły  się 18-go k w ie tn ia  w ybory , po 
k tó ry c h  wszyscy przem ysłow cy po
czu li się m ocni j  zaczęli się szyko
w ać do rob ien ia  „po rządków “  w  

j swych zakładach. D n ia  5-go m aja 
, nas tąp ił d ram atyczny zw rot. D y - 
[ rekc ja  w raz  z w ie rn y m i je j dy- 
j re k to ra m i i  tech n ika m i opuściła 
' dok i, chcąc w  ten sposób spa ra li

żować ich  działalność. Z  in ic ja ty 
w y  Rady Zak ładow e j odbyło  się 
zebranie w szystk ich  p racow n ików , 
na k tó ry m  uchwalono prze jąć za
rząd dokam i i u tw orzono dyrekcję , 
w y ło n io n ą  spośród techn ików , urzę 
d n ik ó w  i rob o tn ików . D o k i fu n 
kc jo nu ją  w ię c  nadal, a tem po p ra 
cy zostało znacznie przyśpieszone 
na skutek zapału, k tó ry  ogarnął 
w szystk ich  p racow ników . Roboty 
na budu jącym  się okręcie  „B a n - 
gor B ay“  w ykonano w  znacznie 
szybszym tem pie n iż  to szło dotych 
czas, wykończono budowę m n ie j
szych łodz i i  s ta tków , a D y re k c ji 
K o le i P aństwow ych doręczono lo 
kom o tyw y przed wyznaczonym  te r 
m inem .

Trudności b y ły  oczywiście o l
b rzym ie. Sabotująca dyrekc ja  za
b ra ła  ze sobą klucze od g łów nych 
m agazynów, rob o tn icy  m us ie li sa
m i nabywać koks i  inne m a te ria 
ły ;  trzeba by ło  p łacić rob o tn ikom  
—  ale tu  p rz y s z li. z pomocą dokow - 
com robo tn icy  całego Palerm a, Sy
c y li i a potem  W łoch całych. „P ro  
can tie re “  („N a d o k i“ ) tak  się na
zywa składka zbierana przez robo
tn ik ó w  po u licach Palerm a i  in 
nych m iast sycy lijsk ich . K ob ie ty  
ro b o tn ice -m a tk i przez ca ły dzień 

) p ie lg rzym u ją  do doków  z to rbam i 
w yp e łn io nym i Chlebem, owocami, 
m akaronam i, mąką, papierosami. 
„P ro  can tie re " —  wyp isane ies*

na deszczułce p rz y b ite j 
ciągle rosnącym  sosem 
rodza ju  p ro d u k tó w  Przy n l0 m, N* 
w  darze dz ie lnym  dokowe® 
dw ie  zm iahy p racu ją  om- 0^a <?1 
i  nocą i  „d y re k to rz y “  m ia y fr1* 
przez ro b o tn ikó w  czuwają ¡evrie'^
dn iem  i  nocą. W  ciągu------- -------1.. . - .
dn i urosła ich kom petencja otJU' 
dowa, ich pewność siebie 
k c j i  i tak  ja k  on i u ro ś li .^¿orfl0'  
am b ic jam i, nadzie jam i, sW1aCoWpk 
ścią robotniczą, wszyscy Pra 
■cy doków  pa le rm itańskich- po" 

N ie  są sami w  swej walEsio ^e 
bo tn icy  całej g rupy Prze“ p(j zie c, 
„P ia gg io “ , w  pierw szym  
z Genui, ośw iadczyli, ze .L  
dokow ców  z Palerm o jest 1 &kc:! 
sną sprawą, p rzys tą p ili “  stl™,j 
„P ro  can tie re “  i  z a p o w ia d a j sy c rv 
solidarności z robotnikami 
sk im i. _ , ¿ot0

Zm aganie się robotn ików
łrnl-i t ir  D o ln u tr in  i IPff O ^ <

W0'

w ych  w  Palerm o i  jego 
n ie  jest ograniczone do 
p racow ników . Chodzi

' a0 " I ii o w y ^ i j  
k i .sprow okow anej prze2 eZ c!e 
przem ysłowców , podjęte j P o b d j j  
ły  p ro le ta r ia t w łosk i j  cb°.., 
p raw a  do p racy 1 do życia’ n> 
o k o n k re tn y  pro test PrzeEi lito'i *^  
odpow iedzia lne j po lityce Pp^j i  
tycznego rządu, k tó ry  zart^ jepci V
spodarkę swego k ra ju  w
liczce n lanu. M arshalla.

4. Kai»1¡e»tí



Wroclaw organizuje wystawę ZO
a skrycie marzy o... „Pewuce 1 »

’te a tra ln e j“  czy w  „Ratuszo- 
V ł ^ i e zt>iera się in te lig en c ja  
Ha “ » a  m ów i się o w ystaw ie . 
V b jlcy ’ w  szkołach, w  sklepach, 
MU l*rach, wszędzie we W rocła
wie^ teihatem  dn ia jest w ystaw a 

!, ° dzyskanych, k tó re j o tw a r- 
Alj *yZe'Widziane jest na 1 lipca. 
teru (j y.s*;awa jest n ie  ty lk o  tem a
cie w ystaw a jest rzeczyw iś-
Wr Westią honoru  m ieszkańców 
Sobje aw*a> k tó rzy  doskonale zdają 
lej • sPrawę, że w  zależności od 
c2euia 2 * **0I?1U’ oc* p rzy jęc ia  i  ugosz 

b il io n ó w  Polaków, kszta ł
c i  będzie op in ia  całej P o l-
Cch ^ r o c ła w iu  i  jego m ieszkań 

'p też dziwnego, że wszyscy 
5 sPeąWłanie SEł prze jęci troską 
?atii2lj . aInie ci. k tó rzy  w ystaw ę o r 
k h ty -  Na m arg inesie trzeba po- 
0 jedn ■Wać 1 naszych C zyte ln ików  
^ańcy i  zasadniczej spraw ie. M iasz 
tozgh. W rocław ia stanow iący u ia j- 

ltszy kong lom era t ludnośeio 
hy(, ie5 P o lsk i zdążyli ju ż  w y tw o  
i>oij,0 jWiasny pa trio tyzm  loka lny, 
i>iaSto 'a' i . ca iym  sercem to  stare 
l in  j? sk ie m iasto .i gdy m ów ią  o 
Hóty Przypom inają żywo warszaw ia

ty p ***  * W R O C Ł A W IA N IN A
So Cg}ern w ro c ław ian ina , oddane- 
?i>Wie . ^ uszą m iastu  jest n iew ą t- 
m, Lt .Inz' arch. Tadeusz Ptaszyc- 
ca)0|j  Pręgo zdo ła liśm y złapać po 
..łggi ̂ h n y c h  poszukiwaniach w  
v2orejv.a nei “  0 godzin ie  9-e j w ie - 
x ahovT' ■*.esl  on dyrek to rem  B iu ra  
^ruCj apia  Przestrzennego we 
MlgępWitó przewodniczącym  A k ty  
f 0(iko -M iasta  i  Przewodniczącym  
Wys1. bh s ji Technicznei Terenów 
2 ^Wowych „B “ .

M sj azdym  dn iem  m iasto to staje 
ffyęlęp droższe —  m ów i inż. P ta-

(Od specjalnego wysłannika)
najw iększego w  Polsce Dom u To- wych, 2600 zakładów  handlow ych,
warowego, którego rem ont dobiega 
końca, trzeba by ło  rozw a lić  o lb rzy  
m i cokół, k tó ry  N iem cy budow a li 
na tysiąclecie, k ło po t b y l z n im  
nielada. Trzeba by ło  użyć d łu t 
pneum atycznych, jako, że k i lo f  go 
się n ie  im ał.

Całe k ilo m e try  chodn ików  zm ie
n ia ją  swój wyg ląd. Równa się pla 
ce i skwery. Ogółem odbudowano 
470 km . jezdn i i  chodn ików , od
rem ontow ano ca łkow ic ie  sieć w o
dociągową' kanalizację, sieć gazo
wniczą i  e lektryczną. Odbudowano 
poza ty m  114 km. l i n i i  tra m w a jo  
w e j. Dobiega k o ń c a 1 rem ont wspa 
niałego gmachu w ojew ódzkiego, 
M uzeum  Państwowego, T eatru  D ra 
matycznego, k tó ry  b y ł kom ple tn ie  
w ypa lony, gmachu „C z y te ln ik a “ , 
i  s tad ionu o lim p ijsk iego . " S tad ion 
ten pom ieści ok. 60 tysięcy w idzów

We W roc ław iu  byłem  ostatn io 
w  1946 roku . Z m ian y  od te j po ry 
są n iezw yk łe . Pom yślm y, że 68 
proc. m iasta było  spalone i  leża
ło  w  gruzach, a teren W roc ław ia  
jest o jedną trzecią w iększy od 
W arszawy. Dziś jest tu  90 w ie lk ic h  
i  średnich zakładów  przem ysło-

2500, w a rszta tów  rzem ieśln iczych 
B lisko  45 tysięcy m łodzieży szkol
nej i  akadem ick ie j pobiera naukę 
w  tu te jszych szkołach średnich i  
wyższych, a szereg w y b itn y c h  u -  
czonych po lsk ich  s tw orzy ło  z W ro 
c ław ia  w ie lk ie , p rom ien iu jące  śro
dow isko naukowe. Jeśli dodamy, 
że 40 proc. ludności W roc ław ia  sta
no w i ludność w ie jska , k tó ra  p ie r
wszy raz żyje w  w ie lk im  mieście, 
będziemy m ie li pe łn y  b ilans osiąg
nięć po lsk ich  w ładz a d m in is tra cy j
nych w e W rocław iu .

O rgan iza to rzy w ys taw y  ocenia
ją, że ok. 3 m ilio n y  osób odw iedzi 
W roc ław  w  okresie trzym iesięcz
nym . Tę w ie lk ą  a rm ię  lu dz i trze 
ba zakw aterować i  w yżyw ić . . W ro
c ław  jes t do tego w  pe łn i p rzygo
towany, i  czeka z n iec ie rp liw oś
c ią  na gości z całej Polski.

W roc ław ian ie  uw aża ją w ystaw ę 
ZO. za swój p ie rw szy w ie lk i egza
m in  życiowy. W. oczekiw aniu na 
jego w y n ik  m arzą skryc ie  o u rzą
dzeniu Pewuki', uważając, ,że m ają 
n ie  gorsze te reny i  m ożliwości od 
Poznania.

(TJ)
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Most średnicowy gotowy

W  halach montażowych hut „Mos towagon“ i  „Zabrze“ leżą potężne 
przęsła mostu średnicowego. W krótce będą one przetransportowane 

do Warszawy. (Fot. A P I).

Produkcja monopol! i przemysłu spożywczego
P rodukc ja  przem ysłow a m onopoli 

osiągnie w  ro ku  bież. poziom o k i l 
kadzies ią t p rocent wyższy n iż  w

l 2a§aanienia’ Przykuw a ją  m nie 
Ms . eSO na zawsze. Wrocław stał

jego wciąż nowa treść i

d ru °  na zawsze- W rocław  sta l

S et..m yś leć, abym  m ógł się z 
**>585 Kleó y ko lw ie k  rozstać ł  p rze- 
H tp. Gdzieindziej. W ie Pan skąd

• w Uga m oją na tu rą  i  n ie  mogę
% T .  myśleć - 1-—  ~

5ś<s Kledyfeol 
tĘ. Gdziein ,

0 Hm chw ‘ l i  w racam ? Byłem  stąd
Hij W jedne j z dz ie ln ic  W rocła h>. * , . . . .M s^d z ie  zastanaw ia liśm y się z  
4Monta^ Cam i co w yburzyć, co w y  

N?i<j °Wać, co up ię kszyć , i  od- 
- ’ P° W rocław  w ystąp i w  te j

1 aWje ja ko  eksponat... N iech
le pa trzy  na m nie  z d z iw ic - 

^lej ^z ro k ie m . Chcemy pokazać 
jP°^sce ja k  ży je  m iasto, ja k

- żj 
1 P

oa k u ltu ra ln e , społeczne.

.. cośmy z rob ili, chcemy z i-
“ wań (. a a . i.  „

'Ol

dn i W rocław  będzie ob

łe jp ać żywą treść m iasta, p r*k t-  
^ G °  p raw dz iw e  oblicze b d -

^ ny przez m ilio n y  Pola- 
4 a^ na koncen trac ja  deko
wi ł i i p ’ nam iastka uroczystościo 

9q ^ch o d z i tu  w  grę. W okre- 
£ n i trzeba pokazać ja k  W ro 

)• .ibh -6’ Pracuje, co zrob ił
Je. jg °i- M am y się czym pochwa 

tys ięCy  ludności nagrom a- 
%ąc2 W ciągu 3 la t! N iech Pan 

w -  W rocław  i  oceni.
W‘‘^ ST °  Z M IE N IA  SZATĘ  

jSvy taw  jest gospodarzem w y - 
t Mzy Cr m ów i z naciskiem  inż. 
Jh — i m usi pokazać po
^Isiją r Wszy od w ie k ó w  swą staro 

Serdeczną gościnność.
It 9ac.Zasem m iasto zm ienia szatę, 
j.^e. p  0 w ie lk ie  robo ty  porząd
ki W y j1'°t eżne buldożery pomaga- 
Je, . ffa tn ie  w  w yb u rza n iu  dz ie l- 
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P e r s p e k t y w y  r o z w o ju  
przem ysłu elektrotechnicznego

Plan produkcyjny przemysłu elektrotechnicznego na r. 1948 
jest fragmentem, zarysowującego się już dalszego planu sięgającego 
do 1955 r., a więc obejmującego już całe 10-lecie okresu powojennego. 
Plan ten zmierza do osiągnięcia w 1955 r. produkcji rocznej war
tości 650 min, zl. przedwojennych t.j. produkcji prawie cztery razy 
większej niż ta, którą osiągnęliśmy w 1947 r.
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Ucje państwowe. Tuż obok

W r. 1939 przem ysł e lektro tech
n iczny  obejm ow a ł 220 zakładów 
w ytw órczych , k tó re  za trud n ia ły  32 
tys. p racow ników . W artość produk 
c j i  rocznej tego przem ysłu waha ła 
się w  ostatn ich la tach przedw ojen
nych  w  granicach, 25,0 .r~ 300 m il, 
zł. K a p ita ł inw es tycy jn y  przem y
s łu  e lektrotechnicznego oceniano 
przed w o jną  na około 160 m il. zł. 
W artość p ro d u k c ji rocznej w  sto
sunku  do w ie lkośc i ka p ita łu  in w e
stycyjnego w ynosiła  1.68. K a p ita ł 
za inwestowany na jednego pracow  
n ika  sięgał 5 tys. zł., a p rodukcja  
roczna na jednego p racow n ika  
8.450 zł.

W ojna zadała przem ysłow i elek 
trotechnicznem u o lbrzym ie  stra ty . 
Przeszło 100 zakładów  p ro d u kcy j
nych uleg ło zniszczeniu. Z  7 w ie l
k ich  fa b ry k  za trudn ia jących  przed 
w o jną  ok. 4 tys. p racow n ików  i p ro  
duku jących roczn ie za sumę 42 m il. 
zł. w yw ieziono kom p le tn ie  wszyst
k ie  maszyny i  urządzenia tech n i
czne.

O DBUDO W A
W  m omencie w yzw o len ia  Polski 

p rodukc ja  przem ysłu e lektro tech
nicznego stanow iła  13 proc. p ro 
d u k c ji przedw ojennej. W r. 1945 
uruchom iono 40 zakładów  o k a p i
ta le  zainwestowanym  90 m il. zł.; 
k a p ita ł ten jednak w sku tek znisz
czeń w o jennych nie daw ał pe łnych 
m ożliw ości p rodukcy jnych . W  r. 
1945 w ytw orzono  tow a rów  za 16.5 
m il. zł. p rzy  liczb ie  pracow n ików  
w zrasta jące j w  d rug im  półroczu ż 
5 tys. na 8 tys. W y s iłk i czynn ików  
k ie row n iczych  przem ysłu e lek tro 
technicznego szły w  trzech zasad
niczych k ie runkach, a m ianow icie 
szybkiego uruchom ien ia  ocalałych 
fab ryk , odbudowy częściowo zn i
szczonych zakładów, ja k  rów n ież 
w  k ie ru n k u  re w in d y k a c ji w y w ie -

i z ionych przez okupanta maszyn i  
urządzeń > ’

W r. 1947, w  pierw szym  roku  pla 
nowej odbudowy gospodarczej w  
68 zakładach by ło  zainwestowa
nych 110 m il. zł. p rzy 19 tys. p ra
cow ników . P rzy jm u jąc  te liczby  
jako średnie z 1947 r. przem ysł e- 
lek tro techn iczny w yp rod ukow a ł a r

ifflysł metalowy na Ziemiach Odzyskanych
:> 4 Qy M eta low e na Z iem iach 
■oby nych w yp ro d u ku ją  w  br.

^a rto ś c i ok. 300 m il. zł. 
ej to ok. 30 proc. ogólnokra- 
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szkoleniowe przy za

kładach w ytw órczych zwiększą ka 
d ry  pracow n ików  do 33 500 osób.

Z akłady Przem yślu M etalowego 
na Z iem iach Odzyskanych przede 
w szystk im  nastaw ione są na p ro 
dukc ję  taboru kolejowego, ciężkich
maszyn przem ysłowych, turbozespo 
łó w  oraz narzędzi i maszyn ro ln i
czych.

ty k u ły  o w artośc i -rr- m ierzonej po
dobnie ja k  w szystkie  pozostałe w a r 
tości w  zł. przedw ojennych —  i 67 
m il. zl. Da je to  stosunek te j w a r
tości do ka p ita łu  zainwestowanego 
1.5. W artość p ro d u k c ji na jedne
go , pracownika., w yn ios ła  .8.750 zł. 
W  s tosunku do. r . . 1946 w zrost .p ro-, 
dukc j i w yn ió s ł 104 proc. a wzrost 
za trudn ien ia  60 proc.

P rzem ysł e lek tro techn iczny jako 
całość p rzekroczył w  1947 r. w y 
znaczoną m u w  p lan ie  na ten ro k  
produkc ję  pod . względem  w ag i o 
24 proc., a pod względem  w a rto 
ści wg. cen przedw ojennych o 22 
proc. Na szczególną uwagę zasłu
gu je przem ysł kab low y, k tó ry  w  
1947 r. p rzekroczył pod względem 
w artośc i p rodukc ję  przedwojenną, 
a m ianow ic ie  w  lu ty fn  1947 prze
kroczy ł średnią p rodukc ję  miesięcz 
ną z 1938 r., a w  lis topadzie 1947 
r. średnią p rodukc ję  m iesięczną z 
1939 r.

PRZEDW O JENNY  
P O ZIO M  PRO DU KCJI

W  r. b. przem ysł e lek tro tech n i
czny p rzew idu je  p rodukc ję  w a rto 
ści 250 m il. zł. p rzy  średnim  za
tru d n ie n iu  27 tys. p racow n ików . 
W artość k a p ita łu  zainwestowanego 
w yn ies ie  130 m il. zł. P rodukc ja  
wzrośnie o 50 proc., a za trudnien ie  
o 42 proc. Stosunek w artośc i p ro 
d u k c ji do k a p ita łu  zainwestowa
nego w yra z i się cy frą  1.92. P rodu - 
kć ja  roczna na p racow n ika  prze
kroczy 9.200 zł. W r. 1948 na je d 
nego p racow n ika  zainwestowanych 
będzie 4.800 zł.

W  r.b. osiągniem y już  łączną w a r 
tość p ro d u kc ji rów ną m n ie j w ięcej 
w artości, p ro d u kc ji przedw ojennej. 
A so rtym en t p ro d u kc ji będzie je d 
nakże odm ienny od przedw ojenne
go. W  dziale ka b li, przewodów, a- 
kum u la to rów  i  żarówek przekro 
czym y w  tym  roku p rodukc ję  przed 
wojenną, natom iast w  innych  dzia 
łach, ja k  w  dziale maszyn, apara
tów , tele.technice i  rad io technice 
poziom  ten będzie d la  nas jeszcze 
nieosiągalny. M niejsza, w  stosun
k u  do przedw ojennej w artośc i p ro
dukc ja  w  w ym ien ionych gałęziach 
w yw o łana  jest u tra tą , szeregu za
k ładów , k tó re  przed w o jną  produk 
cję  tę prow adziły.
• W r. 1948 przem ysł e lek tro tech
n iczny  pracować będzie jeszcze 
g łów n ie  dla potrzeb in w e s tycy j
nych, a nie konsum pcyjnych. Po
łow ę p ro du kc ji tego przem ysłu o- 
trzym a przem ysł państwowy, w  
tym  . energetyka 20 proc. ogólnej 
w artości, przem ysł w ęglow y 11 
proc., przemysł hu tn iczy  5 proc., 
w łók ienn iczy  2 proc pozostałe dzia 
ły  gospodarcze 29 proc., w  tym  
k o le jn ic tw o  9 proc., te łe kom u n i- 1

kac ja  7.5 proc. i  m otoryzacja  5 
proc.

W IE L K IE  INW ESTYC JE
W r; 1955 łączna w a rtość ; p rodu

k c ji przem ysłu e lektrotechnicznego 
trzech sekto rów  w yn ies ie  700 m il. 
zł, z czego na przem ysł państwowy 
przypadnie-’ 650 m il. zł. Przem ysł 
państw ow y za trud n i 53 tys. praco
w n ikó w . K a p ita ł zainwestowany 
w  przem yśle państw ow ym  w y n ie 
sie w  1955 r. 250 m il. zł. Stosunek 
w artośc i p ro d u k c ji do kap ita łu  za
inwestowanego w yn ies ie  2.6, w a r 
tość v p ro d u k c ji tocznej,, na 1. ..pra
cow n ika  ponad 12 tys. żł.

Przejście z obecnego stanu m o
ż liw ośc i p rodukcy jnych  do zam ie
rzonej p ro d u k c ji w  r. 1955 w ym a
gać będzie stworzenia d la  nowych 
30 . tys. p racow n ików  nowych za
k ła dó w  pracy. W  la tach 1949 — 
1955 powstaną m. in . fab ryka  w ie l 
k ich  maszyn e lektrycznych we W ro 
cław iu , fab ryka  masowej p ro d u kc ji 
s iln ik ó w  e lektrycznych o mocy 2— 
10 kW , fab ryka  apara tów  e le k try 
cznych w ysokiego napięcia, fa b ry 
ka apara tów  e lektrycznych n isk ie 
go napięcia, fab ryka  prostow n ików . 
Pbwstaną rów n ież  fa b ry k i cen tra l 
autom atycznych i  sprzętu rad ioko 
m unikacyjnego.

Realizacja tych śm ia łych p la 
nów  nastręczy n ie  m ało trudnośc i 
Szczególną troską CZPEI będzie 
obok in tensyw ne j a k c ji szkolenio
w e j zasilenie przem ysłu , e lek tro 
technicznego , m yślą techniczną. 
C ZPEI ubiegać się będzie nadal
0 licenc je  zagraniczne.

Poza zaw artym i ju ż  dotychczas 
um ow am i licency jnym i na w spó ł
pracę techniczną w  dziedzinie sy
gn a liza c ji i  b lokady ko le jow e j, 
p ro d u kc ji żarówek, lam p rad iow ych
1 te le fon icznych cen tra l au tom aty
cznych, przem ysł e lek tro techn icz
n y  p rzew idu je  zawarcie dalszych 
um ów  dla  u ła tw ie n ia  sobie p rodu
k c ji  . tu rbogeneratorów , w y łączn i
ków  wysokiego napięcia, k a b li w y  
sokiego na p ię c ia / p rostow n ików , a 
kum u la to rów  że lazo -n ik low ych i  
innych. .

Obok ścisłej w spółpracy z w yż
szym szkoln ictw em  technicznym  i 
in s ty tu ta m i na ukow ym i w  k ra ju  
C ZPEI prowadzić będzie na odcin 
k u  e lek tro tech n ik i bardzo ścisłą 
współpracę m iędzynarodową. O- 
stątnro rozpoczął pracę Polsko-Cze 
ski K o m ite t E lektro techn iczny. Dal 
sze um ow y w  spraw ie w spółpracy 
z in n y m i państwam i przyczyn ią się 
do , powiększenia, naszych m ożliw o
ści p rodukcy jnych  i  do lepszego 
zaspokojenia potrzeb rynku .
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Dotychczasowy d y re k to r naczelny 
Państw Zakładów  Przem. B aw e ł
nianego N r. 5 v/ Łodzi — N ikodem  
G rodzki - r  m ianow any został osta 
tn io  dyrekto rem  naczelnym  D yre
k c ji  W łókien Sztucznych CZPW.

1947 r. P lan  p rzew idu je , że p ro 
dukcja  sp iry tusu  osiągnie 100 m iln , 
litró-w. co s tanow i 167 proc. stanu 
z r. 1947 i  przekracza o 16 proc. 
p rodukc ję  przedw ojenną. W zrost 
p ro d u k c ji tłum aczy się przede wszy 
s tk im  p rze w id yw a nym  zw iększe
niem  zużycia sp iry tusu  na cele p rze 
m yślow e i, ja ko  środka napędnego. 
W  zw iązku  z tym  M onopol S p iry tu 
sowy rozbudow uje swoją apara turę 
p rodukcy jną . W  ogólnych kosztach 
in w estycy jnych  przeważają nowe 
inw estyc je  i  odbudowa zakładów  
go rze łn iczo -rek ty fikacy jn ych , zw ła 
szcza we W roc ław iu , W arszawie, 
Ż yra rdow ie , Raciborzu, S tarogar
dzie i Szczecinie.

M onopol T y to n io w y  wyposaża za
k ła d y  przem ysłow e w  nowoczesne 
urządzenia produkcy jne , m. in . w  
57 maszyn do pakow ania, 96 m a
szyn do w yro bu  papierosów, maszy
n y  do k ra ja n ia  ty to n iu , urządzenia 
i  środki transportu  i  inne. Ponadto 
w yko na ny będzie p ro to typ  po lsk ie j 
maszyny do w yro bu  papierosów, bę
dzie  ona podstawą do produkow a
nia  serii tego rodzaju maszyn w  
k ra ju . W, w y n ik u  in w e s tyc ji p ro 
dukc ja  papierosów  wzrośnie w  po
rów nan iu  z rok iem  ub. o 30 proc. 
do 13 m ilia rd ó w  szt. —  w  p rz e li
czeniu na głowę m ieszkańca w y n ie 
sie to dwa razy w ięce j n iż przed 
w ojną.

M onopol Zapałczany rów nież pod 
wyższy sw oją produkc ję , dając 197 
tys. skrzyń zapałek, k tó re  w  ro k u  
bież. znajdą poważny zbyt za gra
n icą (eksport 10 tys. skrzyń). N a j
ważnie jsze inw estyc je  M onopolu Za 
pałczanego —  to rozbudow a. fa b ry 
k i  zapałek w  B łon iu .

M onopol Solny przystępu je  p rze
de w szystk im  do rozbudow y i  uno
wocześnienia apara tu ry  p ro d u kcy j
ne j, g łów n ie w  W ieliczce, kosztem 
b lisko  117 m iln , zł. P rodukc ja  s o li( 
będzie podwyższona w  stosunku do 
ro k u  ub. o 15 proc. —  'do 384 tys. 
ton.

W  przem yśle cukrow n iczym  p lan 
p rzew idu je  dalszy w zrost p ro d u k c ji 
o 19 proc. P rodukc ja  cuikru, k tó ra  
już w  m in iohe j kam p an ii p rze k ro 
czyła.^ poziom przedw ojenny, osią
gając 496 tys. ton; w  kam p an ii nad
chodzącej prz jm iesie  przypuszczal
n ie  520 tys. ton. P rodukc ja  ta za
pew n ia  przecię tn ie na 1 m ieszkań
ca —  158 proc. przedwojennego sta 
nu  spożycia.

P lanu je  się uruchom ien ie  kosz
tem  200 m in . zł dwóch nowoczes
nych c u k ro w n i na Pomorzu Za
chodn im : w  G ryficach  i K luczach. 
Ponadto w  roku  bieżącym rozpocz
ną pracę 2 fa b ry k i przerabia jące 
p ro d u k ty  uboczne cukrow n ic tw a . 
Są to : F abryka  G lice ryn y  w  Józe
fow ie  i bu tano lu w  Raciborzu. Łącz 
n y  koszt in w e s ty c ji w  tybh zakła
dach w ynosi ponad 100 m in . zł.

P rodukc ja  przem ysłu spożywcze
go w  po rów nan iu  z rok iem  ub. 
w zrośnie o 37 proc. Z n a jw a żn ie j
szych a rty k u łó w  w yp ro d u ku je  się 
w  roku  bież.: 30 tys. ton o le iu  su
rowego, 10 tys. ton m argaryny, 
1.200 tys. h k tl. p iw a oraz 9.300 ton 
cu k ie rkó w  i  czekolady. W  ro ku  
bież. p lanu iem y znaczną rozbudo
wę ch łodn ictw a (kosztem ponad 
230 m in . zł), przede w szystk im  w  
K atow icach i Lu b lin ie , Ch łodn:ctwo 
ma podstawowe znaczenie dla da l
szego rozw o ju  przem ysłu spożyw
czego.
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Plan siewów przekroczony
Wegetacja roślin pomyślna

N a skutek pomyślnych ogólnie rzecz biorąc warunków  
atmosferycznych, pokaźnego zwiększenia się siły pocią

gowej, zwłaszcza mechanicznej, poważnych dotacji finanso
wych i w naturze ze strony, państwa, oraz usprawnienia sa
m ej organizacji /„akcji siewnej“ —  tegoroczne wiosenne pra- 
c" w polu m iały przebieg daleko pomyślniejszy niż to obser
wowaliśmy w  latach ubiegłych.

S iew y zbóż kłosowych, nasion 
ole istych, oraz sadzenie ziem nia 
kóWj należy uważać za zakończone. 
S iew y b u rakó w  cukrow ych , hrecz 
k i, prosa i  łu b in u  —  dobiegają koń 
ca. O późniły  s ię  nieco podgórskie 
te reny  k ra ju , gdzie s ilne  deszcze 
ze śniegiem  u tru d n ia ły  w  d rug ie j 
dekadzie m aja  kon tynuow an ie  prac 
Polowych. W edług o rien tacyjnych , 
a w ięc n iekom ple tnych  danych, 
w iosenny p lan a k c ji s iewnej, prze 
w id u ją c y  upraw ę 6.030.000 hek ta 
ró w  na Z iem iach D aw nych i
2.200,000 ha na Z iem iach Odzyska 
nyęh zostanie przekroczony.

Przekroczenie p lanu zanotowano 
ju ż  na odcinku ja rych  zbóż kłoso 
w ych  i  z iem niaków . W  p ierw szym  
W ypadku pow ie rzchn ia  u p ra w  w y  
nosi ponad 106 proc. p lanow e j, w  
d ru g im  —  ok. 110 proc. W  dziale 
zbóż k łosow ych na jw iększe prze 
kroczen ia  p lanu  uzyska ły —  co 
zasługuje na specjalne podkreślę 
■nie z uw ag i na postęp naszej gos 
p o d a rk i ro ln e j na Z iem iach Odzys 
kanych  —  północne w o jew ództw a 
k ra ju :  olsztyńskie, gdańskie j  szcze 
cińskie . Na ziem iach daw nych do 
fore w y n ik i osiągnęły w o j.: rze 
szowskie i  k ie leck ie . N a odcinku 
z iem n iaków  na jle p ie j sp isa li się 
To lń icy  w m . rzeszowskiego, łódź 
k iego i  olsztyńskiego. Zw racam y 
uwagę na sukcesy gospodarki ro i

zwłaszcza na Z iem iach Odzyska
nych, poważniejsze. P rzyczyn w  
ty m  os ta tn im  w yp ad ku  należy do 
pa tryw ać się w  b raku  odpow ied
n ie j ilośc i op rysk iw aczy sądowni 
czych i  środków  chemicznych.

O FEN SYW A P R ZE C IW  
C H W A STO M  I  STONCE  

W alka z chw astam i prowadzona 
jest na podstaw ie odpowiedniego 
rozporządzenia w ładz. N ie  wszyst 
k ie  w o jew ództw a przeprowadzają to 
należycie. „T yd z ie ń “  czy „m ies iąc“ 
niszczenia chwastów, przerowadzo 
ny jednocześnie w  ca łym  k ra ju , 

społeczeństwa

poczęto akc ję  poszukiw an ia i  zwal 
czania, niebezpiecznego szkodnika 
ja k im  jest stohka ziemniaczana. 
Dotychczas s tonk i nie w yk ry to . 
Ogólna lu s tra c ja  up raw  ziemniacza 
nych przew idziana jest na dzień 1 
czerwca. M in is te rs tw o  R o ln ic tw a  
i  R e fo rm  R olnych zwraca uwagę 
i  ape lu je  do w szystk ich  czynn ików  
a d m in is tra c ji ogólnej, Zw . Samopo 
m ocy C hłopskie j, kom ite tó w  ochro 
ny  roś lin , ro ln ik ó w , czynn ika spo 
łecznego i  pa rty jnego, oraz m ło 
dzieży szkolnej, by w  'a k c ji te j 
w z ię ły  powszechny udzia ł, dając z 
siebie m aksim um  w y s iłku , w y k o 
nu ją c  pracę sum iennie.

Na zakończenie niniejs-zego szki 
cowego przeglądu w ydarzeń na od 
c in k u  ak tua lnych  spraw  ro ln iczych  
należy podkreślić  staranne i te rm i 
nowe w ykonan ie  w iosennych u - 
p ra w  roś linych , dobre nawożenie 1 
zastosowanie s iew ów  rzędowych. 
Z a in ic jow ana  akcja  współzawodni 
c tw a w  p racy w  ro ln iczym  sektoprzy  współudzia le  

starszego i  m łodzieży, w yd a je  się j rze państw ow ym  i  p ry w a tn y m  roz 
tu  koniecznością. W d n iu  20 m aja, w ija  się pom yślnie, wróżąc wyso 
na zachodniej gran ic y  k ra ju , roz 1 k ie  p lony z h ektara. (m il.)

Zarybiam y jeziora
Pomorzu Zachodniego

Notowania cen giełdy zbożowo - towarom®)

W ostatn ich dniach w o jn y  N ie 
m cy p ro w a d z ili na Pom orzu Za
chodn im  nadzwyczaj rabunkow ą 
gospodarkę na odcinku rzek, sta
w ó w  i  je z io r hodow lanych. Ośro
d k i rybne  b y ły  eksploatowane w  
n iem iłos ie rny  sposób. P rob lem  za
ry b ia n ia  n ie  b y ł w  w iększości w y  
padków  b rany  pod uwagę. Działa 
n ia  wojenne, rozgryw ające się na 
Pom orzu Zachodn im  w  lecie 1945 
r., dokonały reszty. W rezu ltac ie

ne j w  w o j. o lsztyńskim , ^które  acz j weszliśm y w  posiadanie zniszczo- 
s. - t r- ............nych  w y lę g a rn i ry b  i  s taw ów  ho

dow lanych, oraz zapuszczonych i  
p rze trzeb ionych .ośrodków ry b 
nych.

A kc ją  uporządkow ania ośrodków 
rybn ych  za ję ły  się poszczególne in  
s ty tuc je , k tó rych  kom petenc ji po
d lega ły  poszczególne od c in k i rzek 
lu b  re jo n y  je z io r i  stawów. Na te 
ren ie  lasów Pomorza Zachodniego 
sprawę gospodarki ryb n e j prze ję ła 
D yre kc ja  Lasów  P aństw ow ych O- 
k ręgu  B a łtyck iego  w  Szczecinku. 
In s ty tu c ja  ta  jest właścicieltem ók. 
15.000 ha rzek, je z io r i  s taw ów  — 
przeważnie w ydz ie rżaw ionych  in 
s ty tuc jom  lu b  osobom p ryw a tnym . 
Dzierżaw cy m ają zapewnioną m oż
ność prow adzen ia rac jona lne j go
spodarki p rzy  pom ocy ośrodków 
zaryb ien iow ych, uruchom ionych i  
prowadzonych przez wspom nianą 
D yrekc ję  Lasów  Państwow ych. I  
ta k  kosztem 586 tys. zł. k re d y tó w  
in w estycy jnych  D yrekc ja  L . P. w  
Szczecinku odbudowała trz y  w ie l
k ie  w y lęga rn ie  ryb : S ta ry  Potok 
(pow. Drawsko), Trzebieszki, i  B u 
dy (pow. Wałcz).

W ro k u  gospodarczym 1947-48 
w ym ien ione w y lęga rn ie  w yp ro d u 
k o w a ły  następujące w y lęg i: 5 m i
lionó w  szt. sie lawy, 3 i  pół m il io 
na szt. szczupaka, 100 tys. szt. tro 
c i, 70 tys. szt. łososia, 5 tys. szt. 
pstrąga potokowego. W artość w y 
produkowanego zarybku  przew yż
sza ju ż  zainwestowane k re d y ty  o

k o lw ie k  w  w y n ik u  dzia łań w o jen  
nych  zostało na jb a rdz ie j zdewasto 
Wane p o tra fiło  przekroczyć w  po 
w ażnym  odsetku p rzew idyw any 
p lan  w iosennych up raw . Łącznie 
p lan  u p ra w  roś linn ych  w  1947-48 
ro k u  -gospodarczym wyn iesie  —■ 
b io rąc pod uwagę przekroczenie 
p lan u  —  14 m ilio n ó w  hekta rów , w  
ty m  5.670.000 ha ro ś lin  ozimych. 
Z dan iem  fachow ców  zb io ry  tegoro 
czne —  je ś li n ie  nastąpią w yp a d k i 
niezależne od w o li lu d z k ie j —  po 
w in n y  zepetvnić k ra jo w i pełną sa 
m owystarczalność w  zakresie zbóż 
ch lebow ych i  z iem niaków . Dotych 
czas bow iem  przebieg w ege tac ji ro 
ś lin  ogóln ie w róży  dobry  urodza j.

SZKO DY GRADOW E  
N IE Z N A C ZN E

W drug ie j dekadzie m aja, ja k  
rów n ie ż  obecnie, z w y ją tk ie m  nie 
k tó ry c h  po w ia tów  —  na Z iem iach 
Odzyskanych, pada ły s ilne prze lo t 
ne deszcze, k tó re  w  w y b itn y m  stop 
n iu  p rzyczyn iły  się do w zrostu  i 
należytego w ykłoszen ia  się zbóż 
ozim ych. W płynę ło  to rów n ież na 
w schody i  w zrost ja rych , k tó rych  
wegetacja została —  zwłaszcza na 
ziem iach lżejszych —  nieco zaha 
m owana na skutek s ilnych  opera 
c y j słonecznych w  p ie rw sze j po ło 
w ie  m aja. P rze lo tne burze gradowe, 
k tó re  na w ie d z iły  w o j. cen tra lne i 
po łudn iow e m ia ły  cha rak te r lo ka l 
n y  w  zasięgu jedne j lu b  k i lk u  g ro 
mad. Zanotowano dość poważne 
s tra ty  —  n a jw ięce j u c ie rp ia ły  ozi
m in y  a zwłaszcza żyto. Na te re 
nach, gdzie p rocen t zniszczeń był 
bardzo w ysoki, przystąp iono natych 
m iast do ponownej u p ra w y  gleby, 
k tó ra  zostanie w ykorzystana pod 
zasiew pasz zielonych. Nasiona do 
starczają terenowe organizacje ro i 
nicze. O gó lnie s tra ty  powstałe na 
sku tek g radu  n ie  są w ysokie  i  tym  
samym n ie  mogą w p łynąć  na cało 
ksz ta łt naszej gospodarki ro ln e j w  
zakresie u p ra w  roś linnych.

W A L K A  Z  S Z K O D N IK A M I
' B ra k  opadów w  p ierw sze j poło 
w ie  m a ja  w p ły n ą ł w  w ysok im  stop 
n iu  na rozm nożenie się chwastów 
oraz szkodników  roś linnych , k tó re  
zaa takow ały n ie  ty lk o  u p ra w y  po 
low e, ale i  sady. Rzepak z im ow y 
został naw iedzony przez niebezpie 
cznego szkodnika ja k im  jest słody 
szek rzepakowy, a b u ra k i cukrowe 
naw iedz iła  pchełka ziemna. Tere 
nowe p laców k i służby och rony ro 
ś lin  p rze p ro w ad z iły  na tychm iast 
p rzeciw akcję , k tó re j w y n ik  należy 
uważać za pom yślny. Do zahamo 
Wania in w a z ji pch e łk i ziem nej przy 
czyn iły  się rów nież w  dużym  stop 
n iu  opady i chłody, k tó re  naw ie  
d z iły  nasz k ra j w  d ru g ie j dekadzie 
m aja. S tra ty  wyrządzone przez pa 
sożyty, na odc inku  rzepaku zimowe 
go i bu rakó w  cukrow ych , są na 
ogół nieznaczne. S tra ty  w  sadach,

ok. 50 proc. W ylęgarn ie  nastaw io
ne są na produkc ję  w  la tach nastę
pnych w g  p lanu  przew idującego 
w ylęg: s ie law y —  18 m ilio n ó w  szt., 
szczupaka —  5 m ilio n ó w  szt., pstrą 
ga potokowego i  tęczowego —  700 
tys. szt, łososia i tro c i —r  500 tys. 
szt., s ie i —  500 tys. szt. P rodukc ja  
zakładów  w ylęgow ych została prze 
znaczona na odnow ienie rybosta - 
nu, przede w szystk im  ob iektów  wo 
driych, będących w łasnością D y
re k c ji L . P., k tó re  w  la tach ub ie
g łych b y ły  ty lk o  częściowo zary
biane przez dzierżawców

Tegoroczna wiosenna kam pania 
zaryb ien iow a prowadzona przez 
D yrekc ję  L.P. by ła  scentra lizowa 
na i  ob ję ła  sw ym  zasięgiem nie 
ty lk o  w łasne ob ie k ty  jez iorow o- 
rzeczne, lecz częściowo rów n ież  o 
środk i rybne  znajdujące się w  po 
s iadan iu  Państw ow ych N ie rucho
mości Z iem skich  i  Zw . Samorzą
dowych. Ogółem z p ro d u k c ji w ła 
snej D yrekc ja  L . P. za ryb iła  15 ty 
sięcy ha je z io r i rzek, do k tó rych  
wpuszczono 8.675 tysięcy szt. m ło 
dzieży cenno-przem ysłowych gatun 
kó w  ryb . Ponadto D yrekc ja  L . P. 
zakup iła  w  innych  ośrodkach zary
b ien iow ych 2,800 tys. szt. w y lęgu  
s ie law y i  7.500 tys. szt. kroczków  
lina, k tó re  rozp row adziła  na w łas 
ne ob iekty  wodne o łącznej pow ie 
rzchn i ponad 6.400 ha. Równolegle 
prowadzona jest odbudowa gos
podarstw  stawowych. Gospodar
stwa te D yrekc ja  zasadniczo prze 
znacza na p rodukc ję  m a te ria łu  żary 
b ien iow ego dla gospodarki jez io
ro w e j i  rzecznej. W zięto pod uw a
gę przede w szystk im  cenne ga tunk i 
ryb , ja k  sandacz, sieja, lin , pstrąg. 
Bieżący ro k  gospodarczy, tra k to 
w a ny jako prze jśc iow y, w yk o rz y 
sta ^Dyrekcja L.P. na hodow lę k a r
p ia . Na ok. 57 ha odrem ontow a
nych już  staw ów  zaryb iono w  r.b. 
ponad 20 tys. szt. na ryb ku  i  k ro 
czków  karp ia .

Młodzi leśnicy w akcji współzawodnictwa
M łodzież Państw ow ych G im naz-| Ruch ten  zwłaszcza w  dziedzin ie  

jó w  Leśnych w  W arc in ie , M a rg o n i-1 p raktycznych  zajęć zawodowych 
nie. B ry n k u  i  Z w ie rzyńcu  zaw arła  da ł w  .stosunkowo k ró tk im  okre- 
w  dn. 1 lutego br. um owę o współ- sie im ponujące w y n ik i. W ykonane 
zaw odnictw ie . rękam i uczn iów  pomoce szkolne

W  opracowanej wspóln ie  dekla- zasługują na pełne uznanie i  sta- 
ra c ji ideowej m łodzież w y m ie n io - ; now ią  cenne eksponaty w ystaw o- 
nych  szkół u ch w a liła  gotowość w y -  I we.
tężonej na u k i i sumiennego w y k o - ! Praca w re  rów nież na po lu spo- 
nyw an ia  nałożonych na n ią  obo- łecznym . W , ram ach powzię tych zo- 
w iązków , w yrazem  czego jest p o d - , bow iązań organizowane są pokazy 
ję te  pom iędzy poszczególnym i k ia - , i  w ieczory św ie tlicow e dla okolicz 
sam i w spółzaw odnictw o w  zakresie ne j ludności chłopskie j i robo tn i- 
w yk ładanych  przedm io tów  i  czytel czej, cieszące się dużym  powcdze- 
n ic tw a . . 1 niem .

K redyty w Bonku Rolnym
d ! n  e f i n r  g r a d o b i c i a

T O W A R Poznań 
26 V

Warszawa
26.V

Łódź 
28 V

Gdańsk
28.V

Pszenica . . . .. . 3 609 3.600-3.700 3.600 3.60°
2.40^

Ż y t o ............................... 2 400 .2.400-2.500 2.400
Jęczmień pastewny . 2 400 — 2.300
Jęczmień przemiałowy — 2.400-2.500 2.400
Jęczmień browarniany — — ~~ 2 3 90
O w ie s ..................... 2.400 2.400-2.500 2.400
Mieszanka pastewna . — —
G r y k a .......................... 4.500-4.709 5 400-5.500
Proso grube . . . . 3.500-3,890 - — \
Kukurydza . . .  • 
Mąka pszenna 801(5 
Mąka pszenna 70% 
Mąka żytnia 90’ń , . 
Mąka żytnia 80% . .

6.150 6.300
5.900-6 000 
6 000-6.300 6.200-6-500

3.5004.70°
3.150 3.550 3.200-3.550

Mąka ziemniaczana 7.700 —
2-45°-^50 
1.825 ‘ „i 
1.850-1-925

Otręby pszermp 80% 
O tręby żytnie 90° / „ . . 
O tręby jęczmienne

-
2.300-2 400 
1.7C0-1 900 
1.700-1.900

1 800-1.900 
1 600-1.700 
1.600-1.700

Otręby owsiane . . — **
P łatk i owsiane . . — 6.500 —*
Otręby kukurydziane — —
kasza jęczmienna 65%. 4 200 4.600-4 800
Kesza jaglana. . . . . - 7.200-7,400
Kasza gryczaną . . . — 11.000-12 000.
Pęczak .......................... — —
Groch no!nu . . . . 5.000-5.400 — **
Groch V iktoria  . . . 5 690-6.000 — 6.200-6.500
Groch „F o lg e r" . . . — —
Groch pastew ny. . . — —
Fasola biała jećn. . . 5.000-5 400 — 4.300-4.900
Fasola kolorowa;. . . 4.000-4.50; — 4.100-4.600
Fasola »Jasiek« . . — 1 “
B o b i k .......................... — —
W yka................................ 5.000-5.300 5 2)0-5.400
P e lu s z k a ..................... 5.000-5.300 5.200-5.400
Lubin żó łty  . . . . — — **
Łubin s łodki . . . . — **
Łubin gorzki . . . 3.600-3.900 3.800-4.000
Łubin niebieski . . . — — **
Łubin odgoryczony . 4X00-4.300 4.200-4.400 4.300-4.50Ü

S e r a d e la ..................... 4.600-5.000 — +0
Rzepak ozimy . .  . 
Rzepak jary . . . .  
F.zepak przem ysłowy .

6.500-7.500 - 7.8C0-8.000
+0

Rzepik le tn i . . . .  
Siemię lniane . . .

6.500-7.500
17.000-17.50C. — 17.000-18.COF

00
00

Siemię konopne. . . 8 700 9 2 0
17.000-18

*0
tn ia n k a .......................... 9 200-9 7C0
Mak nieb ieski do siewu — —*
G o rc z y c a ..................... 8.000-8.5CG — *0
Inka rn a tka ..................... — *0
Konicz. czerw, czyszcz. — 00
Konicz. biała czyszcz. —
Koniczyna czenu. sur. -
Koniczyna biała sur. "" ““ 0
Koniczyna szwedzka ** — -
Nasiona buracz. past. —
Nasiona buracz. tniesz — ***
K m in e k ..................... ' — — »0
Rzepa ścierniskowa — >0
Tym otka . . . . ““ *
Nasiona m archwi . • — 0*
Nasiona b ru k w i. ■ • — m0
Nasiona pom idorów
Lucerna ..........................
Makuch kokosowy . 
Makuch ln iany . . 
Makuch rzepakowy

4 000-4.100 
2.100-2.200

4.100-4.200 4 100-4 300 
2.000-2.10C

00
00
00

Śrut kokosowy . . • 
Śrut Inianu . . . 3.400-3.60C - -

00
00

Śrut rzepakowy . . • 2.000-2.101 — •0
Śrut sojowy . . . • 
O lej ln iany . . - • 
O lej rzepakowy raf. 
Pokost ln iany . -

63.000-65.001 
33 000-35.001

66.000- 67.000
28.000- 29.000

69.0C0-70.0l 0
30.000- 32.001
75.000- 77.C0C80.000 V  

00
Ghmiel <"50 kg) I gat. — 00
Słoma żytnia luzem 
Słoma pras. ź,ytnia. • 600 650 800-850 550-500

0>
00

1 Siano zw. luzem . • —
750 850i Siano zw. prasowane 700-800

550-5501 Siano pras. n/noteckie 
Z iemniaki iadalne . . 500-600 55C-600 450-550

Ziemniaki eksp, i sadzeń 00

Marchew jadalna . . —
K ap us ta .................... “
Kapusta kiszona . • 
P /u r a k i..................... i 1 800-2.0CC - 00

Pietruszka . . . . - * *

Jabłka iadalne . . — ***’
Jabłka przem. . . —
Jabłka zim owe 1 gat. —
Cebula . —

Tendencja: . . . .  
Podaż ..........................

spokojna spokojna spokojna

Ceny żywca

W celu p rzy jśc ia  z pomocą gos
podarstwom  chłopskim , k tó re  po
n ios ły  szkody na skutek gradobi
cia, Państwow y B ank R o lny u ru 
chom ił za pośrednictwem  po w ia to 
w ych Kas Kom unalnych, specjalne 
k re d y ty  k ró tko te rm in o w e  — 9-m ie 
sieczne. Łączna suma kredy tów , 20 
m ilio n ó w  zło tych, rozdzielona została 
pomiędzy 16 pow ia tów , k tó re  w  
tym  roku  na jbardz ie j u c ie rp ia ły  od 
burz gradowych. Na jw iększe sumy 
przyznano pow iatom : Brzozów (woj

rzeszowskie) — 5 m il. zł., K o z ie n i
ce (woj. k ie leck ie) — 4 m il. zł., 
M iechów  (woj. k rakow sk ie ) — 2.800 
tys. zł. oraz Tarnow skie G óry (woj 
ś ląsko-dąbrowskie) — 2 m il. zł.

Na ta rgo w isku  zw ierzęcym  w  Po
znaniu ceny żywca płacono w  dn iu  
25 bm. za 1 k g  (loco targow isko 
łącznie z kosztam i hand low ym i):

B yd ło : k ro w y  dobrze opasione 
120— 135, średnio 90— 115, mało 
65— 80, buha je 108— 120. średnio o- 
pasione 90— 100, mało 80— 88, b u 
k a ty  dobrze odżytwione 80—94, c ie
lęta pełnom ięsiste 118— 125. mało- 
m ięsiste 100— 115, chudźce 50.

Ś w in ie :, słoninowe poniżej 150 kg 
205— 208, m ięsno-słcn inow e p o w y 
żej 130 kg 194—200, poniżej 130 kg 
180— 190, mięsne powyżej 80 kg  
165— 178. m aciory opasione 195— 
204, chude 180— 190.

»Sobieski« w drodze i® Kanad?
M /s „S ob ie sk i“ , k tó ry  ku rsu je  1 dzie. S tatek w yp łyn ą ł 28 bm. z 

na l in i i  Neapol — N ow y Jo rk  , G ib ra lta ru  i  7 czerwca zaw in ie  do 
przez Genuę, Cannes i G ib ra lta r _ , , , , , .
w  trzech ko le jnych  rejsach w  czer N ow e* °  J o rk u > ska-d P° 4 dn!0Wy m 
wcu, lip cu  i s ie rpn iu  będzie m ia ł , postoju wyruszy w  drogę po w ro - 
połączenie z portem  H a lifa x  w  K ana 1 t r  (K)

Owce: m łode skop_y
■fitK

pełnom ięsiste 120—435; 
nom ięsiste 110— 115. , nCja

N astró j spokojny, teno 
mana, ob ró t duży. ,lg)f

W ąfcsze taiKBki
(K) O bro ty towarowe 

po rtó w  w  zakresie Pr  
baw e łny w łasne j i tra n  y staje ¡9 
Czechosłowacji w ykazu 
dencję rosnącą. W c ią®)2 t y .¿fl 
przeładowano ponad 
W  m a ju  ob ro ty  będą P spodz 
nie większe, W czerwcb dz8c« gj- 
ne są transporty ,
25 000 ton baw ełny _ icn^ rdl 
Im p o rt A— ------ n im e ailiten poważnie - t  
przem ysł w łók ienn iczy r

z zespołu portowego 
Gdańsk cen trum  Prze la-WiiO 
w e łny  na B a łtyku . Za’- o $  
n ia ja k  i Gdańsk post®» '  W u»; 
ne, nowoczesne magszy ; $  
rych z powodzeniem ^¡.1*) 
dować naw et tak  i>vV'  
tow a ry  ja k  bawełna



Produkcjo metali nieżelaznych co Bizonii
\Y /"  roku 1947 produkcja metali nieżelaznych w zachodnich stre- 

'  fach okupacyjnych Niemiec wynosiła 25 proc. poziomu 
* *• 1936 kształtując się na poziomie daleko niższym nisż produkcja 
lnnych gałęzi przemysłowych.

. -Przyjmując p rodukc ję  z r. 1936 
100, w skaźn ik  zeszłorocznej pro 

Aukcji węgla w yn os ił 65, ob róbk i 
Qrzewa 89, budow y maszyn 45, Od 
bośny w skaźn ik  ogólnej p ro d u kc ji 
Przemysłowej w ynos ił 39 procent.
'¿f P orów naniu z ty m i liczbam i u - 
wydatnia się jaskraw o pow ojenny 
P'sk i stan p ro d u k c ji m e ta li n ie 
w ażnych . F a k t ten jest bezpośred- 

i zarazem słusznym  następ-

stwem przegranej w o jny.
N a jw iększa liczba zakładów  te 

go przem ysłu w  Niemczech znajdo 
w a ła  się na terenach okupow a
nych obecnie przez W. B ry ta n ię  i 
Zw iązek Radziecki. P rocentow y u - 
dzia ł zachodnich s tre f o ku pa cy j
nych w  ogólnej liczb ie  tych zakła
dów przem ysłow ych przedstaw ia 
się według „Neue Z ü rich e r Z e i
tung“  następująco:

Kopalnie Zakłady Zakłady produkcji
rud Huty półproduktów przedm. gotowych

b ry ty jska 53,7 42,1 40,6 24,3
am erykańska 20,6 15,0 15,3 22,0

francuska 0,6 6,5 5,4 5,6

Strefa
Strefa

Zakłady przemysłowe w  zachod- 
“ lcii strefach okupacyjnych odczu
la ją  obecnie brak wyjściowego 
Piateriału produkcyjnego brak w y
kwalifikowanych pracowników oraz 
Niedobór paliwa i  innych materia- 
ww pędnych.

W r. 1947 B izon ia  im portow a ła  
*q500 ton  a lu m in iu m  hutniczego 
(9.9.5 proc.), 3.100 t. m iedzi e lek
tro lityczne j, 180 t. n ik lu  i  240 t. cy- 
W- Szczupłość tych k w o t w ystępu- 
-1e w yraźnie p rzy  po rów nan iu  ich 
* zagran icznym i dostawam i z r. 
j936, k ie dy  to N iem cy im p o rtow a - 
. y 170.000 t. m iedzi, 9.200 t. cyny,

73.000 t. cynku, oraz 69.000 t. oło
w iu,. którego przyw óz dziś w  ogóle 
nie jest dozwolony.

B ryty j-sko-am erykańskie  w ładze 
adm in is tracy jne  zezw o liły  w  bieżą 
cym  ro ku  na im p o rt 15.000 t. a lu 
m in ium , 2.500 t. cynku, 640 t. cyny 
i  840 t. n ik lu .

Zamieszczone poniżej zestawie
nie przedstaw ia zeszłoroczną p la 
nowaną i  e fektyw ną p rodukcję  me 
ta li nieżelaznych w  B izon ii. D la  
porów nan ia  podano obok ogólną 
produkc ję  N iem iec w  r. 1938 (w 
tonach).

dy a lum in iow e Toeging, Luenen i  
R he in fe lden zwiększą p rodukc ję  . z
1.000 t. p rzy końcu 1947 r. na 1.500 t. 
w  r. bieżącym, P rzedw o jenny p ro 
centow y udzia ł N iem iec w  ogólno
europe jsk ie j p ro d u k c ji m e ta li n ie 
żelaznych b y ł bardzo w ysok i i 
w ynos ił 45 proc p ro d u k c ji a lu m i
n ium , o ło w iu  40 proc., m iedzi 28 
proc., cynku  25 proc. Z dn iem  1 
k w ie tn ia  1948 weszło w  życie no
we zarządzenie odnośnie gospoda
row an ia  m eta lam i nieżelaznym i. Su 
rowce i pó łp ro d u k ty  są ściśle kon 
tyngentowane, a sprzedaż ich na
stępuje po przedłożeniu odpow ied
niego bonu.

Ceny m e ta li nieżelaznych w  B i 
zonii, podobnie ja k  to ma m iejsce 
obecnie i na ry n k u  św ia tow ym , 
w zros ły  dość poważnie w  la tach 
powojennych. O sta tn i poważny 
w zrost cen nastąp ił w . d n iu  1.4.48

Zasługu je na uwagę, że cena a - 
lu m in iu m  w  przec iw ieństw ie  do 
ceny powyższych m e ta li c iężkich 
n ie  zm ien iła  się od c h w ili w ybuchu  
w o jn y  i pozostaje nadal na pozio
m ie  131 m arek za 100 kg. (mf).
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Wzorowy dom wypoczynkowy
D n ia  31 m aja odbyło się o tw arc ie  

w ys taw y  —  pokazu Państw. L ic e 
um  G ospodarczo-Hotelarskiego pod 
hasłem: „D om  w ypoczynkow y p rzy j 
m u je  gości“ .

W  c h w ili rozpoczynającego się 
sezonu urlopowego sprawa rac jo 
nalnego urządaenia i  prowadzenia 
dom u wypoczynkowego jest bardzo 
aktua lna i  ważna. Większość na
szych domów w ypoczynkow ych nie 
posiada dotąd fachowego k ie ro w 
n ic tw a . P ra k tyka  la t ub iegłych w y  
kazała, że najlepsze nawet chęci 
k ie ro w n ikó w  —  am atorów  n ie  mo 
gą zastąpić w iedzy  wyszkolonych 
specja listów . M łode k a d ry  absol
w entek liceum  gospodarczo-hote- 
la rsk iego zapewnią m ożliwość ob
sadzenia tych  stanow isk -w łaściw y 
m i ludźm i. Nauka w  liceum  trw a  
2 lata. Po p ierw szym  ro k u  uczeń 
n ice odbyw ają p ra k tykę  w a ka cy j
ną w  domach wypoczynkowych. Na 
suwa się jednak w ątp liw ość, czy 
obecni n ie w y k w a lif ik o w a n i k ie ro 
w n icy  będą m og li odpow iednio po-

Zjazd spółdzielców ZSRR

1947
planowana

25.000
35.000
58.000
46.000
25.000

^fiedż e lek tro litow a  
łiliedż ra finow ana 
Cynk hu tn iczy 
O łów hu tn iczy 
A lum in ium

W porów nan iu  do stanu z r. 
1946 wzrosła trz y k ro tn ie  zeszłoro- 
czna produkc ja  m iedzi, do czego 
Pr zyczyniło się w znow ien ie  w  sier 
Pniu 1947 p ro d u k c ji w  zakładach 
“Nordische R a ffin e rie “  w  H am 
burgu. Poważnie spadła natom iast 
^  ub ieg łym  ro ku  na skutek w y - 
Cs®rpania się zapasów odpadków 
f ta lo w y c h  p rodukc ja  s top ów . a- 
Ubiin iowych. W r. 1946 produkc ja  

"toPów a lum in iow ych  wyn.osiła 
Przeciętnie 1.520 m iesięcznie, a w  
oku 1947 920 t. M iesięczna p ro 

je k c ja  o łow iu  w ynosiła  w  jes ien i 
^biegłego ro ku  1.670 t., w  g ru dn iu  
"'zrosła do 2 308 ton, a w  p ie rw - 
zych m iesiącach bieżącego ro ku  u - 

l r zym uje się powyżej 2.000 t, W 
Pierwszym półroczu 1948 zamierza 
6lĆ W yprodukować 35.000 t. cynku, 
c° oznaczałoby wzrost o ponad 200 
Pr °e. Specjalną uwagę poświęca się 
°becnie p ro d u k c ji a lùm in ium . A -  
b ^ rykań sk ie  w ładze m ilita rn e  skrę

efektow na
18.300 
15.350 
20.800
24.300
11.000

1938

61.000
209.000
136.000
171.000
101.000

ś li ły  z l is ty  zakładów  przeznaczo
nych na demontaż, zakłady a lu m i
n iow e Toeging, wobec czego na le
ży się spodziewać, że trz y  zak ła -

Z jazd p rzedstaw ic ie li terenow ych 
o rgan izac ji spółdzielczych, zjedno
czonych w  „C entroso juz ie " zgro
m adził ponad 500 delegatów przy 
by łych  z najdalszych s tron  Z w ią z 
k u  Radzieckiego. Delegaci w yb ie -

dzielczość w ie jska  posiada w  ZSRR 
wyłączność hand lu  na w si, sku 
p ia  nadw yżk i p rodukcy jne  gospo
da rs tw  ko lek tyw n ych  i in d y w id u a l 
nych, prow adz i gospody i  w y tw ó r
nie a rty k u łó w  potrzebnych w  gos-

ra n i b y li stopniow o przez zgro - podarstw ie  w ie jsk im , 
madzenia dz ie ln icow e w  k tó ry c h ' 
w z ię ło  udzia ł ok. 80 proc. człon
ków , zgromadzenia ogólne i  wresz
cie  zjazdy pow ia tow e . i  okręgowe.
Z jazd p rz y ją ł sprawozdanie z dzia 
ła lności „C en troso juzu“ , złożone 
przez prezesa Chochłowa, uchw a
l i ł  now y s ta tu t „C entroso juzu“  i  
nowe zasady organizacji.

Centrosojuz —  to  centra la w ie j
sk ie j spółdzielczości Z w ią zku  Ra
dzieckiego jednej z potężnych ga
łęz i gospodarki radzieck ie j. Spół-

Przeszło 3 miliony ubezpieczonych
Ubezpieczenia na  w ypadek cho

roby i  m acierzyństw a obe jm ow a ły 
w  końcu ub. r. 3.248 ubezpieczo
nych (w  tym  238,4 tys. p ra co w n i
ków  ro lnych ) za trudn ionych  w  194,6 
tys. zakładów  p racy (w  ty m  12,4 
tys. zakładów  ro lnych). Stan ubez
pieczonych. za trudn ionych  na Z ie 
m iach O dzyskanych w yn os ił 828,6 
tys. (25,5 proc. ubezpieczonych), za
trudn io nych  w  33,7 tys. zakładów  
pracy. W  po rów nan iu  ze stanem z 
dn. 1.1.1947 r. liczba ubezpieczo
nych wzrosła  o 16,7 proc., liczba 
zakładów  p racy o 30,9 proc. L iczba 
ubezpieczonych rob o tn ików  wzrosła 
o 21,3 proc. (w  tym  około 8 proc.

rob o tn ików  ro lnych ), p ra cow n ikó w  
um ysłow ych o 22,3 proc. L iczba ren 
cistów upraw nionych , do leczenia 
w ynos iła  w  d n iu  1.1.1948 r. 398.8 
tys. w zrasta jąc o 58,4 proc. w  c ią
gu roku . Ubezpieczenie em eryta lne 
rob o tn ików  obejm owało w  dn iu  
1.1.1948 r. 2.358,9 tys. ubezpieczo
nych (wzrost o 11,7 proc. w  ciągu 
roku). W  tym  m ie ś c i. się 309,8 tys. 
rob o tn ików  za trudn ionych  w  gór
n ic tw ie  i  h u tn ic tw ie , k tó ry c h  lic z 
ba wzrosła o 8,8 proc. w  ciągu ro 
ku . Ubezpieczenie em eryta lne p ra 
cow n ikó w  um ysłow ych w ykazało w  
r. ub. w zrost liczby  ubezpieczonych 
o 18,1 proc., osiągając na koniec

Szczególnie w ie lk ie  zadania sta
nę ły  przed spółdzielczością radzie 
cką w  zw iązku z w prowadzeniem  
wolnego hand lu  w  ZSRR. Handel 
państw ow y w  m iastach i  spó łdzie l 
czość na wsi, k tó ra  obecnie o tw ie  
ra  rów n ież  i  w  m iastach przedsię
b io rs tw a  d la  rozsprzedaży p ro du k
tó w  w ie jsk ich  —  w z ię ły  na siebie 
zadanie pełnego zaopatrzenia lu d 
ności m iast i  ośrodków przem ysło
wych.

Spółdzielczość w ie jska  w  ZSRR 
liczy  28 tysięcy spó łdzie ln i, zrze
szających 32 m ilio n y  członków. 
Spółdzielczy apara t hand low y skła 
da się ze 170 tysięcy przedsię
b iorstw . Z tego ok. 10.000 sklepów 
i 6.000 ja d ło d a jn i prowadzą spół- 

, dzie ln ie  w ie jsk ie  w  m iastach. W y
twórczość reprezentu je  około
25.000 placówek, produku jących a r 
ty k u ły  pierwszej potrzeby. W ro 
k u  bież. o tw a rtych  będzie ok. 30.000 
now ych sklepów spółdzielczych i  
znacznie zwiększony zostanie skup 
p ro d u k c ji ro ln icze j.

z powodu objęcia ubezpieczeniem ' ro ku  652,4 tys. ubezpieczonych.

k ie row ać posiada jącym i duży za-, 
sób wartoścow ej w iedzy teoretycz 
nej, uczennicam i.

L iceum  n ie  posiada dotąd w łasne 
go hotelu, an i ja d ło da jn i, k tó re  by 
m og ły być terenem  p ra k ty k i uczeń 
nic. W ro k u  przyszłym  p ro je k to 
wane jest stworzenie ja d ło d a jn i —- 
spółdzie ln i.

Na w ys taw ie  pokazano fragm en 
ty  „idea lnego“  dom u wyp^czymko 
wego ja k : ha ll, pokój recepcyjny, 
gabinet k ie ro w n ic tw a  i  jeden je d 
noosobowy pokó j m ieszkalny.

W  oddzie lne j sali umieszczone 
zostały bardzo p iękn ie  i pom ysło
wo w ykonane tab lice, obrazujące 
zagadnienie racjonalnego odżyw ia 
n ia  z uw zg lędn ien iem  w ieku , lu b  
specja lnej d ie ty  leczniczej. T a b li
ce i  w ykresy  uzupełn ione zostały 
p ró bka m i om aw ianych posiłków , 
ustaw ionym i na ładn ie  i  estetycznie 
n a k ry tych  sto likach.

Zdolności k u lin a rn e  uczennic l i 
ceum ocenić m og li zaproszeni na 
otw arc ie  w ys taw y goście podczas 
w y k w in tn ie  przyrządzonego ob ia
du.

Należy sobie życzyć, abyśm y mo 
g li spędzać u rlo p y  w  idealnych do 
mech w ypoczynkow ych ja k  ten, k tó  
rego p ro je k t pokazano na w ys ta 
w ie. (h.h.)

Zwrot części kosztów 
wczasów w przedsiębiorstwach 

prywatnych
W ydzia ł Wczasów K o m is ji Centr. 

Z w iązków  Zawodowych w  porozu
m ien iu  z Wydz. K oo rdyn ac ji Izby  
P rzem ysłowo - H and low ej w  W ar
szawie u s ta lił, że pracodawcy p ry 
w a tn i obowiązani są zw rócić praco 
w n ik o w i część kosztów wczasów. 
Każdem u p ra cow n iko w i, wyjeżdża 
jącem u do . domu \vczasów na turnus 
14-dniowy, pracodawca zwraca za o- 
kazaniem  rachunku  1.400 zł.

Zasada ta n ie  obow iązuje w  ¡tych 
p ryw a tnych  zakładach pracy, gdzie 
is tn ie jący  uk ład  zb iorow y w  in n y  
sposób reg u lu je  ud z ia ł pracodawcy 
w  opłatach za wczasy pracownicze.

Maszyny rolnicze tHa wsi
W  pierw szym  k w a r c e  r. b. 

C entra la  H and low a Przem ysłu M e
talowego rozprow adziła  za pośred
n ic tw e m  w łasnych p u n k tó w  sprze 
w aży i ’ spółdzielń i rózfie. maszyny 
ro ln icze  za łączną sumę około 602 
m in . z ł. W  styczn iu  rozprowadzone 
m aszyny za sumę przekraczając? 
160 m in . zł., w  lu ty m  za praw ic 
181 m in . z ł i  w  m arcu  za więcej 
n iż  260 m in . zł.

Cukrownie gospodarują oszczędnie
K am pan ia  cukrow n icza 1947/48 r. ■ s tra t fa b ryka cy jn ych  wobec 3 proc 

prowadzona by ła  pod hasłem wzmo j w  j^amipani 1946-47 Oszczędzono 
żonęj a k c ji oszczędnościowej. \ 50.000 t. węgla w artośc i ok. 5»

W  kam p an ii 1947/48 p rzem ysł cu | 
k ro w n iczy  m ia ł zaledw ie 2,73 proc. i m l n -

-  #*

Zupa solna na Śląsku
Znany au tor szeregu prac nauko- 

J ^ c h  z zakresu gó rn ic tw a  i orga- 
n izator naszego przedwojennego 
przem ysłu soli potasowych inż. Sta 
n >sław M a jew sk i o p u b liko w a ł w  
“ Życiu Gospodarczym“  N r. 19 sen- 
acy jn y  w prost a r ty k u ł p. t. „Z u - 

*!a solna na Ś ląsku“ , stw ie rdza jący 
^ b i tn ie  n ieznany b liże j fa k t, że na 
T ^s k u  poza zagłębiem w ęglow ym  
ysponujem y także zagłębiem  sol- 
ym, k ry ją c y m  o lb rzym ie  bogactwa 
oli, Tego rodzaju odkryc ia  n ie  czę 
0 się zdarzają i  dlatego w a rto  

L^ytoczyć w  te legra ficznym  sk ró - 
16 na jis to tn ie jsze tw ie rdzenie au

tora.

. in ż .  M a jew sk i zgodnie z w y n i-  
®tni geologii, tw ie rd z i, że w  epoce 

“ V°cenu morze dostało się na Śląsk 
zachodu, t j .  od strony górnego 

Dle§u O dry i O lzy, z o ko lic  dzisiej 
52ei M oraw sk ie j O strawy. Stać się 
0 m ia ło  przed około 37 m in . la t.

W tym  p ierw szym  stad ium  m io - 
J jQu osadziły się na wspom nianych 

bszarach Śląska dość ob fite  złoża 
L°b, k tó rych  znaczniejsze ilości 

Wierdzono w  charakterystycznym  
aSlębiu geologicznym, w  tró jką c ie  

V >migdzy R ybn ik iem , Orzeszem i
Akrami.

Pokład soli kam ienne j został tu  
S ierdzony w  k ilkudz ies ięc iu  o- 
^o rach  w iertn iczych . Rozpościera 

on na przestrzeni 90 do 100 km . 
 ̂ ady soli zna jdu jem y także poza 
yrn obszarem o czym świadczą
h.arm golanki DzledziCi Goczałko

w ic  Zabrzega. Moszczenicy, Jastrzę 
la Zablocia, D arkowa.

Inż. M a jew sk i n ie  poprzestaje je 
dyn ie  na rozważaniach naukowych. 
Jako o rgan iza to r przem ysłu soli po
tasowych w  Mało.polsce W schodniej, 
chce przystąp ić do eksploatacji tych 
bogactw  i potrzebę te j eksploatacji 
szeroko uzasadnia.

Obecnie p ro du k tyw ne  złoża solne 
P o lsk i mieszczą się w  trzech re_ 
jonach, t j.  na obszarze W ie liczk i 
i Bochni, na K u jaw ach  w  In o w ro c 
ła w iu , W apnie, C iechocinku i wresz 
cie nienaruszone dotąd na Śląsku 
ko lo  Paruszowca i Zawady.

Zapasy ku jaw sk ie  różn ią się bar 
dzo od zapasów po łudn iow o-po l- 
skich.

K op a ln ie  m ałopolskie —  W ie licz
ka  i Bochnia sięgają swoim  w ie 
k iem  prawdopodobnie jeszcze okre 
sów archeologicznych. K opa ln ie  te 
dostarczają jednak g łów n ie  sól, 
w p raw dz ie  dobrą i procentowo w y 
sokogatunkową, lecz szarą, mniej, 
m iłą  dla oka, a w ięc m niej apetycz
ną. Poza tym  tak d ług i okres p ro 
duktyw ności nadszarpnął w yraźnie 
stan zapasów złoża tak dalece, że 
żupę w  B ochn i już przed 20 la ty  
m ian ii zamknąć rzekomo z powodu 
droższej o 40 proc. p ro du kc ji. Także 
starą kopa ln ię  w  W ieliczce pewne 
ko ła  proponow ały zam ienić na re 
zerw at techniczno -  górn iczy i prze 
znaczyć w yłącznie do celów tu ry 
s tyk i.

M ałopolskie  złoże solne pocięte 
już  jest pow ik łaną  siecią chodn i
ków  i w y rob isk  w W ieliczce na 
siedm iu a w  Bochni na dziesięciu po

ziomach. M im o to  ca łkow ita  ilość 
soli, rozmieszczona pom iędzy ty m i 
pustkam i szacowana jest przez znaw 
ców w  W ieliczce na 200, a w  Boch
n i na 500 m ilio n ó w  ton.

Zapasy ku ja w sk ie  w  Inow roc ła 
w iu  i  W apnie oceniają geologowie 
gó rn icy  do 500 m  głębokości na
1.300 m ilion ów  ton.

Przed w o jną  produkc ja  so li w  
Polsce wynosiła  w  okrąg łych  cy
frach  550.000 ton., z tego* soli ja 
da lne j 350.000 ton. a 200.000 ton soli 
przem ysłow ej 1 bydlęcej.

Z  p rodukow ane j so li jada lne j 
p rzypada na w arzonkę 140.000 ton, 
a na kam ienną — .210.000 ton. Sa
l in y  ku jaw sk ie  w raz z C iechocin
k iem  dać mogą: w a rzonk i 60.000 t., 
kam iennej jada lne j 81.000 ton, prze 
m ysi. byd l. kam . i  solanki 87.000 t „  
a w ięc razem 228000 ton. S a liny  
m ałopolskie (W ieliczka i  Bochnia) 
dać mogą: w a rzon k i 40.000 ton, k a 
m ienne j soli 81.000 ton, przem ysł, 
byd l. kam. i so lanki 113.000 ton, 
to jest razem 282.000 ton. Łącznie 
sa liny ku jaw sk ie  i m ałcpo lsk ie  mo 
gą dać 510.000 ton.

Jeżeli uw zg lędn im y mocno zm ie
nione stosunki przem ysłowe, jakie  
u s ta liły  -się po roku  1945, to m usi
m y przyjąć, że na głowę i  ro k  kon- 
sumeja soli jada lne j i przem ysłow ej 
odpowiednio się podniosła, gdy ró 
wnocześnie liczba ludności znacznie 
zmalała. Do tego rachunku weźm ie
m y za podstawę konsum eję soli w  

I Polsce przed w o jną : 17,54 kg i kon- 
sumeję soli w  Niemczech: 31.40 kg. 
N ie  pope łn im y zbyt rażącego błę
du, gdy obecnie zap re lim in u je m y 
dla Rzeczypospolitej 20 kg na gło

w ę i  rok, t j.  10 kg  soli jada lne j 
i  10 kg  soli przem ysłow ej i  byd lę -1 
cej, zwłaszcza wobec planowanego 
znacznego zw iększenia p ro d u k c ji so 
dy do 300.000 ton rocznie. P rzy 
25 m ilionach ludnośc i będziemy
m us ie li na cele w ew nętrzne w y p ro 
dukow ać co n a jm n ie j 500.000 t.
rocznie.

E ksport soli k ie ro w a liśm y  przed 
w o jn ą  głów nie do Szwecji. N o rw e
g ii, D a n ii i  Czechosłowacji, "Wynosił 
on około 40.000 ton. N ie ma pod
staw' do przypuszczeń, aby k ie ru 
nek w yw ozu m ia ł się zm ienić, spo
dziewać się należy jedyn ie, że w y 
wóz po lsk ie j soli znacznie się zw ięk 
szy i  dojdzie w  na jb liższych la tach i
do 100.000 t. rocznie.

W szystkie nasze kopa ln ie  m usia
ły b y  dać razem co na jm n ie j 600.000 
ton soli.

N ie zm ienia jąc w  n iczym  p roduk
tyw ności daw nych kopa lń , p rzypa
d łaby na re jo n  śląski wym agana 
w ytwórczość ro.czna początkowo
100.000 ton, z tego co na jm n ie j
50.000 ton najlepszej w a rzonk i próż 
n iow e j na w yw óz do Czechosło
w a c ji.

Przed inw az ją  h itle ro w ską  nie 
by ło  m ow y o pow stan iu  w łasnej 
w y tw ó rn i soli na Śląsku. Dzisiaj 
pogląd na tę sprawę zm ie n ił się 
zasadniczo. B lisko  5.000.000 osób 
przeniosło się w  ostatnich latach 
w  dorzecze O dry. A r te r ia  ta zaczy
na pulsować pe łnym  życiem. U ch 
w alone ostatn io k re d y ty  na prace 
wstępne dla budow y ko le i odrzań
skie j „świadczą, że sfery gospodar
cze Polski liczą się z o lb rzym im  
ożyw ien iem  gospodarczo-handlowym

pasażu północno -  po łudniow eg 
przez Szczecin —  W rocław . W tyci 
w ięc now ych w a runkach  spraw* 
w łasne j żupy solnej ¡na Ś ląsku prz 
staje być rozw ażaniem  akademie 
k im  a uzyskuje cha rak te r rea lny 

P rzypom nienie zatem, że państw« 
posiada duże w łasne pole górnicze 
na sól kam ienną pom iędzy Rybni; 
k ie m  r  Paruszowcem, Zaw iścią  1 
Woszczycami ora? k ilk a  nadań na 
solankę ko ło  P ilchow ic , Dębieński 
itd ., jest już  teraz na czasie, zw ła 
szcza, że dopóki ta  nowa warzeŁ 
n ia  by łab y  w  budow ie , żupy, soln« 
W ie liczk i i B ochni m og łyby p rz j 
fo rsow nie jszym  ruchu  podołać prze; 
jak iś  czas zw iększonym  w ym aga 
niom . i

Położenie złoża jest ja kb y  stwo
rzone dla założenia na n im  szybów 
solnych. W Paruszowcu krzyżuj« 
się l in ia  ko le jow a  z rzeczką R udą 
pozatym  biegnie tędy lin ia  n a jw ię k 
szego zagłębienia złoża, tu  możne 
dostaw iać z pob lisk ich  kopa lń  Ryb 
n ickiego Zjednoczenia Węglowego 
ta n i węgie l (nawet m ia ł węglow y] 
p rzy  m in im a lnych  odległościach. 
N iezw yk le  tan ią  by łaby też d y s try 
buc ja  soli O drą na północ i zachód 
k ra ju .

N ie  można przeoczyć rów n ież ba l 
dzo ważnej gospodarczo okoliczno
ści, że w  tych m iejscach pod pokls 
darni soli leżą niezbyt głębokie po
k ła d y  węgla i  że może tym i sâ  
m ym i szybami można by  dobywać 
sól i węgie l. W  oko licy  Paruszow
ca od zachodu lu b  na l in i i  Zawa
da —  Orzesze od półn. pokład; 
węglowe podnoszą się w  górę. ta k  
że prawdopodobnie naw et chodni 
ka m i poziom ym i można by dojść 
do pokładów  węgla (ki)
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W cieniu Puszczy Myszynieckiej
C hałupka jest mała, ja k  ta, co 

iw bajce stała na  ku rze j stopce. 
C ha łupkę  sklecono z resztek n ie 
m ieck iego ba raku  w o jskow ego i  
¡nakryto pofałdowaną, grubą b la 
chą żelazną. T u  i  ówdzie tw orzą 
się garby. B lacha źle p rzysta je  do 
k ro k w i,  w ięc położono w  tych  
¡miejscach kam ien ie. Zam iast n o r
m alnego kom ina, w  dachu tk w i r u 
ra  z  żelaznego ' p iecyka. Ściany 
c h a tk i są n ie  bielone. Po obu 
s tronach d rz w i dw a m a leńk ie  o- 
Kienka. Każde ok ien ko  m a cztery 
szybk i —  ¡niektóre sk łada ją  się z 
k i lk u  k a w a łk ó w  szkła. Do w e
w n ę trzne j s trony  szyby jednego z 
ok ienek  p rz y k le iła  się b lada dzie
cięca tw arz . Nosek i  kon iec b ro 
d y  spłaszczyły się na szkle —  tw a  
rzyczka p rzypom ina  g łów kę la lk i 
z rob ioną z p las te liny . Jasne Włósy 
prześw iecają ja k  zło ta  m gie łka . 
Oczy są siwe, czasami zabłyśn ie w  
n ich  re fle ks  n ieb ieskawy.

P IA S ZC ZY S TA  NĘD ZA  
: O bok c h a tk i m aleńka k la tka . 
W yszły  z n ie j dwa czarne k r ó l i
k i.  Są n ie  w iększe od pięści. U - 
ezy błyszczą ja k . szklane pac io rk i. 
P ły n ie  w ysok ie  n iebo i  grzeje moc 
ne słońce. C hałupka z dzieckiem  
i  k ró lik a m i ja k  i  k ilkadz ies ią t po 
dobnych chatek, rozrzuconych n ie  
reg u la rn ie  m iędzy ogrodam i i  za
gonam i m izernego żyta —  w yd a ją  
Się jeszcze mniejsze i  uboższe. Po 
nad tą  całą piaszczystą nędzą, po 
nad b ladym i dziećm i, k ró lik a m i i

'• . *

K u rp io w ska  wieś K adz id ło  szczyci 
się w span ia łym  kościołem  zbudowa
nym  przed pierwszą w o jną  św ia 

tową.

w ychud łą  kozą, w sp ina jącą się na 
p ień brzozy, góru je  w span ia ły  ko 
ściół. Pom iędzy w ieżam i monum en 
ta lna  fig u ra  Chrystusa w  c ie rn io 
w e j koron ie . Lew a ręka trz y m a 1 
krzyż, p raw a w yc iągn ię ta  wysoko 
w sp ie ra  niebo.

O d s trony  . Puszczy M yszyniec- 
k ie j,  k tó ra  mocną zie len ią  . sosen 
zachodzi tuż  pod up raw ne pola, 
z ryw a  się nag ły  w ia tr . Na w ieżach 
kościoła, na ukoronow anej gałąz
ką  c ie rn iow ą g łow ie  Chrystusa 
strzępią się ob łok i, b ia łe  ja k  wata. 
W ia tr  g n ie ' czuby sosen i  \v ichrzy 
kędzierzawe czup ryny  brzóz. W ia tr 
pędzi po lam i, wpada w  u lice  w io 
sk i, z ryw a  tum any p iachu  i  rzuca 
lu dz iom  w  oczy i  chatom  w. okna. 
Ż y to  p rzypad ło  n isko—  piaszczy
sta gleba szczerzy zęby. N i to 
śm iech n i to  głód. Za chw ilę  znów 
pogoda. Rzadkie k ro p le  deszczu 
w s ią k ły  bez śladu. W ia tr u c ie k ł do 
puszczy a ha rcu jący  p iach p rz y 
pa d ł do piachu na po lu  i  drogach. 
N ad ku rp io w ską  ■ w s ią  K adzid ło , 
położoną w  pow. O stro łęka, ok. 150 
k m  na północny wschód od W ar
szawy, zab łysło znowuż mocne 
słońce, świecące w  samym środku 
wysokiego nieba.

S ta ry  K u rp , ub rany w  czarny 
kapelusz p rzypom ina jący  ksz ta ł
tem kow bo jsk ie  som brero „s k rz y 
żowane“  z tzw. m e lon ik iem , czar 
n y  z s reb rnym i guzami kubraczek 
o k ro ju  kam ize lk i i b ia łe  spodnie 
Z czerw onym  lampasem, wpuszczo 
ne do bu tów  z cho lew am i —  mó 
w i gwarą. Zam iast „w “  w ym aw ia  
,,z“ , ale można go zrozumieć. Moż 
na się domyśleć te j ciągłe j, up o r
czyw ej b iedy, k tó ra  ja k  niedobra, 
zm ienna, pogoda w ie je  ludziom  pia 
Chem w  oczy. Przed w o jną  jako  ta 
k o  d a w a li sobie radę. N ie  ty le  z 
z iem i, ile  z ho do w li byd ła , św iń  i 
ow iec. M a tką -żyw ic ie lką  była ró w  
Tiież puszcza. Puszcza od w ie kó w  
b y ła  na jw ie rn ie jszym  sprzym ie
rzeńcem  K u rp ió w .

P R Z Y S Z L I N IE M C Y
N a jp ie rw  zab ra li się do k u rp io w  

skiego przem ysłu. M yszkow a li po 
chatach, k tó re  inaczej w yg ląda ły  
n iż  dziś, zagladali do starych 
skrzyń. Pasiaste k ilim y -dyw any, 
grube ja k  kożuch z czyste; w e łny, 
odśw iętne k it le  (spódniczki), pe lery- 
n y -n a rz u tk i, k a fta n ik i, staniczki la 
m owane i  obszyte koronką , przecud

nie. ha ftow ane fa rtu c h y  i  koszule, 
aksam itne panieńskie czółka' zdobne 
w  k w ia ty  i  pac io rk i, a ńawet i  sznu 
r y  bursztynu, k tó ry  tu  niegdyś w y 
rzucała puszcza —  pow ędrow a ły  
do przepastnych n iem ieck ich  samo 
chodów ciężarowych. Potem  przy 
szła ko le j na rzeźbione fig u rk i 
św ią tków  i  kap liczek, drew niane, 
ró w n ie  rzeźbione narzędzia gospo 
darskie i  zabawki,, plecione z korze
n i i  w a rkoczy słom y o ryg ina lne  
kosze i  dzbany, łóżka, zydle, w y c i
na n k i z  ¡papieru,, k w ia ty , p a ją k i ze 
słom y i  pap ie ru  —  słowem wszyst 
ko, go z rod z ił i co z pokolen ia  na 
poko len ia  przekazyw a ł zadz iw ia 
jący geniusz kurp iow sk iego  ludu . 
Potem przyszła ko le j na puszczę, 
k tó rą  cię to pośpiesznie e lek trycz
n y m i p iła m i, a potem  zabrano się 
do chałup i  ludz i.

N iem iecka zbrodnicza eksploata 
c ja  d ó b r duchowych i  m a te ria l
n ych  z rob iła  w  przeciągu k i lk u  
w o jen nych  la t  to, co i wszędzie. 
O ryg in a lną  a rch ite k tu ra  k u rp io w 
sk ich  dom ków  ustąp iła  m iejsca 
dz iadow skim  cha łupkom , m aszto
w e  sosny poszły na budowę oko
pów, ziem ianek i  zapór przeciw - 
czołgowych. U b y ło  rów n ież lu dz i. 
Szczęśliwsi zosta li na m ie jscow ym  
cm entarzu jako  żołnierze podzie
m ia  —  w ie lu  zg inę ło  w  Rzeszy. 
C i co przeżyli, zaczynają od noyza.

S ZTU K A  N IE  Z G IN Ę Ł A
Te wspan ia łe  w  artystyczne j 

kom pozyc ji i  doborze ko lo ró w  w y  
c in a n k i z pap ieru , te  serw etk i i 
m aka tk i, (haftowane d ro b n iu tko , 
bez rysunku , w p ros t „z  g łow y“ , 
ta k  podziw iane przez zagranicz
nych  gości, p rzyb y łych  na w ysta 
w ę zorganizowaną w  K adz id le  w  
d n iu  Bożego C iała —  to w  większo 
ści w y tw ó r pow ojenny. Dobrze się 
stało, że W ydzia ł K u ltu ry  i S ztuk i 
p rzy  Urzędzie W ojew ódzkim  W ar
szawskim  w pad ł na szczęśliwy po
m ysł urządzenia te j im prezy. K u r-  
p iosw ki reg ion m ia ł możność zapre
zentowania się Polsce i  zagranicy z 
najlepszej strony. Zdolności a r ty 
styczne tego lu du  w y s tą p iły  tu  w  ca 
łe j pełn i. To nie  jest ginąca sztuka, 
up raw iana  w  zim owe w ieczory 
przez starsze pokolenie, to  sztuka 
żywa, do k tó re j rw ą  się ju ż  dzieci 
często dystansujące starych.

W yc ina nk i ku rp io w sk ie  („ le lu 
je “ ), p iękn ie jsze  od ło w ic k ic h  w  
kom pozyc ji i  de lika tn ie jsze w  r y 
sunku, są przeważnie ’ je dnoba rw 
ne. K o lo ry  spokojne, czerń, fio le t, 
ciemna zieleń, b łęk it... B yw a ją  
i  dw u - lu b  trzyba rw ne : czerń-róż, 
czerń -róż-b łęk it, u ltra m aryn a -s re - 
bro. W  konku rs ie  w yc inan ek  zdo
b yw a ją  nagrody starzy i  m łodz i: 
A nna Kordecka (la t 50) z M yszyńca 
i  Rozalia  Polak (ła t 81) zdobyw ają 
zaszczytne ńagrody M in is te rs tw a  
K u ltu ry  i  Sztuk i. M a ria  Tańska 
(la t 74) nagrodę Izby  Rzem ieśln i
czej w  W arszawie, W ł. R o lka f ia t  
16) nagrodę Zw . Samopomocy Chłop 
sk ie j. W  konku rs ie  pisanek —  w zo
r y  geometryczne lub. o rnam entacja  
z k w ia tó w  i  liśc i. D w uba rw ne : 
czerń -b ie l, róż-biel, b łę k it-b ie l — 
p rym  dzierżą m łodzi. Z o fia  C hro
stek la t 10. M a ria  Gadomska la t 13, 
Eugeniusz B aku ła  la t  10, no i  w ie 
lu  innych  w  tym  w ieku . U n ik a 
tem  w  konkurs ie  pisanek b y ły -p ra 
ce Konstantego Ż o ry  la t 50. Osobny 
dz ia ł s tanow iły  b u k ie ty  sztucznych

i  kolorowego ¡papieru oraz m a la r
stwo. O je dn e j z p rac (akw are la) 
samouka S tan is ław a Bednarczyka 
p. t. „W  drodze do kościo ła“ , zaku
pionej przez M in is te rs tw o  K u ltu ry  
i  S ztuk i, w y ra z ił się pew ien dzień 
n ik a rz  zagraniczny, że . gdyby ją 
w ys taw ić  w  Paryżu, to k to  w ie, 
czy n ie  zachw yciłaby Francuzów . 
Nagród by ło  sporo, n iek tó re  po 
5000 zł. W  dziale w yc inanek na 
grodzono 19 osób, w  dziale p isa
nek —  16, w  dziale k w ia tó w  —- 8. 
W  konkurs ie  na na jp iękn ie jsze  stro 
je k u rp io w s k ie  p rzyzn a n o . 12 na 
gród pien iężnych w  książkach lub  
sprzęcie gospodarskim  osaz 5 .dy
p lom ów  honorow ych. Ponadto p rzy 
znano dw ie  nagrody, zespołowe (ra 
d io  i  b ib lio teka ) d la  dom ów lu do 
wych.

„Z IT A JC IE  DO NAS...“
P ierw szy pow o jenny występ k u r 

p iow sk i, na  k tó ry , poza w ystaw ą 
p rac artystycznych , z łoży ły  się: „ r e 
w ia “  s tro jó w  ku rp io w sk ich , tańce, 
p ieśn i i  fragm ent inscen izacji p. t. 
„W esele ku rp io w sk ie “  —  n ie  ty lko  
zachw yc ił, ale spe łn ił rów n ież dużą 
ro lę  propagandową wobec licznych  
gości zagranicznych, m im o poważ
nych  niedociągnięć ze strony w ładz 1 
o rgan izacy jnych  z W arszawy. Całe 
szczęście, że dz iennikarze zagran icz
n i b y li pod s ilnym  u rok iem  kaszub
skiego fo lk lo ru , n ie  zw racając w ie le  
uw ag i na n ieporadnych organizato
rów , k tó rych  pełno by ło  w  samocho
dach a m ało na posterunkach.

Im preza ku rp io w ska  nasunęła rów  
n ież sporo w n iosków  tzw . n a tu ry  
gospodarczej. W arsztaty tkack ie  są 
dziś p ra w ie  n ieczynne z powodu 
b ra k u  surow ców  (wełna, b a rw n ik i). 
B ud ow n ic tw o  ku rp io w sk ie  w  zan i
ku . Puszcza przetrzebiona, z iem ia 
lic h a  —  podstaw y ekonomiczne tam  
tejszego reg ionu n ik łe . Ludzie  em i
g ru ją  do m iasta zatraca jąc sztukę.

Procesja Bożego C iała w  K adzid le . Dziewczęta
sk i eh.

Rzeczą odpow iedn ich w ładz  jest dzieży chłopięcej, k tó re j n iem al

s tro jach k u rp io " "

Peletynka do... pasania krów
i i m  coda maiły dzies ę^e na w ^aw is o lz iiio w i

T rzy  in s ty tu c je  przez w ie le  m ie - | a przede w szystk im  nie p ra k ty k o ^  
sięcy organ izow ały tę  wystaw ę:
B iu ro  nadzoru. E s te tyk i P rod ukc ji,
Centr. Żarz. Przęm. W łókienn icze
go i  M in . O św iaty. BNEP dało 
swój „estetyczny nadzór“ , w łó k 
n iarze o fia ro w a li m a te ria ły , a pro 
je k ty  i'sam ą robotę w ykona ło  30 
szkół zaw odow ych , z całej Polski.
W rezu ltac ie  o tw a rto  w czora j w  
W drszaw ię jedyną w  swoim  rodzą 
ju  w ystaw ę rac jona lne j odzieży dla 
dziecka m iast i  w si.

W  cztęreęh salach baraku p rzy 
u l. G órnośląskiej 31 zebrano 370 
eksponatów, w  kory ta rzach  poroz
w ieszano’ p ro je k ty  —  m ak ie ty  w y 
konane przez uczennice szkół za
wodowych, a na ścianach sal w i
dn ie ją  fo tog ra fie  m ałych modelek w  
now 5'ch „k reac jach “ .

W ystawa została po traktow ana 
przez .. o rgan iza torów  dość jedno
stronn ie  z w yraźną szkodą d la  o-

nych na w si. Jednym  z k ilk u  ^  
k ic h  p rzyk ładów  jest m. in. fP 
rządzona z resztek spłowiałego bU  
zentu efektow na pe lerynka « " 
pastuszki, opracowana przez uc 
nice z Gniezna.

Jak" się rzekło, p ro je k ty  dla djl® 
c i w ie js k ic h  nie b y ły  potraktow  
ne ja k  należy. W ydaje się, że 
ślą przewodnią organ izatorów  l  
ło  nie rozgran iczan ie mody « 
cięcej ze względu na ś ro d o w i 
To też w szystkie n iem al eksp 0. 
ty  reprezentow ały modele, dziś P a 
wszechnie używane w  m iastacń 
nowość polegała przede wszystK 
na użyciu  różnych odpadków _ V 
dukcy jnych , resztek m ateria 
itp . Tak w ięc obok bardzo skroLeic 
nych, ale gustownych sukienec 
i kostium ów  umieszczono na -
s taw ie  m in ia tu ro w e , suknie,-

Kto-

rozw iązan ie  tych  prob lem ów  na 
drodze gospodarczej i  społecznej 
przez dostawę surowca, o rgan iza
cję ry n k u  zbytu , a przede wszyst
k im  u tw orzen ie  spó łdzie ln i, k tó ra

n ie  by ło , w śród eksponatów. Za 
to modele d la  dziewcząt w sze lk ie 
go, w ie k u  b y ły  ta k  różnorodne i  
pomysłowe, że' z pewnością za in te
resują n ie  ty lk o  m a tk i, ale i  k ra w

*  w * «  r j a r Ä s
w e t (dość zresztą ¡po macoszemula  w  p lanow o pom yślaną całość o 

n ie jednorazow ym  efekcie.
K ie dyśm y w y jeżdża li ze w s i K a 

dzidło, ze rw a ł się w ia t r  i  tum ana
m i ku rzu  p rzys ło n ił nędzę k u rp io w 
sk ich  chałup. B a rw ne  s tro je  K u r-  
p ianek p rzyp om in a ły  egzotyczne 
kw ia ty , w yrzucone z fla ko n ó w  na 
drogę. W  poprzek drog i, do szczy
tó w  dwóch sosen p rzyp ię ty , łopo ta ł 
b ia ły  transparen t: „Z ita jc ie  do nas 
Z ie lm ożn i panozie . i  pan ie !“  T ak 
jest. Z aw itam y do Was jeszcze, do 
tych  ba rw , tak  żyw ych w  cieniu 
Puszczy M yszyn ieckie j.

W ładys ław  M ilcza rek
«»waai

potraktowane) . modele dla w s i są. 
m im o  tan iości m ate ria łu , bardzo 
w ytw orne , może nawet za bardzo, 
je ś li się weźmie pod uwagę pracę 
na w s i.

Zasadniczym celem w ystaw y b y 
ło  przygotow anie m odelu do se ry j
nej p ro d u k c ji państwowego prze
m ysłu  odzieżowego i  na odcinku 
„m ody m ie js k ie j“  zadanie to  zo
stało chyba spełnione. Inaczej jed 
nak m a się sprawa z p ro je k ta m i 
dla w si. W grę bow iem  wchodzi tu  
opracowanie zupełnie nowych po
m ysłów . dotychczas nie spotykanych

rych  nie  pow stydz iłyby się 1 P 
ryskie, domy mody. Inna  spr« y 
czy tego rodza ju  stro jen ie  h iaI^ a 
dziewczynek jest pożądane i  P 
gogiczne? A le  to już  stanow i 0 
bny tem at do rozw ażań.' ^

Odpowiedzi Redakcfi
P rosim y o n ie  nadsyłanie ,t ¡ 

OdpoWie°Zznaczków pocztowych, ^
pccztą n ie  udzie lam y, jedyn ie  w  
ja t  ko w y c ii wypadkach. Rękop } 
.nie zam ów ionych nie zwraca 
nie  przechowujem y. _

Pan St. Sokołowski w  B ia«  
stoku:

Podanie Pańskie zostało Pr ’zek0"

Wielkie zawody szybowcowe
na nowirni szybewiska Zar Ir. Bielska

W  dnfach 8 —  12 czerwca ódbę- 
dą się na Ś ląsku na szybow isku 
Ż a r V I I  ogólnopolskie zawody e li
m inacy jne  dla , p ilo tó w  szybowco
w ych, k tó re  pozwolą na usta lenie 
składu ek ipy  po lsk ie j na m iędzyna 
rodowe zawody w Samedan w  A l 
pach Szwajcarskich. ,

Szybowisko Żar, zupełn ie przed 
w o jną  nieznane, w  ostatn ich trzech 
la tach by ło  terenem  w ie lk ic h  prac 
budow lanych i  dziś za jm uje  czo-

kw ia tó w , m a ka tk i, p a ją k i Izę słom y łow e m ie jsce w śród  najlepszych

Wychotuanie fizyczne i sport
T E N IS IŚ C I G RAJĄ D Z IS IA J

M iędzynarodow y mecz ten isow y 
W arszawa —  Praga doznał znów 
przeszkód z powodu deszczu i  d ru 
g i dzień spotkania został przełożo
ny  na dzis ia j (godz. 16-ta).

BRNO — ŚLĄSK 62:52 W  
F Ł Y W A N IU

W  sobotę na k ry te j p ły w a ln i w  
B y to m iu  odby ły  się zawody p ły 
w a ck ie  z udzia łem  reprezentacji 
B rna  (CSZ) i Śląska.

Zawody punktow ane b y ły  jedy
n ie  w  konkurencjach m ęskich i 
ju n io ró w  gdyż Czesi nie p rzyw ie 
ź li z sobą pływaczek. W drużynie 
B rn a  s ta rtow a ł w icem is trz  E uro
py  w * s ty lu  dow o lnym  Bartoussk. 
Spotkanie to  zakończyło się zw y
cięstw em  gości 62:52 pkt.

W y n ik i techniczne mężczyzn:

—  1:19.6, 100 m. st. dow. ju n io ró w  
1) Szmerda (B) — 1:10.2, 2) Cha- 
laba la  (B) —  1:10.4, 100 m. st. 
grzb ie t, ju n io ró w  1) G adzik iew icz 
(Sl.) —  1:20 9, 2) Dworzaczek (B)
—  1:22,3, sztafeta 4x200 m. st. dow. 
panów  1) Śląsk —  3:49, 2) B rno  — 
3:56.1.

W p iłce  wodnej Śląsk przegra ł z 
B rnem  0:6 (0:4). B ra m k i zdobyli: 
M ikszow sk i 4 i N e jed ly  2.

Publiczności około 1 tys. osób. 
L E K K O A T L E T Y C Z N E  M IS T R Z O 

S TW A  H A R C E R S K IE  
W  sobotę rozpoczęły Się w  

K ra k o w ie  trzecie  z ko le i m is trzo 
stwa lekkoa tle tyczne harcerzy i 
ha rcerek cho rągw i, k rako w sk ie j, 
Na starcie stanęło 320 zaw odników  
i zawodniczek, reprezentujących 
w szystk ie  ośrodki sportowe w o je 
w ództw a krakowskiego. W  p ie rw -

100 m. st. dow. 1) N e jed lv  (B) szym d n iu  zawodów osiągnięto sze

szybow isk Europy. Na zawody już  
zgłosiła swój ud z ia ł ek ipa szybów 
n ik ó w  czeskich, a liczyć się należy 
jeszcze z udzia łem  k ilk u  innych 
państw. Z P o laków  weźmie udzia ł 
w  zawodach 13 naszych najlepszych 
p ilo tów .

P rogram  zawodów p rzew idu je  
m. in . lo ty  docelowe, p róby szyb
kości i wysokości, lo t okrężny i  
na odległość. Będzie tó  jedna z na j 
poważniejszych im prez sportowych 
w  tym  sezonie a na uroczyste za
kończenie zawodów, połączone z 
pokazam i szybowcowym i, p rz y ja 
dą przedstaw icie le  Rządu.

Zaw ody , te tra k tu je  się jako  e li
m inac ję  przed, zawodam i w  Szw a j
ca rii. Szybowcowy „C ha llenge“  w  
A lpach  jest uważany za na jpoważ 
niejszą im prezę tego typ u  na świe 
c ie  i  odbywa się z udzia łem  n a j
lepszych „asów “  szybownictwa. O- 
bok gospodarzy b iorą w  n im  u - 
dz ia ł A m erykan ie , Szwedzi, F ra n 
cuzi, a osiągnięte w y n ik i nie w ie 
le odbiegają od reko rdów  św ia to 
wych.

V/ ub. ro ku  ty lk o  jeden Polak, 
Adam  Z ię tek  b ra ł ¡udzia ł w  tych 
zawodach i  za ją ł 7-me miejsce. W 
tym  ro ku  do S zw a jca rii pojedzie 
czterech p ilo tó w  na doskonałych 
szybowcach po lsk ie j k o n s tru k c ji 
„Sep“ . K to  po jedzie w  A l|*y  —  o- 
każe się po zawodach na szybow f- 
sku Żar. (ms)

zane p. m gr. Dobrowolskie^1 'go 
W iceprezesowi Zarządu Głów j 
PCK w  W arszawie, któ ry  , 
w yśw ie tlić  całą sprawę. '

PT. D yrekc ja  Ł.P. Okręg« 
tyck iego w  Szczecinku. Nade 
m a te ria ł w ykorzystam y.

— 1:05.1, 2) M u s il (B) 1:06.4. 200 m. 
st. 1) Bartousek (B) — 2:22,2, 2) 
Jaska (B) — 2'33.4. .100 m. st. klas. 
1) K rauze (Sl) — 1:17,6, 2) K op s i- 
ya  (B) — 1:18.0. 100 m st. grzb 1) 
Langer (Sl.) — 1:17.8, 2) Pursz (B)

Par dla Imre llwara
OiTew rą’u C’smima

W zw iązku z pobytem  w  Warsza
reg dobrych rezu lta tów  m. in. F i 
lip e k  uzyskał w  biegu na 100 m  —
11.2 sek, Gorzkowska przebiegła w ie  węgierskiego p ian is ty  Im re  U n 
dystans 100 m  w  czasie 13.2 sek. a gara In s ty tu t F ryde ryka  Chopma 
zwycięzca w  skoku w  dal S era fin  ¡z łożył m u w , darze w  dn. 26 m aja 
uzyskał odległość 6.53 I od lew  rę k i Chopina

Unoikenie d ziec i
M S !  b?Ć Z? ’0S285I8

w Urzędzie Stanu ^
Pom im o wejścia w  życie P ^ zy> 

o aktach stanu cyw ilnego nie 
s tk ie  urodzenia dzieci 
b y ły  w  Urzędach Stanu 
go. Wobec powyższego M« 
stwo A d m in is tra c ji Publiczn®1̂ ^ -  
rządziło  przeprowadzenie SP up0* 
ne j a k c ji ko n tro ln e j w  celu 
rządkow ania tych spraw, W czy 
góiności dok ładn ie  zbadano, .aCjj 
w szystk ie  dzieci urodzone w  ^ t y  
1846 —  47 m ają sporządzone 
urodzenia. . ¿zi®

U jaw n iono, że około 150 W • st® 
c i n ie  w c iągn ię to  do rejestro 
nu cyw ilnego. . jU^

W przyszłości n ie  pow inh jggó 
być trudności z re jes trac ją  ul_e p0'  
gdyż ludność została dokładna 
in fo rm ow ana o ciążących n 
w  tym  zakresie obow iązkaclto eCka 

Niezgłoszenie urodzenia a ^yś1 
w  te rm in ie  dwóch tygodni z9 
ogłoszonego dekre tu  pociąSn ^ ) -  
sobą karę  do 10 tys. zł. «

Polscy b. w ź ‘owle 
przeciwko terrorów; w Grê

Zarząd G łów ny Polsldeg'0 
k u  b. W ięźniów  P o lityczny« 1 y.0f l' 
row sk ich  w ięz ień  i ° b ° zo! > £ ’ 
cen tracy jnych  u ch w a lił 
pro testu jącą przeciwko 
faszystowskiego reżim u w' 
domagającą się natychto13 
Zaprzestania egzekucji i 11 centI'ilu 
faszystow skich obozów
cyjnych  oraz uw o ln ien ia  W 
dem okra tów  greckich

ię z i« 1
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Wieczornica TUR-u
w  » ł o m i e «

li0/® ran ieni Tow . U n iw e rsy te tu  Ro 
0 n>czego w  czw artek dn ia  3 brn. 
Sfod Z' 18 w  sa li > 3 °m a“  (Nowo- 
aica ^  49  ̂ odbędzie się w ieczór 

2 następującym  program em : 
•>a t ° ĈCzyt s te fana  Żółk iew skiego 
fat. ternat  ,.W alka o rea lizm  w  łite -  

urze współczesnej“ ;
% r ? hÓr ” H a rfa “  (70 osób) pod 
śBj L a chmana, w ykona  szereg pie 

ludowych i  pa rtyzanck ich .
Sto/ S*y nabycia  w  Zarządzie 
f t ó ^ Znym TUR. W arszawa, A l. 
W , .> w  cenie: 30, 50 i  100 z ł oraz 

C a /f1'1 ,ncicz.v -u w  kasie „R om a“ . 
Ąa tykow ity  dochód przeznaczony 

° sw iatę robotniczą.

Tajemnica czerwonej wieży
Czy Filtry wymagają modernizacji?

Śmieci¡e pfyng do Gdańska
t'ie s'i *1)® n iedz ie li w  m aju, żeby 
t w  ■ 0 Jakiegoś uroczystego o- 
naśęf13 P rzystan i na Wiśle. K ilk a -  
6o ? k lubów , k tó re  się rozs iad ły  
\Vg}v . stronach rz e k i i  w ybudo- 

P iękniejsze lu b  brzydsze przy 
Uro/;’ *°k: rocznie w  m a ju  urządza 
C2°h e te o tw a rc ' a sezonu, po łą - 
Ale .2 nieodzowną... lam pką w ina . 
Jest Je w  lam pce w in a  t k w i rzecz, 
ty jskr tem ’ źe urzfi dzenie choćby 
C20tlg .m nieiszego przy jęc ia  po łą- 
Hiem Jest  z późniejszym  usuw a- 
ci. j  Pozostałych po gościach śm ie- 
Sedit tU w ła śnie zaczyna się t ra 
ty s .i.Szefpw ie“  bu fe tów  u ła tw ia  
kie j “ 1 e Jak mogą i  ta k  ju ż  cięż- 
2 USi, Ie j n ie  fa ty g u ją  Się zby tn io  
itiamy aniem  śm ieci. Po co, k ie dy  
*mt y Pod bokiem  W isłę? W re - 

na fa lach W is ły  unoszą się 
S er ty  pogn iecionych p a p ie r- 

iiiep .*kó rk i °d  chleba, ob ierzyny, 
łVędr tTzebne te k tu ro w e  nude łka i

Ą ł ,,.uią w  dó ł rzek i.
ę2eńf?Wać należy, że Stróże bezpie
W  łS>ktyfl »to ___ ____•na W iś le  n ie  zauw ażyli
tyg~0 1 b ie  u k ró c il i tego o ry g in a ł- 
^ ańska“ ŷWU W is*ą do Polskiego

P raw ie  zawsze zie lony, otoczony 
n iskim , m urk iem , zawsze bez ludny ' 
p lacyk znany jest w iększości miesz 
kańców  W arszawy. Z ie lona prze
strzeń porosła tra w ą  p rzyk ryw a  
fa lis te  pagórki. W  w ie lk im  czwo- 
rob ku  u lic : F ilt ro w e j,  K oszyko
w e j, Raszyńskie j i  Suchej, ponad 
dachy okolicznych domów, w y ra 
sta k u  n iebu wysoka, okrąg ła  w ie 
ża s  czerwonej cegły. W ieża sto^ 
łecżnych f i l t r jw .  Jedna z n a jw yż 
szych b u d o w li W arszawy i  jedna 
z na jpopu la rn ie jszych . Z ie lony  te
ren k ry je  w  swym  w nętrzu  podzie
mne p iw n ice  w sparte  na betono
w ych  fila rach , zawsze pełne wody 
w iś lan e j pom powanej tu  aż z sa
m ej W isły, z oko lic  .portu  czern ia
kow skiego, stacją pomp w arszaw 
sk ich  f ilt ró w .

W ysoka w ieża z czerwonej cegły 
zwana „w ie żą - c iśn ień“  n ie  spełn ia 
je dn ak  b yn a jm n ie j te j ro li,  ja ka  
jes t je j w  o p in ii powszechnej nada
wana. „W ieża c iśn ień“  n ie  .jest bo
w ie m  ja k im ś  obszernym z b io rn i
k ie m  w ody pom powanej na dużą 
wysokość i  s iłą  styego spadku u -  
trzym u ją ce j autom atycznie c iśn ie
nie  w  przewodach w odociągow ych 
m iasta. „W ieża c iśn ień“  jest po 
p rostu  obudowaniem  wysokiego 
kom ina  stołecznych f i l t r ó w  a w  
obudow aniu ty m  biegną dużej 
długości, ale n iew ie lk ieg o  przekro

ju , ru ry  wodociągowe. C iśnienie 
w  sieci reg u lu ją  pom py f i lt ró w ,  
ru ry  w  w ieży są ty lk o  „k la p ą  bez
pieczeństwa" d ia  zby t w ie lk iego 
ciśn ien ia . Gdy w zrasta  ono (w  w y 
n ik u  dz ia ła lności pomp) ponad o- 
kreśloną normę, na dm ia r w ody po 
czy.na w ype łn iać  ru ry  w  „w ie ż y “ . 
Gdy pom py tłoczące zw a ln ia ją  swą 
pracę —  woda w  . ru ra ch  w ieży o- 
pada. Jeśli m im o w yp e łn ie n ia  r u r  
w  w ieży  wodą pom py nadal, będą 
pracować z no rm a lną  szybkością — 
na dm ia r w ody prze le je  się u  szczy 
tu  w ieży do przew odów  odprow a
dzających wodę do kana łów  u lic z 
nych. W yn ika  z powyższego, iż n ic  
„w ieża “  g w a ra n tu je  nam  ciągłość 
dostawy w ody, a le  praca pomp.

Cóż jednak stan ie  się, je ś li z 
biegiem  okoliczności jedna czy 
parę pomp tłoczących wodę ze
psuje się? Przed w o jną  w  ta k im  
w ypadku  urucham iano pom py za
stępcze, „s ta ru szk i“ , pam ięta jące 
jeszcze czasy założycie la stołecz-

budowanie zapasowego zb io rn ika  
wody, będącego jednocześnie w ie 
żą ciśnień. Z b io rn ik  ta k i o po jem 
ności . 3200 m e trów  sześć, w ody za
p e w n iłb y  je j zapas na parogodzin
n y  okres oszczędnego zużycia. Jed
nocześnie u m o ż liw iłb y  • bardzie j ra 
c jonalną pracę maszynom s tac ji 
f i l t ró w , k tó re  w  obecnych w a ru n 
kach p ra cu ją  n ie rów nom iern ie . Na 
s ilen ie  te j p racy (zwłaszcza pomp) 
Spada znacznie w  godzinach noc
nych i  w  godzinach po łudn iow ych. 
N a jw iększa, sięgająca kresu w y jrz y  
m ałości maszyn, praca odbywać się 
m usi zawsze rano i  wczesnym w ie -, 
czorem. S tworzenie „zapasu“  w o 
dy przez zbudowanie zb io rn ika  po
zw o liłoby  na rów nom ierne roz ło 
żenie p racy maszyn na ca ły okres 
24 godzin. Jak  s tw ie rd z ił to  w  
swych ob liczeniach inż. St. W ojnę- 
row icz  („S to lica “  z 5 październ ika  
1947 r.), dz ięk i rów nom iernem u zu 
życ iu  pom p kosztowna budowa 
zb io rn ika  wodnego zam ortyzowała

nyeh f ilt ró w -L in d le y a . Jeśli je d - i by  się w  okresie ok. 40 la t. Jest to 
nak zaw iodą pom py zastępcze, lub  
je ś li uszkodzona zostanie sieć prze 
w odów  e lek trycznych  dostarczają 
cych s iły  zakładom  w odociągow ym  
—  autom atycznie doprow adzi to do 
p rze rw y  w  dostarczaniu m iastu  wo 
dy.

Od tak ich  n iep rzew idz ianych  w y  
padków  ochronić może ty lk o  w y -

M e b le  n a  r a t y
Handel piywaSny -  za puykladem PCD

Przez szybę w ystaw ow ą jednego 
ze sklepów , odbudowanych wśród 
ru in  na M arsza łkow sk ie j, w idać 
sporo sprzętu, sto łów , krzesełek, fo 
te li, szaf itp . M eble są proste, gład 
k ie , ale w ykonane rzete ln ie , lśn ią

P D T  ju ż  o g ro d zo n y
Ob*-

ty; “ 2erny  p lac w  czworoboku u - 
W-Wok ’ S iko rsk iego  —  B racka  — 
tyfl . K rucza , przeznaczony
i>0ijlu a^ )w Q gm achu Powszechnego 
*tią ¡T, Towarowego, p o w o li zamie 
Oj ^  w  no rm a lny  p lac budowy. 
W ? 01* * .  W idok ustaw iono  -: ' yuż 
%ego Płot. na  jezdn i A l. S iko r 
tyoą0 w  w ie lk ie j szopie zgroma 
jtyhtó ^ fz ę d z ia  do w yko pu  funda 
V o « / .  J jedyną  na raz ie  troską 
tych VPJctwa Jest usunięcie daw - 
S  fundam entów  i  p iw n ic  po 
9°'Vsi .■ k tó re  zostały zburzone po 
^ s a tyuu. i rozebrane w  ostatn ich 
Jo u. żeby  bow iem  przystąp ić  

a‘Uadania nowych, trzeba 
. itohnf USun3ć stare fundam enty. 
!ty odty  początkowe trw a ły  tu ta j 
'tyść k ilk u  m iesięcy i  w iększa 
ty  j .  Przygotowań by ła  zakończo 
tylą ° rzysta jąc z poszerzania tu  

na jb liższym  sąsiedztw ie

k ie ro w n ic tw o  robó t postanow iło  
przyspieszyć prace p rzy  wznosze
n iu  b u d o w li i  n ie  czekając na pe ł 
ne zakończenie n iw e la c ji p lacu, 
p rzys tąp iło  do in nych  wstępnych 
robót. ...

P rzypuszczaln ie jeszcze w  ty m  
ro k u  rozpocznie się na przeciw ko , 
po d ru g ie j s tron ie  B rack ie j, budo 
w a (na dzisiejszych pa rte row ych  
ru inach) w ysokiego dom u PBP 
„O rb is “ . Gdy do tych  dwóch , po
ważnych b u d o w li dodam y jeszcze 
poszerzenie tu n e lu  l i n i i  średnico 
w e j i  przyszłe pom osty d la  tro lle y  
busów, to można śm ia ło będzie po 
w iedzieć, że skrzyżow anie B rac 
k ie j z  A le ja m i przez d ług i czas- nie 
będzie należało do specja ln ie do 
stępnych dla w a rszaw iaków  i  du 
żo k r w i będzie psuło tym , k tó ry m  
wypadała tędy zawsze na jb liższa 
droga do domów.

Pizeiarg nieograniczony
^S!iłariltyraJny  Zarząd F rzem ysłu  W łókienniczego —  B iu ro  B udow y 
ty W łókienn iczych w  Ło dz i ogłasza prze ta rg  n ieograniczony
*‘•2 po ko n a n ie  in s ta la c ji kana lizacy jno  -  wodociągowej na teren ie 

N r. 8 w  Łodz i p rzy  ul. Sm ugowej 11 (K iliń sk ieg o  2). 
^ ż n aCẐ ó!owe w a ru n k i przetargowe, d ru k i o fe rtow e  i  in fo rm ac je  
tyj uj ^*rzym a<: w  B iurze B udow y Z ak ła dó w  W łók ienn iczych  w  Ło- 

q . S ienkiew icza 47 codziennie o‘d dn ia  31 m a ja  1948 r. 
tyą należy nadsyłać do B. B. Z. W ł. w  Łodzi. ul. S ienk iew i-

q . ao dn ia  10 czerwca 1948 r. do godz. 12-ej. 
fJn fa r c ie  o fe rt  nastąp i w  d n iu  10 czerwca 1948 r. o godz. 12-tej 
^  K r .  2222-0

c Przetarg nieograniczony
?ty!ada tra ln y  Narząd F rzem ysłu  W łókienn iczego —  B iu ro  B udow y 
ty  n „ ° w  W łók ienn iczych  w  Łodzi —  ogłasza p rze ta rg  n ieogran iczo-
'8t £ *  w ykonan ie  in s ta la c ji w odociągow o-kanalizacyjne j i  centra lnego
t y p  pania wodnego g ra w ita cy jne go  w  budynku  I  G im nazjum

is/ 3 Przy u l. K iliń s k ie g o  130 w  Łodzi.•020“
tyty ló łów e w a ru n k i prze largow e, d ru k i o fe rtow e i  in fo rm acje

tyi, . ° trzym ać w  B iu rze  B udow y Z ak ładów  W łók ienn iczych  w  Ło- 
q  • S ienkiew icza 47, codziennie od dn ia 2 czerwca 1948 r.

tyj. . ,erty  należy nadsyłać do B iu ra  Bud. Z akładów  W łókien, w  Ł o -

‘ki
S ienkiew icza 47 do dn ia  15 czerwca br. do godz. 12-tej.

J Warcie o fe rt 
15

nastąpi w  dn iu  15 czerwca b.r. o godz. 12-te j 
K r .  2221-0

świeżością i. po łysku ją  p o litu rą . 
N ie to  jednak p rzyku w a  w zrok. 
Nad w ystaw ą i  na d rzw iach umie^ 
szczono dużych rozm ia rów  napis
—  „M eb le  na ra ty ! “

W chodzim y do sklepu.
-— Co pan chc ia łby  kup ić?

: —  Szafę.
—  D w u - czy trzydrzw iow ą?
—  T rzyd rzw io w ą  —- odpow iada

m y.
—  Bardzo proszę! —  E ksped ien t

ka  zaprasza nas do magazynu, k tó 
ry  m ieści; się na p ie rw szym  piętrze. 
O glądam y trzyd rzw iow ą , szafę orze
chową. , . ^ tyV , . ....

—  Pozostały rta składzie ty lk o  
dw a ta k ie  egzemplarze. M eble „ id ą  
ja k  w oda“  —- m ów i sprzedawczyni
—  po p ro s tu  n ie  możemy, nadążyć 
ze sprowadzaniem .

Oglądany mebel jest bez zarzutu, 
starannie wykonany.

—  N a ja k ic h  w a runkach  możemy 
ją  nabyć?

—  K osztu je  64 tys. z ł. P rzy k u p 
n ie  p łac i się połowę, resztę na 
dw ie  ra ty  miesięczne... ew entualn ie  
na t rz y  —  m ó w i sprzedawczyni, od 
czy tu ją c  w idoczn ie  z  naszych tw a 
rz y  zawód.

—  Czy to  jest f irm a  państwowa?
—  py tam y.

—  Nie, p ryw atna .
Sprzedaż na ra ty  w  sklepach p ry 

w a tn ych  w skazu je  na stab ilizację  
naszego życia, na  w zrost zau fan ia 
do k lie n ta  (...i pieniądza). Sprzedaż 
ra ta lną  m e b li rozpoczęła w  sto licy  
Państw ow a C entra la  D rzewna. 
Sprzedaż ra ta ln a  m e b li przez w y 
tw ó rn ie  p ryw a tn e  jest konsekw en
c ją  in ic ja ty w y  PCD. Na ty m  je d 
n ym  p rzyk ład z ie  s tw ie rdzam y n ie  
ty lk o  w  dziedzinie cen, ale i  w  
dziedzin ie  w a ru n kó w  kupna -sprze
daży znaczną popraw ę stosunków 
w  hand lu . (KeR)

'-■Ig t y l n i e  Rybackie  Spółka z ogr. odpow. w  G dyn i ogłasza prze- 
ty gaf  . iczny  na sprzedaż za gotów kę w  dn iu  8.VI.48 r. o godz. 10-tej 

j  ®2ach p rzy  ul, W aszyngtona 5.
ty  s ;u ty ty°C H Ó D  M A R K I D .K.W . (M eister Klasse) «Nr. re j. H  — 06160 

1 1020840, n r. podwozia 31C8753. cena w yw o ław cza  zł. 185.000.
8S59. jtyU T O C Y K L. M A R K I „R O Y A L “  N r. re j. K — 0917, N r. s iln ika  

'■ podwozia M  8295, cena w yw oław cza zł. 60.000.
re j. K — 0915 N r. s iln ika

Pfielisrg pobRIczn?

l!
I • poawozia ivi uzao, cena w yw o iaw c 

‘ ty. j^ ° T O C Y K L .  M A R K I „R O Y A L “  N r.
60.000.

l 2s° ^ ^ O T O C Y K L .  M A R K I „R O Y A L “ , N r. re j. K — 0918, N r. s iln ik a  
1 „„P odw ozia 1050 cena w yw oław cza zł. 56.000.

1 Podwozia C— 13435. cena w yw oław cza zl.

N r
1 J •« W \ J i . m  K W J  VW1W w uum

*153̂  ^O T O C Y K L , M A R K I „R O Y A L “ , N r. re j. K  
. i  Ur. podwozia 30393. cena wyw oławcza zł. 54.000. 
tyj? l̂ ° T O C Y K L , M A R K I .R O Y A L“ . N r. re j. K — 0919, N r 

b U i podw ozia — cena w yw oław cza zł. 68.000.

0916, N r. s iln ika

s iln ika

y p ° Wyższe jednos tk i (nie na chodzie) oglądać można na 2 godzi- 
2e(l  rozpoczęciem przetargu. K r .  2220-1

1.845 ' zł.
zebrano  m  SFOS

Do dn ia 28 m a ja  1948 r „  od po 
czątku trw a n ia  a k c ji zb ió rkow e j 
na fundusz odbudowy W arszawy 
w p łynę ło  ogółem LS45.089.504 zl.

Automatyczny licznik liczy 
zwisdzalacych w Muz. Nar.
O statn io za insta low any został 

w  M uzeum  N arodow ym  apara t o b li
czający dokładnie illość  osób zw ie
dzających Muzeum. L ic z n ik  ten  pro 
je k to w a ny  i  w ykonany przez p. A r 
kadiusza S tanisławskiego opa rty  jest 
na dz ia łan iu  fo toko m órk i e lek trycz 
nej.

Prognoza pogodp
M O Ż L IW E  R O ZPO G O DZENIE

W  dzielnicach w schodnich po
chm urno i  deszcze, m ożliw e większe 
rozpogodzenia. Tem peratura od plus 
15 stopni do plus 25. Słabe, lu b  u - 
m ia rkow ane w ia try  północno-zaęhod 
nie, zachodnie i  po łudn iow o - za
chodnie.

okres dość duży, ale trzeba w ziąć 
■pod uwagę, iż  am ortyzacja  p ie rw 
szych f i l t r ó w  w arszaw skich n ie  
dokonała się w  te rm in ie  krótszym , 
że na kon iec sprawa usp raw n ie 
n ia  dzia ła lności f i l t r ó w  posiada 
rów n ież swą wagę.

F i l t r y  stołeczne, zbudowane w e 
d ług p lanów  L ind leya , należą do 
na jlepszych zakładów  tego rodza ju  
w  Europie. Faktem  jest jednak, iż 
wzn iesione zostały w  okresie, w  
k tó ry m  W arszawa i  terenowo i  lu 
dnościowo by ła  m niejsza (1881 ro-k 
—  ludność W arszawy w ynos iła  383 
tys. osób) naw e t od obecnego sta
nu  zaludnienia. N ie  is tn ia ł podów 
czas przem ysł stołeczny zużyw ają
cy duże ilośc i w ody i  w ym agający 
ciągłości je j dostawy. D latego przy 
dzisiejszej . odbudowie i  szybkim  
rozroście ludności w a rto  pomyśleć 
o usp raw n ie n iu  ; p racy stołecznych 
f i l t r ó w  —  te j „ fa b ry k i“  zdrowej 
wody, koniecznej d la  życia m iasta.

(W)

MEGAN

fozięm
Nie upraszczać sprawy

U rban iśc i warszawscy m a ją  obec
n ie  sporo k łopo tu  z *pom n ikam i 
Poniaioioskiego, Szopena i  L o tn ika . 
N ie w iadom o m ianow ic ie , gdzie je  
na leży ustaw ić. Każde m iejsce  —  
z w y ją tk ie m  oczywiście tych, gdzie 
sta ły  'te p o m n ik i poprzednio  —  w y 
daje Się jednakow o dobre. Słąd  
stale nowe koncepcje i stale nowe  
posiedzenia m ające na celu uzgod
n ien ie  poglądów. i

U rban iśc i n ie  ża łu ją  jednak czasu 
i  tru d u , w iedzą bowiem, że społe
czeństwo ze szczerym uznaniem  
obserw uje ich  w y s iłk i zm ierzające  
do przefasonowania m iasta.

To samo społeczeństwo z  na ra 
sta jącym  zn iec ie rp liw ien iem  czeka 
jednak :na podobną akcję  dotyczą
cy gmachów zabytkow ych oraz 
gmachów tzw. użyteczności pub liez  
nej. Odbudowa ich  n a  daw nych  
m iejscach w yda je  się być zupe łnym  
nonsensem i ś lepym  naśladow a
n iem  starych wzorów . Należy też 
m ieć nadzieję, że u rban iśc i nasi 
n ie  zechcą sobie do tego stopnia  
upraszczać odbudowy m iasta i  prze  
cięż prędze j czy późn ie j zaczną się 
i  nad tą  sprawą zastanawiać.

Z an im  to jednak nastąpi,, ¡pozwa
lam y sobie \już dz is ia j wysunąć pro. 
ję k i odbudowania Z am ku  K ró le w 
skiego na PI. S tarynkiew icza, Tea
tru  W ie lk iego na skrzyżow an iu  G ro  

chow skie j i  W iatracznej, K ró lik a r 
n i■ na PI. Trzech K rzyży , s trony  
k o llą ta jo w sk ie j R yn ku  Starego M ia  
sta na M arsza łkow sk ie j (vis a v is  
Gajewskiego), kościoła św. A leksan
d ra  w  ogrodzie botanicznym , pa łacu  
B riih low sk iego  na bazarze Różyc
kiego i  wreszcie cy rk u  S tan iew - 
skich na rcigu O kocim skie j i  S ko li
m ow skie j.

N ie  zrea lizow anie 1pouĘtższycK 
p ro je k tó w  pozbaw iłoby m ijjSzkań- 
ców naszego m iasta w ie lu  M pwycU

M e tiwrażeń oraz 'tzw. doznań estetycz
nych.

M E G A N

Nie wolno wycinoć drzew
kara 30 Sysięcy zl. grzywny

W zw iązku ze zdarza jącym i się 
w yp ad kam i samowolnego w yc in a 
n ia  drzew  na te ren ie  s to licy  w y 
d z ia ł O grodniczy Zarządu M ie j
skiego przypom ina, iż  zabronione 
jes t na teren ie W arszawy w yc ina 
nie  i  niszczenie drzew, bez w zg lę
du na to, czyją stanow ią własność.

W  raz ie  potrzeby ścięcia drzewa

naw et uschniętego, w łaśc ic ie l czy 
u ży tk o w n ik  g ru n tu  w in ie n  uzyskać 
zezwolenie W ydzia łu  Ogrodnicze
go-

. Osobom n ie  stosującym  się dó 
powyższych przepisów  grozi ka ra  
aresztu do 6 tygo dn i i  30.000 zł. 
g rzyw ny, a lbo ob ie te k a ry  łącz
nie.

S 9 x iś  Wit
OfksySy

O godz. 18 w  sa li koncertow e j p rzy 
A L  W yzw olenia 1-3-5 odczyt m in is tra  
pełnomocnego W ik to ra  Grosza p t. ,,W 
walce o p raw dz iw ą wolność słow a“ . D o
chód na odbudowę W arszawy.

Wystawy
MUZEUM NARODOWEJ Wystawo 

grapy artystów plastyków „Powiśle".
SAI.E POLSKIEGO ZW IĄZKU ZACHO

DNIEGO (Al. Jerozolimskie 29, I I I  p.): 
wystawa „Piękno 1 Polskość Ziem Za
chodnich".

MUZEUM WOJSKA POLSKIEGO: Wy
stawa poświecona Odrodzonemu Wojska 
Polskiemu t watkom * Niemcami.

PO LITECHNIKA WARSZ. (Al. Nie
podległości): Wystawa prac Poiskioh 
Artystów „Niezależnych".

Kt.UH MŁODYCH ARTYSTÓW I NAU. 
KOWCÓW (ul. Królewska 13): Wystawa 
malarstwa Alfreda Lenicy, oraz rysun
ków Ignacego Witza i Leona Michal
skiego. Wstęp wolny.

ŚW IETLICE ZAIKS-n (ul. Śniadeckich 
10) Wystawa: Pejzaż Ziem Odzyskanych 
— Jana łłnthaka.

ŻYD. INST. HIST. (W-wa Tlómackie 5, 
XI p.) Wystawa ocalonej kslgżkl żydow
skiej oraz Sala Muzealna, poświęcona Mar 
tyrologii i Walce żydów polskich w cza
sie okupacji niemieckiej. Wstęp bezpłat
ny.

(Z ygm untow ska 8): „E xpresem  po W ar
szaw ie", pocz. 17.30 i  19.30.

Sala Y M C A  (K on o p n ick ie j 6): o godz. 
10 ..A n i be, ani m e".

TE A TR  D Z IE C I W AR S ZA W Y  (Karow a 
31): o godz. 13 „D o k tó r  D o litt le  i  jego 
zw ie rzę ta ".

Ä i n n

Teatry
TE A TR  P O LS K I (Karasia 2): o godz.

19 „D om  pod O św ięc im iem ".
TE A TR  R O ZM AITO Ś C I (M arsza łkow 

ska 8): o godz. 19 „K ró l w łóczęgów ".
TE A TR  M A Ł Y  (M arszałkowska 81): 

o godz. 10 „R . H. In ż y n ie r" .
TE A T R  POW SZECHNY (Zam ojskiego 

20): o godz. 19 „P oc iąg  W idm o".
P LA C Ó W K A  (K ró lew ska 13): o godz. 

19.30 „Ladaczn ica z zasadam i".
TE A T R  NOW Y (Puław ska 30): o godz. 

19 „Jadz ia  w dow a".
t e a t r  k l a s y c z n y  (M okotowska 13): 

o godz. 19 „S yn  m a rn o tra w n y ".
TE A TR  M IN IA T U R Y  (M arszałkowska 

G9): o godz. 19 „S trz a ły  na u l. D łu g ie j" .
COM OEDIA (Szwedzka 2): o godz. 19 

P rem ie ra  „M ężczyzna" Zapo lsk ie j.
TE A T R  STUDIO (K arow a 31): n ieczyn

ny.
G U LIW E R  (K ró lew ska 13): o godz. 12 

„G u liw e r w  k ra in ie  l i l ip u tó w " .
T e a t r  „ w r ó b e l e k  w a r s z a w s k i “

P A L L A D IU M  (Z łota 7/9): „P o ls k a " , 
dziś pocz. 11.45, 13.30, 15.15, 21. Z w . Zaw . 
17.30, 19.15 I

P O LO N IA  (M arszałkowska 56): „P iro -  
go w ", pocz. 13, 15, 19, 21, dla Zw.:
Zaw . 17.

STYLO W Y (M arszałkowska 112): „R o 
dzina F ro m e n t" pocz. 13, 15, 17, 21. Z w , 
Zaw . 19.

A K T U A L N O Ś C I N r. 1 (M arszałkow ska 
112): N ow y  prog ram  n r. 29.

A T L A N T IC  (C hm ielna 33): „K u lisy , 
w ie lk ie j r e w ii"  pocz. 14, 16.30, 21.30. Z w . 
Zaw . 19.

SYRENA (Praga, Inżyn ie rska  2): „O sta
tn i  E tap ", pocz, 15, 17, 21. Zw . Zaw . 19.

TĘ C ZA  (Suzina 4): „M r .  S m ith  jedz ie  
do W aszyngtonu", pocz. 15.30, 20.30. Z w . 
Zaw. 18.

A K T U A L N O Ś C I N r. 2 (Inżyn ie rska  2);
N ow y  prog ram  n r. 18.

W  dniu 1 czerwca (w torek)' usły-« 
szymy m. in. następujące audycje:

12.04 Dz. poi. 12.25 K oncert rozrywa 
kowy. 13.20 „Polskie Oświecenie“  — 
odczyt d la  m aturzystów. 14.00 Józef 
Haydn K w a rte t d-m oll op. 76, N r. 2. 
14.30 Aud. dla dzieci. 14.50 Program  
lok. 16.00 Dz. popołudniowy. 16.35 
Skrzynka Techn. 16.45 „M uz/ francu 
ska". 17.05 „P am ię tn ik  A nny La tou r“  
słuch. 17.45 „Słońce najbliższa gw ia
zda“  I l - g i  wvk!ad. 18.00 K oncęrt po
pularny. 18.45 „Z ak lę ty  dw ór“  po
wieść. 19.00 A rie  i nieśni kom pozyto
rów  rosyjskich. 19.20 K oncert Roz
ryw kow y. 20.00 Dz. wiecz. 20.45 „M ło 
dzieńcza twórczość Kraszewskiego" 
felieton. 21.00 K oncert W ie lk ie j O rk. 
Symfonicznej. 22.15 „Muz. na dobra
noc“ . 23.00 Ostatnie wiad. 23.30 H ym n

W ARSZAW A I I
16.32 Muz. ludowa. 16.50 „W  oko

pach S talingradu“ . 17.05 „Muz. dla 
wszystkich“  z p ły t. 18-00 Dz. popołu
dniowy. 18.30 Muz. lekka z p ły t. 19.00 
Lekc ia  jeżyka rosyjskiego. 19.15 Muz. 
popularna z p iy t. 19.30 Recital fo rte 
pianowy 20.00 Dz. wiecz.

01141155
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R Z E C Z P O S P O L IT A I  D Z IE N N IK  G O S P O D A R C Z Y  N r  149. S tr . 10 ,&  $f?|

Zjednocz. Fabryk Maszyn i Sprzętu Górniczego
W  B Y T O M IU  zaangażuje dla D z ia łu  R ozbudow y Zak ładów :

KILKU MŹffHEfiÓW i TECHM KÓW B U m LA K YC H
l  w yższym  lub  średn im  w ykszta łcen iem  oraz p ra k ty k ą  zawodów.,, 

d la W ydz ia łu  P lanow ania Zaopatrzen ia :

JEDNEGO INŻYNIERA i KILKU TECHNIKÓW MECHANIKÓW
Pisemne zgłoszenia z życ io rysam i p rz y jm u je  B iu ro  Personalne D y re k c ji 
Z jednoczenia  w  B y to m iu  p rzy  u l. P a rkow e j (boczna Chrzanowskiego) 2.

K r  2231-0

Na podstaujie Ustawy o Ulgach Intuestpcijjnpch z dnia 2. V I. 1947 r.

firma „IHC9” Towarzystwo dla Handlu Międzynarodowego Warszawa
ul. Chmielna Mr 19 nabywa w drodze cesji
nalatności obywateli jtelEłdch zagranica w

«■ F IU T A C H  AMGIELSKICH
i  innych deiuizach do dnia 15. VI. 48 r. Zgłoszenia osobiste w godzinach 14-18

Zjednoczenie Energetyczne
Okręgu Łódzkiego

poszukuje f i rm y  lub  osób, k tó re  podejm ą się p ran ia  odzieży roboczej i 
och ronne j (około 1.000 kom p le tów  m iesięcznie) we w łasnych urządzeniach 
(p ra ln i). O fe rty  z podaniem  w aru nków  k ie ro w ać  do W ydz ia łu  A d m in i
s tracy jnego E le k tro w n i Ł ó d zk ie j, u l. Daszyńskiego 58, p o kó j 72. K r  2215-0

Ziednoczenie Energetyczne
, OKRĘGU ŁÓ D ZKIEG O

poszukuje  na tychm iast: I  in żyn ie ra  e le k tryka , 1 techn ika  m echanika, 
2 tech n ików  e le k trykó w , 4 m on te rów  e le k trykó w , 2 w ykw a lifiko w a n e  
m aszyn is tk i ze zna jo m ośc ią . korespondenc ji hand low e j. Zgłoszenia k ie ro 
w ać do W ydz ia łu  Personalnego E le k tro w n i Ł ó d zk ie j, Łódź, u l. Daszyń
skiego 58, p o kó j N r. 23, załączając podanie , w łasnoręcznie napisany ży 
c io rys  oraz zaświadczenie z ostatniego m iejsca p racy. K r  2216-0

P a ń s t w o w a  Fabryka w Radomiu
w y d z ie rż a w i b a ra k

znaczenia.

‘ Z A R Z Ą D  M IE J S K I W  Ł O D Z I —  W Y D Z IA Ł  O D B U D O W Y  *—
ogłasza

przetarg nieograniczony
Ba w ykonan ie  robót ziem nych i  żelbetonowych p rzy  budow ie  H a li 
Sportowej w  Łodzi.

O fe rty  pisemne, odpowiadające treśc i kosztorysu ślepego na le
ży  składać w  W ydzia le  O dbudowy p rzy  u l, P io trk o w s k ie j n r. 17, 
2 p ię tro , pokój n r  211 do dn ia 19 czerw ca 1948 ro ku  do godziny 11 
<w kopertach na leżycie zam kn ię tych z napisem : „O fe rta  na . robo ty  b u 
dow lane w  H a li S po rtow e j“ .

O tw arc ie  nastąp i w  ty m  samym d n iu  o godzinie 12.
F irm y , k tó re  mogą się wykazać w ykonan iem  w  osta tn ich la tach 

łu k ó w  żelbetonowych o dużych rozpiętościach (w  danym  w ypadku  
72.5 m  przy  strzałce 29 m), dysponu ją  odpow iednim  sprzętem (w ym a
gane 4 b e to n ia rk i 300 Itr., 2 w indy , sprzęt transportow y, w ib ra to ry  
-ifd.) oraz. personelem  frc h o w y m  z pe łn ym i k w a lif ik a c ja m i —  mogą 
Otrzymać szczegółowe in fo rm ac je  oraz kosztorys ślepy z w a ru n ka m i 
p rze ta rgu  w  W ydzia le  O dbudowy, O ddzia ł B ud ow n ic tw a  p rzy  ul. 
P io trko w sk ie j n r  17, pokó j n r  108.

Ze w zg lędu na w y ją tk o w y  cha rak te r k o n s tru k c ji —  wym aga się 
od oferenta przedłożenia szkicu proponowanego rusztow an ia  d la  2 łu 
ków , stanowiących zam kn ię ty  zespół.

Zarząd M ie js k i zastrzega sobie praw o w yb o ru  o fe rt lu b  un iew aż
n ie n ia  prze ta rgu bez podania powodu.

W adium  przetargowe, zgodnie ż przepisam i obow iązu jącym i w  w y 
sokości \%  od sum y oferowanej należy złożyć w  G łów ne j Kasie 
M ie js k ie j —  Łódź, u l. poosevelta n r  15, a k w i t  w p ła ty  dołączyć do 
o fe rty . 1 K r  2230-1

PAŃSTW O W E Z A K Ł A D Y  P R Z E M Y S ŁU  D Z IE W IA R S K IE G O  N r. 2.
w  Łodz i, A l. Kościuszki N r. 23/25

ogłaszają

pizaSeifg nigagrcmlczotiy
na rem o n t m aszyny parow ej 150 K M , zna jdu jące j się na teren ie Za
k ła d ó w  p rzy  u l. A l. Kościuszki N r. 23/25. O fe rty  w  za lakow anych 
kopertach  z napisem  „R em ont m aszyny pa ro w e j“  na leży składać 
w  Wydz. Ruchu P. Z. P. Dz. N r. 2.

D o o fe rty  należy dołączyć k w i t  wpłaconego vad ium  w  w ysoko
śc i 25 000 zł. na kon to  P.Z.P. Dz. N r. 2 w  N arodow ym  B anku  P o lsk im  
N r. 28.

O tw arc ie  o fe rt nastąpi1 w  d n iu  15.V I. 48 r. o godz. 10-ej w  gabi
necie Naczelnego D yrek to ra .

D yre kc ja  P. Z. P. Dz. N r. 2 zastrzega sobie praw o w yb o ru  dow o l
nego ofe renta  lu b  un iew ażn ien ia  prze ta rgu bez podania powodów.

Bliższych- in fo rm a c ji udzie la oraz ślepe kosztorysy w yd a je  K ie 
ro w n ik  Ruchu P. Z. P. Dz. N r. 2. K r. 2223-0

ZJE D N O C ZE N IE  EN ER G ETYC ZN E O K R Ę G U  D O LN O Ś LĄ S K IE G O

ogłasza

K O N K U R S
na stanowisko D yre k to ra  G im nazjum  Przem ysłowego Energetycznego
w  Legn icy

Od kandydata wym agane jest wyższe w ykszta łcen ie  i  pożądana ' 
pewna p ra k tyka  w  szko ln ic tw ie  zawodowym .

W a ru n k i p łacy w ed ług  s ia tk i p łac  w  szko ln ic tw ie  zawodowym  
pod leg łym  M in is te rs tw u  P rzem ysłu i Hand lu.

S tanow isko do objęcia z  dn iem  1 w rześnia 1948 r. Zgłoszenia p i
semne z podaniem  k w a lif ik a c ji,  przebiegu pracy zawodowej i życio
rysu  pros im y k ie row ać do: W ydzia łu  Personalnego Zjednoczenia Je le
śnia Góra, u l. Bogusławskigo N r. 2. K r .  2219-1

Przetarg nieograniczony
Dyrekcja Państinomych Zakładom 
Konfekcyjnych m S z c z e c i n i e

ogłasza przetarg nieograniczony na roboty remontouio- 
budotulane tu budynku przeznaczonym na przedszkole.

Wszelkie informacje i podkładki do przetargu 
otrzymać można za opłatą in Wydziale Ogólnym P.Z.K. 
przy ul. Jagiellońskiej 20/22, I  piętro.

Oferty przepisoiuo zamknięte należy składać do 
skrzynki ofertouiej ui Ref. Iniuestycji i Odbudotuy pod| 
tym samym adresem do dnia 5 czeruica 1948 r. godz. 
10, o której nastąpi otiuarcie tu gabinecie Dyrektora 
Adm. Handloinego na I piętrze.

Do oferty należy dołączyć wadium tu wysokości 
1 proc. od sumy ofertomej. Dyrekcja P. Z. K. zastrzega 
sobie prauio dowolnego uiyboru oferenta bez tuzględu 
na tuysokość oferowanej sumy, uniemażnienia przetar
gu bez podania przyczyn i tnypłaeenia odszkodowania, 
dotuolnego zwiększenia Jub zmniejszenia robót względ
nie podziału robót ni dzy oferentów. Kr. 2229-1

J E L E N IO G Ó R S K I U
Zakłady Papiernicze

ogłaszają

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na rem ont . 6 budynków  m ieszkalnych pracow niczych F a b ry k i T e k tu ry  
w  Pieńsku, pow. Zgorzelec.

O fe rty  składane być- muszą w- fo rm ie  w ype łn ionych ślepych koszto
rysów  na b lankietach, k tó re  otrzym ać można w  Jelen iogórskich Z ak ła 
dach Pap iern iczych, Je len ia  Góra, ul. K iliń sk ieg o  29/30 pokój n r  219, 
te l,  ,21 —  18 wew. 3, gdzie udzie lane będą rów nież wszelkie in fo rm acje .

‘ Do o fe rty  należy dołączyć dowód na wpłacone do B anku Gospodarstwa 
k ra jo w e g o  O ddzia ł w  Jelen ie j Górze, kon to  n r 296, w ad ium  w  wyso
kości 2%  sum y oferowanej.

O fe rty  w  zalakowańych bezfirm ow ych kopertach składać należy do 
dn ia 12 czerwca rb. godz. 12 w  w yw ieszone j skrzynce o fe rt lu b  w  po
k o ju  n r  219. W tym że dn iu  nastąpi kom isy jne  o tw arc ie  o fe rt w  obecnoś
ci oferentów .

J. Z. P. zastrzegają sobie praw o dowolnego w yboru  oferenta, ja k  
rów n ież  pow ierzen ia całości lu b  części robót. K r. 2212-0

Pzzeiorg nieograniczony
D yre kc ja  O k rę g u , Poczt i . Te legra fów  w  O lsztyn ie  ogłasza n in ie j

szym prze ta rg i n ieograniczone na w ykonan ie  robót budow lanych 
w  urzędach ipt. B isz tynek i  B iskup iec k/Reszela. ^

P rze ta rg i rozpoczną się 8 czerwca b.r. o godz, 11-ej w  biurze O d
dzia łu  Budow lanego D y re k c ji przy, u l. Pieniężnego 19: Do 8.VI.48 r., 
godz. 10.30 dopuszczalne jest. składanie - o fe rt pisem nych. Do o fe rty  
na leży dołączyć k w it  na wpłacone w a d iu m  w  urzędzie pocztowym  
na kon to  D y re k c ji w  P  K.O. O lsztyn X I I I —3201.

W . wyżej wskazanym  b iurze o fe renci m ogą otrzym ać szczegółowe 
w a ru n k i określa jące sposób składania o fe rt w raz  z podk ładam i prze
ta rg o w y m i (za zw rotem  kosztu) oraz wszelkie in fo rm acje , dotyczące 
robót D yre kc ja  zastrzega sobie praw o w yb o ru  z prze targu przedsię

b io rcy  bez w zględu na cele oraz p ra w o  uznania, że prze ta rć  nie dał 
w y n ik u  , ___________________ K r, 2224-1

PAŃSTW O W E ZJEDNO CZO NE Z A K Ł A D Y  P R ZE M Y S ŁU  
I  N IA R S K IE G O  N r. 18.

w  W ałbrzychu, ■ u l. M ick iew icza  16 
ogłaszają

przetarg nieograniczony
r.a w yko na n ie  rem ontu dachów fabrycznych. Ślepe kosztorysy o trzy 
mać można w  P.Z.Z.P.L N r. 18, w  W ydzia le  O gólnym  —  pokó j -Nr. 4, 
gdzie rów n ież należy sk.-adać o fe rty  w  za lakow anych kopertach, do 
dn ia  15 czerwca, b.r. do godz. 12-tej. D y re kc ja  zastrzega sobie praw o 
swobodnego w yb o ru  oferenta, w zględnie un iew ażn ien ia  przetargu.

N ieuw zględn ione o fe rty  pozostaną bez odpowiedzi. K r. 2218-1

• PAŃSTW O W E ZJEDNO CZO NE Z A K Ł A D Y  P R ZE M Y S ŁU  
L N IA R S K IE G O  N r. 18. _

w  W ałbrzychu,, u l. M ickiewicz*a 16 
ogłaszają

przetarg nieograniczony
na oczyszczenie, rem ont oraz w ykonan ie  sk lep ien ia  wiszącego i  w y 
m uro w an ie  pa leniska cegłą szamotową, w  ko tle  pa row ym , w o dn o ru r- 
kow ym , system u Babcock, o 120-tu ru ra ch  op łom kow ych , —  po w ie rz 
chn i ogrzew alnej 212 m 2.

Ślepe kosztorysy otrzym ać można w  P.Z.Z.P.L. N r. 18, w  W ydzia
le  O gó lnym  —  pokój N r  4, gdzie rów n ież na leży składać o fe rty  w  za
lakow anych  kopertach, do dn ia 16 czerwca b.r. do godz. 12-ej.

D y re kc ja  zastrzega sobie praw o swobodnego w yboru  oferenta, 
,‘ r.k rów n ież —  un ieważn ienia przetargu.

N ieuw zględn ione o fe rty  pozostaną bez odpowiedzi. K r .  2217-1

Ogłoszenie o przetargu
G łów ny U rząd Pom iarów  K ra ju  odda w  drodze przetargu n ie 

ograniczonego w ykonan ie  70 szaf sosnowych do przechow yw ania 
map.

R ysu nk i w a ru n k i ttcbn iczne  oraz . w a ru n k i ogólne do tego p rze
ta rg u  zna jdu ją  się do w g lądu  w  G łó w n y m  Urzędzie P om iarów  K ra ju , 
A l. S ta lina 24 — V  p.,. pokój N r. 503 w  godzinach urzędowych.

T e rm in  składania o fe rt do godz. 10 rano dn ia  10 czerwca 1948 r. — 
O tw arc ie  o fe r t  i  przel:a'.g odbędzie się tegoż dn ia  o godz. 12-ej.

K r  2232-0

§gjś*»’f '  '  - -

Jak zachować 
młodość i urodę!

Poradnik ko cadzień
W ydawnictwo

„ M O f lY  I  Ż Y C IA
p r a k t y c z n e g o
Do nabycia , 

w kioskach i księgarniach 
Cena 50 zt Kr 2205J)

Mercedes
osobowy, 6 -cy lin d ro w y , typ  290U?ta, 
b r io le t luksusow y, k ry ty  s ,0b“ , 
sprzedam. W iadom ość: „In te rg *  j  
Poznańska 3, m . 15. K r  .^

OGŁOSZENIA DROBNE
R O Z N E

W ojewoda W arszawski podaje 
wiadomości, że o rzek ł 'zm iaM  3̂ 
w iska  F luks  F ilom eny, urodź- ^  
m aja  1912 r. w  K ijo w ie , córk i . 
liana  i Józefy z Jeziorków, zam 
ka łe j w  k o lo n ii Borków , 
lenica na nazwisko Zaborowsk • j

K r. 22*i--
------ — ------- -— . . ----------- —— go
W ojewoda W arszawski PP“ a-,Lnaz' 
w iadomości, że orzekł zmianę  ̂
w iska F luksa Bogusława, t ir  -u- 
2.X I I .  1907 r. w  K ijo w ie , syna 
liana  i Józefy z Jeziorków, z ¡ny 
szkałego w  k o lo n ii B orków , gnU 4i. 
Falenica na nazw isko Z a b o r o w .

K r. 32/5L- 
d°

W ojewoda W arszawski podaje ^  
w iadom ości, że orzekł zmianQ 0(jz. 
zw iska F luksa Longina, _ o y  
27.1.1906 r., syna Ju liana  i 
— na nazw isko Zaborowski, 0ę, 
na rozciąga się na żonę Jd-I Lą , 
oraz dzieci: H a lin ę  - M arię, P .gę- 
na -  Andrze ja , M iko ła ja , J aci'  
K az im ie rę  i  K ry s ty n ę.
W ojewoda W arszawski p o d a je  ^  
w iadom ości, że orzekł zmian? ... 
zw iska F luksa Ju liana, u ?0v L  ko
go 20 m aja 1882 r. we w si DJ ^  
w ie, syna S tan is ław a i  ’Ewy* " 'L jjj 
nazw isko „Z a b o ro w sk i“ . Z ,T1jó- 
nazw iska rozciąga się na ż°nS.eIi r  
zefę, córkę Jana i F e lic ji z 
b ick ich .

UUł.OSZlCN 1 A 1*112Y J cep
Biuro Oajoszeń „C zy te ln ik1 .'Tirie#*! 
tra la  w Warszawie, ul. Daszyns* Jg!y 
16, I  p„ tel. 857-993 1 887-08,
m ie jskie : Marszałkowska. 3/5. £ 
ska 38, Praga, ul. Targowa *>• 
garnia Jeżewskiego*. K ^ i^ a r n 1 
te ln ik “  ul. Nowy Świat 47, JJJ: 
s^ałkowska 62, ul. Puławska

' .. ................................s z 8 łk d?1a lł
95: w K r a j u :  wszystkie

. .C z y te ln ik a “  t B iu ro  O glog Ł -r*  
RZKUZPOSPOŁITA „

Il ZIE N \  1 K GOS 1*0 O A H‘ /  z9k
.K C .IA - W a rsza w a , ul.

RZECZPOSPOLITA 
ENNIK GOSPODA

R E D A K C JA : Warszawa, ul. - '¿ j es. 
kowska 3'5. Telefony: 87-682.Jujak®1’ 
spodarczej: 88-717. Sekretarz K 

nrzvirnuie od 11 do U-®' 
A D M IN IS T R A C JA : W arszaW »^m i

1 C 4-~l on 119szyńskiegro 16 tel. 87-112. 
stracîa czvnna w trodz on- 12.w  sobotę od eodz. 9 aa"“ '.,
W Y D A W C A : S p ó łd z ie ln ia  W ' O# 
eza ..Czyteln ik" W a rs z a w a

szyńskieco 14
A II »  K S y ;

Adm inistracja elówna: V 
Daszyńskiego 16 tel, 871

W a rs z a ^ liu fS  
871-1? S7 f .

16- tei  i a ? : 
5l

■ is .arow ice. á M a ia  — UA'¿g,
W ro c ła w . K ru p n ic z a  13. t e l . o____ i._  KN \

Oełoszeń : Dnszvnskiénro i 3  ̂îfo
1-887-708. Oddziały w k r a l jr  ^  6«'' 
Bytom. Stelmacha 16 tel. 531 
— Katowice. 3 Mata 12 te l »
VV I IM, i it W , rv f U lO IIU/.tl ' «-»• y

Piotrkowska 96. 3 — 'łd -
A dm inistrada te! 123'33. 9, * j
b r z e ż e :  Gdynia. Mściwoia 
222-07. -  Sopot, Pb Arm ii uz 
74. te l 513-67. — Szczecin  r , c z. Ą  
Pruskieco 8. — B  v d a n - j ()t)0ie 
Focha B. -  K r a k ó w .  'Y p »fal3 co' 
t d  545 60 — L u b l i n  J. Ł  r  
tel 25-88 — P o z n a ń  Mars 

chs 14 tel 62 31
CENMK OGfcOSZEN 

D ro b n e : 30 z) za w v ra * . v °  job f.3 » 
n ie  p ra c v  15 zl. za w v r a / , , 0 *^^
10 s low , m a x im u m  40. 1
100% d ro ze j. O d o s z . w v m t e k . slgO: 
1 m m . szer. 1 s z i ia ltv )  : «J *1
do 70 m m . z l 60; 7 1 -1 2 0  nw 
121— 200 m m . zl. 100: ?01 -■ # ’ teT tfV M  
130: oonad 300 mnri. z,„ m .  «!• 
do 70 m m . z l 100 : 71—120 p iib :flre 
12 1 -2 0 0  m m . zl 175: 2 0 1 -^ 2 ! ;
225: nonad 300 m m  npKr 0' H}
za.strzezone 50% d ro z d .
do "0 mm. zt. 60: 71—120 pn*»1.

on- 201 i " '  !..Ï 21—2Ô0 ‘ mm" zï’. 'lào': 201 on̂ 10 (¡¡¡ffîi-
150: ponad 300 mm. źl. 200*  ¿¡r
ł układ tabelaryczny °  J  o ',
W numerach niedzielnych o
nvch 30% dopłaty. n jj r j '
d ruk oeło^zeń a d m in is tra 1 
powiada. Nałcżność ^  ' ° a 1
leży kierować przez P i  ^  
N r  T-717 ~  D z ia ł

PRKNI'MERAT* |Brft j j ;
miesięcznie pocztu na PJia-o 7!  1 
135 — z odbiorem na 
z odnleslonlem do donn1 . j ?* 1#
mówienia przyjm ują  
"lerat-y ..('zy le ln lk“ . bnfitn,i. 

oddziały Wpłacać nH n /lu ...,...... I u I iŁCK-4692 ..Rzpr/pespoill» * i ł d <l«*e 
spiiflHrezr" *aznap*al*r. , Ą v b .-(t 
Idąnliletii dnlilarlny a*'r lid1 1>‘ 
rozfHiczsna sle r dniem n*
każdeKO miesiąca Orr" _ pL^arl*' 
eranlezna wynosi rt 
ISO — koszta przesyłki

zojĄeel ta ryfy  ^
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